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Polska kiasa robotniomm obchodziła Święto 
Zmartwychwstania w ostatnim swoim okresie 
dziejowym, w różnych sytuncjach í pkollcz. 
nościach. Тыиуу 1 mmómiewnły radosne świę. 
to wiosny kleszcze terroru 1 brzęk faszystów. 
skich Хајам, wdzierał się do mieszkań па. 
szych krzyk grozy | rozpaczy ofiar barbarzyñ- 
stwa, płomienie wojny objęty nasze бою š 
miasta burzone bezlitośnie, na polach bitew ro- 
botnik 1 chłop polsłd, odziany w mundur żoł. 
nierza, płacił krwią serdeczna za upragnioną 
wolność, ха prawa do życia, za godność ladz- 
ką 1 człowieczeństwo... 

Po krwawej rzezi ludzkość pragnia pokoju. 
Dlatego od zdobycia ostatniej naszej niepodle- 
głeści, od naszego ZMARITWYCRWSTANIA, 
proletariat molski-w codziennym trudzie wy» 
kuwa przyszłość swojej Ojczyzny. Utrwala 
uwój mispodległy byt, pogłębin zasady 1 pod 
stawy demokracji ludowej, własnym wysiłkiem 
stabilizuje życie gospodarcze, tworzy warunii 
pod dobrobyt 8 szczęście Narodu Polskiego, x 
niezłabmącym uporem 1 przekonaniem walczy 
о postęp społeczny w każdej dziedzinie życia 
i tyłko w powszechnym pokoju, opartym nn 
sprawiedliwości dziejowej 4 bezpieczeństwie — 
widzi swoją przyszłość i szczęście. 


Na świecie, na międzynarodowej szachowni. 
cy wydarzeń — kapitalizm, twórca nędzy 
£ wszelakiego zła — wykouuje swój obiędny 
tanioo. Wszystkie wsteczne siły zachłannego 
imperializmu, sprzymierzone z ośrodkami zdra- 
dy robotniczej, reformizmu, ugody, kapitali 
stycziego służalstwa, kapitulacji i zaprzań. 
stwa, pragną opóźnić i odwlec zwycięstwo 
świata pokoju í postępu, Przekupstwem, sie. 
cią imtryg, terrorem i sztantażem,  nienawi. 
ścią 1 zbroilntą, pragną narzucić ludzkości 
swojo zgubne panowanie, Plan Marshalla, spe- 
cjalne ustawy antyrobotnicze, dławienie woli 
ludowej, stosunki gospodarcze z faszystow- 
ską Hiszpanią, ociekającą krwią, walczącą 0 
swe wyzwolenie Grecja, oto etapy i Środki 
przy pomocy których bankierzy i fabrykanęi 
żerujący na wojnąch i blokach, ches cofnąć 
wskazówki dziejowego zegara, 


Ale równolegle do szaleńczego, frontalnego 
ataku wstecznictwn, rosuą i krzepną siły po- 
koju i bastiouy postępu. Wszędzie tam, gdzio 
lud pracujący swoją świadomością i nieugietą 
postawą przekreśkł możliwości żeru i tuczenia 
sią nędza mas, klasa robotnicza szczyci się -£0- 
raz nowytmi i większymi osiągnięćiami, Odrzu. 
ciwszy z pogardą kapitalistyczne oferty na 
judaszowe złoto, mające pozbawić nas suwe- 
remności, robotnik polski, z podziwu godną 
ofiarnością í zapałem wykonuje swój plan gü- 


b, 


OET ir 


Łódź, sobota 27 marca 1948 r, 


społlarczy. Ruch współzawodnictwa pracy 
ogarnia miliony ludzi, wyrastają kadry boha- 
torów i przodowników na froncie pracy i po- 
koju, pogłębia się proletariacki patriotyzm, 
wzmaga sle codziennie produkcja, zapewniają. 
ca krajowi równowagę gospodarczą, a czło- 
wiekowi pracy dobrobyt. Demagogia kapitali- 


styczna 1 przewrotne hasta najemników kapti. 
talistycznych, propagujących teorie trzeciej 
sly, trafiły na zwarty, niewzmiszóty, grani. 
wwy mur robotniczego rozsądku, świadomo. 
ści kłasowej i przywiązania do wołneści. 
Odpowiedzią na zbrodnieze próby rozbicia 
i osłabienia rewolucyjnych, twórczych sił mię 


dzynarodowego proletarintu przez renegatów ` 


I gangsterów opoortunistycznych, jest niezłom 
na wola. klasy -robotniczej, wyrażająca się w 
praktycznym i codziennym dążeniu do zjed. 
noczenia wszystkich szczerze rewolucyjnych 
marksistowskich elementów, walczących o po. 
Кб}, postęp 1 sprawiediiwość społeczną. Pro. 
letariat polski — po wielkim egzaminie doj. 
rzałości politycznej wyrażającym się w jedno. 
litym froncie klasy robotniczej, w historycz- 
nych sukcesach, znaczonych zwycięstwem nad 
faszyzmem, utrwaleniem niepodległego bytu, 
adbudową kraju, skupieniem dokoła siebie 
wszystkich sił demokracji polskiej, realizacji 
sojuszu robotniczo-chłopskiego i wykonaniem 
umowy o jedności działania — wszedł na dro- 
ge stworzenia jednej partii polskiej klasy ro- 
botniczej. 

W ogniu zmagań z faszyzmem, w codzien. 
nym trudzie i pracy nad odbudową, w walce 


x reukeyjnym podziemiem, we wspólnym wy: 
kuwani- nowego oblicza odrodzonej Rzeczypo: 
spolitej zacierały słę 1 zatarły stare różnice, 
zniknęły dawne błędy, wyciągnięto wnioski u 
minionej przeszłości, Pogłębianie xbliłenia iles 
ołoglcznego | organizacyjnego, wspólna жб, 
lenie, które poprzedzi akt organicznego вой 
lenia obu nurtów klasy robotniczej, przyczynł 
sią niewątpliwie do ostatecznego wykrystał. 
тотола kadr wielkiej, wspólnej rewolucji, 
marksistowskiej PARTH POLSKIEGO PRO- 
LBIARIATU, która zaprowadzi nas do ustro- 
ја socjalistycznego. 

Tak jak jednolity front klasy pracujątej 
stał się podstawą wszystkich naszych dotych= 
czasowych zwycięstw, tak historyczna decyzja 
ostatecznego zjedzoczenia ruchu robotniczego 
przybliży zwycięstwo socjalizmu w Polsee, 
urzeczywistni dążenią długich let walid о 
sprawiedliwość społscznę, wypełni testament 
najoflarniejszych synów ludu pracnjąceza, 
którny w imię socjalizmą oddzwalł swa айу, 
zdrowio 1 życie, ginęli od kul | szubienie, unie- 
yah w więzlemiach faszystowskich i obozach 
koncentracyjnych. 

Kiedy dzisiaj patrzymy na dorobek młodej, 
wsirzeszonej państwowości polskiej, skoro po- 
trafimy sumiennie i bez zarozumialości pod- 
kreślić dotychczasowe osiągnigcią obozu dex 
mokracji polskiej — którego jednolita posta- 
wa klasy robotniczej była trzonem i tanda. 
mentem — jeśli przebiegniemy myślą rozwój 
wypadków i systematyczną, planewą, rozwija: 
jaca się gospodarkę narodową, skoro zważy 
my i ocenimy wielki i twórczy proces myślos 
wy polskiego proletariatu wyrażający się w 
konsekwentitym realizowaniu jednolitego front. 
fu jako niezbędnego warunku dla dokonującej 
się jedności organicznej, możemy z ufnością 
patrzeć w przyszłość j oczekiwać wyników 
zwycięskiego marszu zjednoczonej klasy rO- 
botniczej, idącej śmiało, wytrwale i nieugięcie 
po wolność, dobrobyt, szczęście, pokój, ро- 
stęp i socjalizm. 

ARTUR RARACZUWSKI 


Wszystkim naszym Czyteł: 
nikom, Kolporterom, Przyja- 
ciołom i Symipatykom, wyko- 
nawcom Plann Gospodarczego 
—Przodownikori Pracy i całej 
klasie robotniczej, budującej 
przyszłość naszego kraju — 
składamy serdeczne życzenia 
Świąteczne, 
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BELGRAD (PAP). — Agencja 
„tanjug“ podaje oficjalny komuni 
kat władz strefy jugosłowiańskiej 
wolnego obszaru Triestu stwierdza 
jacy, że 24 marca o godz. 17 pa- 
trol jugosłowiański zastał na te- 
rytoriam pozostającym pod kon- 
trolą Jugosławii kiika milicjantów 
strefy anglosaskiej. Patrol jugosłto 
wiański wezwał milicjantów do za 
trzymania się, jednakże milicjanci 
zaczęli strzelać i pod osłoną ognia. 
wycofali się na własne лш йн Хал 
W związku z tym incydentem, 
dziennik „si Lavoratore" podkre- 
Šla, że zajścia na granicy pomię. 
dzy strefami anglosaską i jugosło- 
wiańską w Wrieście mają miejsce 
prawie codziennie. 

Dziennik dodnje, że w strefie an- 
glosaskiej drogi są ściśle kontrolo- 
wane. Wszędzie stacjonują silne 
DANNS wojskowe, czołgi š artyle- 


OBSWIADCOZENIE RZECZNIKA 
. WŁOSKIEGO MSZ 

Rzym (PAP). — Rzecznik wło- 
skiego Ministerstwa Spraw Zagra- 
nicznych oświadczył w czwartek, 
że Włochy będą mogły zgodzić się 
na bezpośrednie pertraktacje z 
Jugosławią w Sprawie Triestu je- 
dynie - w oparciu о deklarację 
trzech mocarstw zachodnich. 

Rzecznik dodał, że rząd włoski! 
czeka również na decyzje tych 
trzech mocarstw w sprawie odda- 
nią Włochom Erytrei i Somali, 


. NENNI I TOGLIATTI O PROPO. 
ZYCJI З MOCARSTW 


] wię AF | | рр | М 
_ Milicianci strefy onglosaskiej wycofali się 


oświadczył йй temat ostatnich pro. |gliatti, sekretarz generalny Wio- 


pozycji Wielkiej Brytanii, Stanów 
Zjednoczonych i Franci w spra- 
wie Triestu: „cheg nam dać to 
czego nie posiadają", 

Tylko w drodze porozumienią z 
Jugosławią i państwami naddunaj 
skimi zainteresowanymi w użytko- 
waniu portu w Trieście można 
rozwiązać kwestię tego miasta- 

RZYM (SAP). — Palmiro To- 

, 


ве] Partii Komunistycznej zabrał 
głos na łamach dziennika „Unita” 
na temat wystąpienia mocarstw 
zachodnich w sprawie Triestu. To= 
gliatti który pisze między innymi: 
„Gdy po wyborach 18 kwietnia 
uwolnimy się od rządu sług obce- 
go imperializmu, sprawa Triestu zo 
stanie rozwiązana w ciągu 48 go- 
dzin ku zadowoleniu nasrgo па. 


icy w Irie 


pod ogniem jugosłowiańskiego patrolu 


rodu". 

Dziennik socjalistyczny „Avwan- 
ti" przypomina, że gdy Nenni był 
ministrem Spraw Zagranicznych 
proponował wówczas rewizję trak- 
tatu pokojowego, 

„Propozycja Nenniego, stwierdzą 
dziennik, niosła pokój, podczas gdy 
propozycja mocarstw zachodnich 
pachnie kuchnią wyborczą a nie 
stety także prochem“, 


Pierwszy krok w kiere goias 


wyrównania wiekowych krzywd 


Szeroka autonomia Serhów Łużyckich 


PRAGA, (РАР), — Przewodniczą- | mii kulturalnej w zwykłym tego sło- 


cy antyfaszystowskiej 
Serbów Łużyckich „Domowina“ — 
Paweł Nedo, udzielił korespondento- 
wi agencji czeskiej СТЕ wywiadu, 
w którym omówił znaczenie uchwalo 
nej niedawno przez parlament Sak- 
sonii (radziecka strefa okupacyjna) 
ustawy o ochronie praw Serbów Łu- 
życkich. 

Nedo stwierdził, še ustawa ta 
przekracza właściwe ramy autono- 
еса аат ZA wiór ЙГ ал ŻY 


ii m= š 
Delegacja polska 
powraca z Czechosłowacji 
PRAGA, (РАР). — Polska delega- 
cja rządowa z ministrem przemysłu 
i handlu Hilarym Mincem na czele, 
która uczestniczyła w rozmowach 
polsko ~ czechosłowackiej rady gos- 
podarczej, wyjechala = Pragi w 
czwartek późnym wieczorem, 
Deiegację żegnali na dworca mi- 
nister przemysłu — Fierlinger, mini- 


organizacji | wa znaczeniu. 


Po raz pierwszy w dziejach utwo” 
rzone zostaną szkoły, w których dzie 
ci łużychie pobierać będą naukę w 
języku ojczystym. Język łażycki bę= 
dzie na równi x niemieckim, јеху- 
kiem urzędowym we wszystkich gual 
nach, zamieszkałych przez Serbów 
Łużyckich. 

W Budziszynie powołany zostanie 
do życia specjalny urząd do spraw 
kultury, którego personel mianowa- 
пу będzie przez „Domowinę*. 

Urząd ten będzie instytucją prawa 
publicznega. 

Wspomniana wyżej ustawa znaj- 
dzie początkowo zastosowanie jedy- 


cych część Saksonii, w których znaj- 
dają się największe skupiska Serbów 
Łyżyciieh, Nie ulega jednak wat- 
pliwości — oświadczył Pawałe Nedo 
— że analogiczna ustawa zostanie u- 
chwalona również w Łużycach Dol- 
nych, któro wchodzą w skłnd pro- 
wincjł brandenburskiej. 

Nedo podkreślił, że uchwalona n- 
stawa jest pierwszym krokiem w kie 
runku wyrównania krzywd, wyrzą= 
dzonych Serbom Łużyckim w dzie- 
dzinie politycznej, kulturalnej, spo- 
łecznej í gospodarczej przez imne- 
rializm niemiecki i nazizm. 

Stwierdził on, те ustawa ta jest 
jednym z wyników zwycięstwa ar- 
mil radzieckiej i postępu idei socja- 


nie w Łużycach Górnych stanowia- | listycznych. 
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Wielki uczony 

o służhie wojskowej w USA 

NOWY JORK (PAP). — Profe- 
sor Albert Einstein wystosował do 
Komisji Sił Zbrojnych Kongresu 
pismo, w którym wypowiedział się 
przeciwko wprowadzeniu w Sta- 
nach Zjednoczonych przymusowej 
siużby wojskowej. 

Profesor Einstein podkreślił w 
swym piśmie, że w istocie rzeczy 
wprowadzenie słuźby wojskowej 
nie wzmocni lecz osłabi Stany Zjed 
noczone i spowsduje dalsze pośor- 
szenie sytuacji międzynarodowej. 

Autor listu zaznaczył równocze- 
Śnie, że program wojskowy Tru- 
mana wzmocni wpływ kasty woja 
Skowej w Stanach Zjednoczonych. 


Eksport wegla 


do Francji 

GDAŃSK (РАР), — Z Gdań. 
ska odelodzą coraz częściej statki 
z ładunkiem wegla dla Prancji. 

W dniu 24 bm. rozpoczął w Ка 
nale górniczym w Gdańsku  zała- 
dunek węgla polski statek „Bał. 
tyk“, który po załadowaniu około 
8 tys. ton, odpłynie do Francji. 


Nowy podatek 

od wynagrodzeń 
WARSZAWA (PAP). — Mint. 
sterstwo skarbu podaje do wiado- 
mości, że prezydent RP zarządził 
ogłoszenie w Dzienniku Ustaw Rze 
ezypnospolitej Polskiej dekret o 
zmianie dekretu z dnia 18 sierp- 
[р 1945 r. о podatku ой wyna- 


grodzeń. 
m s GZ Z, ZE 


RZYM (БАР), — Pietro Nenni | ster handlu zagranicznego — Gregor, 
przywódca socjalistów włoskich |i jego zastępca — Leobl. 


ustała formy zbłiżemia obu partii 


Е 


Тош, min. Kaczorowski prezesem 
Polskiego Towarzystwa Przyjaciół ONZ 
WARSZAWA, (PAP). — Pod prze dów Zjednoczonych, a w.szczegól- 


wodnictwem 


ministra Kaczorow- |ności idei solidarności pomiędzy fia- 


skiego cdbyło się zebranie organiza- |rodami. 


cyjne Polskiego Towarzystwa Przy- 
jaciół Organizacji Narodów Zjedno- 
czonych, mające na celu propagowa 
nie idei, zawartych w karcie Naro- 


ZSRR pozostaje 


w Sojuszniczej Radzie Kontroli 
w Niemczech 


Po uchwaleniu projektu statutu 
wybrany został zarząd Towarzystwa, 
w skład którego weszli: minister Ka 
czorowski jako: prezes, minister Szta 
chelski oraz pos. Juszkiewicz jako 
wiceprezesi, red. Drożdżowicz i Ви” 
dlow jako sekretarze generalni, red. 
Rojek, Radziwiłł, Kurnatowski jako 
członkowie zarządu. W skład ko- 
misji rewizyjnej weszli prof, Szturm 


WARSZAWA. (SAP). CKW PPS |czoło działalności 


i KO PPR wydały w dniu 24 bra. 
wspólny окбјаі do sekretarzy ko- 
mitatów wojewódzkich, nowiato- 
wych i miejskich obu partii precy- 
zujący zadania organizacji partyj. 
nych w okresie przygotowania do 
jedności organizacyjnej PPS i PPR, 
„CKW PPS š KC PPR atwierdza. 
ja — głosi na wstępie okólnik — 
że na nowym etapie współpracy 0- 
bu partii robotniczych należy roz. 
wijść i pogłębiać wszystkie formy 
jednolifofrontowej działalności. 


jednolitofronto. 
wej powinny być wysunięte tak 
podstawowe zagadnienia, jak współ 
praca kół partyjuych, wspólne szko 
lenia członków partii oraz ustalenie 
nowego zakresu działania i nowych 
zadań dia komitetów współpracy 
(szóstek partyjnych). 

CKW PPS i KC PPR nstalają w 
związku z tym w okólniku szczegó. 
tewe wytyczne dla instancji par- 
tyjnych dotyczące realizacji podsta 
wowych dia obu partii zagadnień. 

Okólnik ustala, że wspólne zebra 
nia kół PPS 1 PPR mają się odby- 


niczależnie od wspólnych zebrań 
kół partyjnych przeprowadzone zo 
staną raz na miesiąc zebrania ог. 
gamizacji załogowych obydwu par- 
tii z porządkiem dziennym i refe- 
ratami uzgodnionymi przez miej- 
scowe kierownictwa partyjne. 

Ze wzgłędn na zasadniczą wagę 
rozwoju współpracy i zbliżenia i- 
ideologicznego PES i PPR utrudnia 
nie lub uchylanie się właściwych 
instancji od przeprowadzenia wspól 
nych zebrań kół będzie traktowane 
jako łamanie dyscypliny рагіуј- 


BERLIN (РАР), — Zastępca |де Sztrem, pos. Gross St. i pos. Szyj-| W okresie przygotowania do jed. |nia ` 3 1 PP > ot nej. 
marszałka Sokołowskiego generar | Ко. ności organizacyjnej PPS і PPR na!wać co najmniej raz w miesiącu,| Dążąc do podniesienia poziomu 
Łukiamczenko, złożył oświadczenie ч =. sami ideologicznego szeregów partyjnych 


w sprawie stanowiska ZSRR wobec 
dalszej działalności Sojuszniczej Ra- 
dy Kontroń w Niemczech. 
Oświadczenie to stwierdza, że de- 
legacą radzieccy będą nadal brali 
udział w pracach sojuszniczej Rady 
Kontroli i wszystkich jej organów, 
podkreśla jednak Że Rada będzie 


Nasza 


Nowy etap, w jakim Polska Partią Socjali- 
styczna przystępuje do okresu jedności orga- 


droga 


i mając na uwadze dotychczasowe osiągnięcia, 
wynikające z jedności myśli i czynu polskicgo 


i wychowania ich w duchu Swiato- 
poglądn marksistowskiego CEW 
РРБ і КО PPR polecają jak naj. 
większe rozpowszechnienie form 
wspólnego szkolenia w oparciu о 
następujące zasady organizacyjne: 
połączenie 


a) Ujednostajnienie i 


wykonywale zadania wyzlkające nicznej polskiego ruchu robotniczego, musi proletariatu, występującego zgodnie i solidar- szkolónia partyjnego na szczeblach 
z uchwał poczdamskich. znamionować głęboka świadomość, aby jed. nie od pierwszych chwił naszego niepodległe- karsów fabrycznych i terenowych. 
związek Radziecki nie zaaprobuje ność była istotnie wynikiem ideologicznego go bytu, postanowił przeprowadzić MASOWĄ b) Maksymalne uzgodnienie pro- 


tego rodzaju polityki, traktuje bo- 
wiem sprawę kontrol nad Niemca- 
mi jako jedno z najpoważniejszych 
zadań w dziedzinie powojennej od- 
budowy Europy, 


і А 
Ambasador włoski 
u wieemin. Sakorskiego 

WARSZAWA. (PAP). — W dniu 
25 bm. ambasador włoski Araragio 
Donini złożył wizytę wiceministro- 
wi kultury i sztuki WŁ, Sokorskie- 
mu. W rozmowie poruszona była 
m. in. sprawa polsko-włoskiej 
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współpracy kulturalnej. 


Nasz 
nasiępny 
numer 


ukaże sie skiego ruchu robotniczego musimy wnieść wadzenia do najlepszej praktyki jednolitego ‚ Komitety współpracy winny od- 
we wtorek wszystko to, co zdrowe ideologicznie, co re- frontu; wytworzenia atmosfery, w której ro- өзер osie(dzenis eo najmniej raz na 
: wolucyjne í marksistowskje, dzić się musi i powinna jedność polskiego dwa tygodnie, „Шү: 
dnia 30 bm. Wojewódzki Komitet Polskiej Partii Socja. Świata pracy. IE 
О Bstyeznej w Łodzi, zdując sobie dokładnie Spelniająe w ten sposób swoje zadania zgro- ` Cosas ata, нао жас ЫЫ 
І sprawę z wagi i odpowiedziriności, jaka ciąży modzenia nasze dadzą poważny i pożądany pogłębienia wspópracy PPS i PPR: 
normalnej w obecnym okresie historycznym na masach wkład w sprawę, która jest ważną i bliską i stanowi ważny krok na drodze do 
porze robotniczych, patrząc realnie í trzeźwo na za. każdemu człowiekowi, walczącemu o swoją | | osiągnięcia pelnej jedności organi. 


zbliżenia obu nurtów polskiego proletariatu, 
aby zrodziła się ona zarówno z istotnej potrze 
by tej jedności, jak również z przełamania 
wszelkich oporów, mogących jeszcze nurtować 
mrysły, tkwiące w dawnych tradycjach, ble- 
dach czy nawykach. DO tego wielkiego aktu 
należy się przygotować z cmkowitym poczu- 
ciem odpowiedzialności i z niesłabnącą wiarą 
w siły żywotne polskiego robotnika, które 
przez zjednoczenie wzmagają jeszcze wydatnie 
swoją bojowość, ofiarność ji entuzjazm, 
Dlatego sprawa jedności musi być przed. 
miotem rozważań i zainteresowania wszyst- 
kich ogniw partyjnych naszego ruchu. рга. 
wa ta musi dojść do najmniejszych ośrodków 
polskiej myśli socjalistycznej, da każdego ak- 
tywisty partyjnego, do wszystkich zorganizo- 
wanych członków naszej Partii. Na zebraniach 
naszych musimy wyraźnie i jasno mówić o i- 
stocie i znaczeniu tego zagadnienia, musimy 
zwalczać wszelkie opory, wynikające z niczna- 
jomości rzeczy, albo wręcz z wrogości niektów 
rych elementów, musinty więe zarówno uczyć, 
przekonywać i walczyć. W dzieło jedności pol- 


kusy międzynarodowych sił tnperialistycznych 


АКСЫ ZGROMADZEŃ, obejmującą wszyst. 
kie nasze ogniwa partyjne. W najbliższych 
dniach odbgdą się szerokie zgromadzenia par- 
tyjne na wszystkich naszych dzielnicach, ko- 
mitetach miejskich i powiatowych; wszędzie 
tam, gdzie istnieje ośrodek polskiej myśli во. 
cjalistycznej, muszą być postawione na po- 
rządku dziennym sprawy jedności, polskiej Кіз. 
sy robotniczej, objęte ostatnim przemówieniem 
sekretarza generalnego PPS tow, Cyrankiewi- 
cza i potwierdzone jednomyślną uchwała Сеп. 
tralnego Komitetu Wykonawczego naszej Par- 
tii. 

Na aktyw terenowy spada obowiazek nale 
żytego przygotowaniia tych zebrań pod wzgle- 
dem organizacyjnym i propagandowym. Nale- 
ży dełożyć wszelkich starań, aby zebrania te 
objęły wszystkich zorganizowanych toewarzy- 
szy, aby umożliwiły one dokładne przedysku- 
towanie zagadnienia, aby rozproszyły często- 
kro sztucznie tworzoną nieufność. Zebrania 
te muszą dać początek systematycznej akcji 
ideołogicznego, naturalnego zbliżenia kadr o- 
bu Partii robotniczych, usprawnienia i dopro- 


wolność i sprawiedliwość społeczną. 
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rama ; jak najbardziej wszech- 
stronna wymianę doświadczeń i 
prelegentów na szczeblach szkół 
partii przy zachowaniu odrębnego 
charakteru. Szczegółowe wytyczne 
w tej sprawie sformułowane zosta 
ną w okólnika wydziałów szkole- 
niowych ORW PPS i KC PPR. 

W ostatniej części okólnika CKW 
PPS i KO PPR ustalone zostały for 
my reorganizacji komitetów współ 
pracy. szóstek międzypartyjnych 
w celu przekształcenia ich w оре- 
ratywne organy harmonijnego 
współdziałania w dziedzinie rozwo- 
ju! i pogłębienia jednolitego frontu 
oraz przygotowania fedności orga- 
nizacy jnej. ç 

Skład tych komitetów ustalony 
zostanie przez wojewódzkie lub ио. 
wiatowe komitety obu partii ewen. 
tualnie przy współudziale komite- 
tów wspólpracy wyższego szczeblą 
metodą wymiany nazwisk kandydą 
tów proponewanych przez komite. 
ty obu parti. 


zacyjnej partii robotniczych w Pol. 
see, 
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Lenin powiedział, że gdybyśmy 
chcieli czekać, aż społeczeństwo w 
pełni dojrzeje w warunkach kapi- 
talistycznych do socjalizmu—mu- 
sielibyśmy przediużać okres oczeki 
„wania przynajmniej do kilkuset 
lat. W Każdej klasie społecznej o 
postępowych, rewolucyjnych ambi- 
cjach istnieją grupy _opóźniające 
510 w marszu, ciągnące sie w око. 
nie wydarzeń. Nawet tak wielki 
wstrząs historyczny, jakim była 
Rewolucja Październikowa w Ro- 
sji, nie dotari w momencie swego 
trwania do wszystkich robotni- 


martwoty i obojętności na wyda- 
rzenia. 


Dojrzałość i kalendarz 


ОМ. OYRANKIEWICZ i tow. 
Wiesław — Gomułka nazwa- 

li w swych wypowiedziach о 
knes budowy jedności ruchu robot 
niczęgo — nowym etapem. W dzia 
łalności partii marksistowskich ka 
kdy nowy есер zawiera w sobie spo 
tęgowanie nastrojów rewolucyj- 
nych, nastrojów śmiałych decyzji. 
Ale pamiętać przy tym należy, ża 
tak jak socjalizm nie buduje sie do 
piero wtedy, kiedy całe społeczeń- 
stwo+do niego dojrzeje — tak sa. 
mo budowy jedności ruchu robot- 
niczego nie można odkładać do ота 
su, kiedy dosłowaie wszyscy człon- 
kowię obu partii do tego dejrzeją. 


Przywódcy PPS wyraźnie oświad 
czają, že dziś pewna ilość członków 
naszej Partii misi przezwyciężyć 
opory ideologicznej i psychołogicz- 
nej natury, Dlatego też połączenie | 
PPS i PPR nie jest sprawą kalen. 
darza, ale dojrzałości politycznej. 
Bieg wydarzeń zależny będzie w 
pierwszej mierze od siły nastro- 
jów rewolucyjnych, jaką wyzwoliło 
w masach pracujących zagadnienie 
jedności organicznej. 


Istnieje więc bardzo тоспо тагу 
sowany problem wychowywania 
mas pepesowskich. Wskazano już 
wyraćnio, że to wychowanie nie 
może ograniczyć się tylko do szko- 
lenia przez odczyty i wykłady, że 
świadomość należy zdobywać i u- 
trwalać w walce klasowej o reali. 
zację bieżących zadań klasy robot- 
niczej, 


Układ sil i wychowanie 


ODZI SIĘ jednak pytanie: 

czy dotychczasowy układ sił 
organizacyjnych Partii pozwała w 
pełni na podjęcie akcji wychowaw 
czej i czy gwarantuję jej skutecz- 
ność, Tow. Cyrankiewicz w. ten 
sposób określił te zagadnienie: 
„Partia socjalistyczna jest partią 
przetwarzającą się stale, partią, 
której ogromna część roboty polity 
cznej polega na dociąganiu zapóź- 


ści rewolucyjnej. Rzecz ta w prze- 
kroju naszej Partii ukazuje się ja- 
ko pewien wachlarz i ważne jest, 
ażeby na odcinkach rewolucyjnych 
i socjalistycznych najsłabsi nie gó- 
rowali w tych, ezy innych Środo- 
wiskach nad świadomością innych, 
ażeby nie narzucaji swojej prawico- 
wości drobnomieszczańskiej ośrod- 
kom socjalistycznym. Во wtedy 
trzeba by postawić sobie pytanie, 
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czych ośrodków. Historia rewolu.. 
cyjnych działań uczy, że obok głów 
nego nurtu walki istnieją kahiże 
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kto kogo w naszej Partii wycho- 
улије“, 

Jest to zatem sprawa właściwe- 
go rozmieszczenia ludzi, sprawa ta- 
kiego hierarchizowania ich możli- 
wości oddziaływania, które zapew 
niałoby naszej Partii najbardziej 
korzystny rezultat akcji wycho- 
wawczej. Zasadnienia tego nie na- 
lęży bagatelizować. Dotychezasawe 
doświadczenia. we współpracy je- 
dmolitofrontowej uczą, że można 


(pod maską deklamacji o wierności 


Fesenym zasadom nie tylko hamo- 
wać proces zbliżenia obu partii гө- 
botniezych, ale cofać go na рогу. 
cje wrogości i walki. 
fyścigi i insynuacje 
AK ta sprawa załamuje się 
dziś w opinii aktywistów i 


„Służba Polsce" 

krajowi rękami młodzieży do szyb- 

szej odbudowy zniszczeń, Na zdję. 

ciu (na prawo) obrady młodzieży w 
Warszawie. 


pomoże naszemu 


Тот. Dietrich sostał mianowany 


ministrem €©enżralnego Urzędu Pla- 


KURIER POPULARNY 


W 


członków naszej Partii? Istnieje 
pełna świadomość, że wszełkie pró 
by wyprzedzania planowego pocho 
du obu partii ku jedności ва lama, 
niem dyscypliny, mogą być przeja- 
wem niezdrowego koniunkturaliz= 
mu, który demoralizuje. Budowa 
podstaw ideologicznych i psychclo- 
gicznych jedności organicznej nie 
ma nie wspólnego z wyścigami, a 
jej organizatorzy to nie krótkody- 
stansowi biegacze na mecie. 


Należy jednak pamiętać również 
io tym, że dziś prawicowy oportu- 
nista, siedzący w naszej Partii, be- 


Na odcinkach rewolucyjnych najsłabsi nie mogą górować 


Kto kogo w naszej partii wychowuje? 


prosta, taka sytuacja może tu 1 ów 
dzie prowadzić do hamowania po- 
czynań organizacyjnych ludzi ucz- 
ciwych, którzy sami nie potrafią 
jednak odeprzeć insynuacji prze 
ciwników. — Władze partyjne na 
wszystkich szczeblach organizacyj- 
nych muszą im w tej sytuacji 
przyjść z pomocą. Rzecz prosta — 
pomoc ta może hyć organizowana 
tylko w ten sposób, w jaki określił 
ją tow. Cyrankiewicz. Musimy jas- 
no odpowiadać wszędzie na pyta- 
nie: „kto kogo w naszej Partii wy- 
chowuje?* Jeżeli odpowiedź wypad 
nie tu i ówdzie niekorzystnie dla i- 


dzie każdy przejaw dojrzałości |dei jedności organicznej ruchu ro- 
szczerego zwolennika jełności or. |botniczego, odpowiedzi tej winny 
ganicznej nazywał właśnie wyści- |towarzyszyć decyzje -organizacyj- 


gami, będzie go określał 
„wazeliniarstwa” i uległości. Rzecz 


mianem |ne, 


Antoni Pokorski 


W związku ze stuleciem „Wiosny 
Ludów“ przed pomnikiem gen. Be- 
ma w Budapeszcie, zaciągnięta zo. 


stała warta honorowa, 


Obrazek z dawnej 

Polski: Czasem 

ciasto za bardzo 
wyrošnie, 


Henry Wallace, kandydat na prezy- 

denta USA dyskutuje о polityce x 

gwiazdą filmową Bette Dawis (na 

lewo) — podczas swej wizyty w 
Hollywood. 
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Decydują głosy 


Zwolennicy i sympatycy Trur 
mana w Ameryce mają nielada 
clopot. Kandydat ich codziennie 
traci ma popularności. Sa tego 
wyraźne dowody w postaci dē- 
klaracji i listów, jakie nadchodzą 
z całego kraju. Po prostu, przy” 
szli wyborcy prezydenta „Stanów 
Zjednoczonych  zorientówali się 
dokładnie w tym, co reprezentuje 
kandydat. Nie pomogło powoły= 
wanie się na czyny Roosevelta. 
Opinia amerykańska nie chce i 
nie może uważać Trumana jako 
właściwego spadkobiercę. 


Przywódcy demokratyczmi 
stwierdzają otwarcie, że ostatnie 
wystąpienie Trumana, które mia- 
ło na cela głównie pozyskanie no 
wych wyborców, nie przyniosło 
zamierzonych skutków. Truman 
staje się z każdym dniem ooraz 
mniej popularny wśród szerokich 
rzesz obywateli amerykańskich. 
Miejscowi działacze partii Tru" 
mana zaznaczają, że szczególnie 
szybko zaczęła się zmniejszać 
popularność Trumana po zmia” 
nie stanowiska Ameryki: w spra- 
wie Palestyny. To posunięcie od- 
stręczyło od nieśo mie tylko wy- 
borców żydowskich, którzy nie 
mają obecnie zamiaru głosowa” 
nia na Tramana, ale nieprzychyl 
mio ustosunkowało się wielu in- 
latch obywateli, którzy dotych- 
|czas wierzyli, że Stany Zjedno+ 
czone naprawdę dbają o zacho- 
wanie autorytetu Organizacji Na 
rodów Zjednoczonych. Teraz prze 
konali się, że wszystkie wystapie” 
nia Trumana Świadczą o tym, że 
ше zależy mu wcale na tym, aby 
|ONZ pracowała owocnie і sku- 
tecznie. 


Stronmicy demokratów wyraża 
ją wręcz swoje wielkie niezado- 
wolenie i protesty z powodu u- 
porczywego utrzymywania kan- 
dydatury Trumana na stanowi- 
jsko prezydenta, mumo pewnych 
„danych, wskazujących na wyraź- 
Ina klęskę tego kandydata. Towa- 
jrzyszy temu również coraz więk- 
|sze zainteresowanie innynti kan- 
|dydatanu, którymi pragnie się 
|raśtąpić Trumana, Ale jak z te- 
| go widać, nie leży to wyłącznie 
w tym kraju demokratycznym w 
ręku wyborców czy nawet partii, 
ponieważ Truman w odpowiedzi 
ną sugestie ustapiema, oświad- 
czył, że będzie walczył do koń- 
ca... fo snaczy aż do utraty fo- 
tela prezydenta Stanów Zjedno- 
czonych. ' 

Dia nikogo taki obrót oprawy 
nie jest niespodzianką. Truman i 
jego najbliżsi swolanricy rosg- 
mowali w ten sposób, że wystar- 
czy wystawić kandydata, wyśło- 
sić kilka przemówień, в których 
jedno przeczy drugiemu, a wszyst 
kie razem zaprzeczają istotnym 
faktom i limi postępowania — i 
sprawa będzie załatwiona. Za- 
pomniane po prostu o wyborcach, 
którzy swoim głosem decydują w 
takich wypadkach. Zrobiono ra- 
chunek bez gospodarza, Zanie. 
chano liczenia się x opinią pu- 
bliczną, I teraz poważne rozczaro 
ате, 

Ale ostatnia wojna i sytuacja 
międzynarodowa otworzyła wie- 
lu ludziom oczy, Już mie przyj: 
тија bezktytycznie wszystkiego 
do wiadomości. Są coraz bardziej 
odporni na działanie ośrodków 
propagandowych wielkiego prz6- 
mysłu. Umieja odróżnić ziarno 
od plewy. I stąd biorą się żywio” 
lowe protesty, które są przyczy” 
ną niepokoju zwolermików Tru- 
mana. Dlatego w tym- wypadku 
піс ne pomoże, Trzeba dobro- 
wolnie zrezygnować z kandyda- 
(tury, albo wytrwale upietać sę 


+ |przy kandydowaniu, po to tylko 


|25у ро wyborach przekonać sie, 
[ге decyzja leży jednak w теки 
| Wyborcó.... 

WIK. 
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Sa miasta, które przeżyły pañ- 
stwa i narody. Należy do nich prze- 
de wszystkim Rzym, zwany „Wiecz 


była Jerozolima stolicą starożytnego 
szczepu kanaańskiego Jebuzytów, 
którzy posiadali warownię na górze 


|paiwiększego rozkwitu materialne- 
go i duchowego. Liczyły podówczas 
około 200 tys. mieszkańców. Ateny 


nym. Miastem“, „Stolica niegdyś Im- |Syjon. Dawid zdobył tę warownię, |są kotebką cywilizacji i kultury eu- 
perium Rzymskiego. Ale są i inne, |а Jerozolimę uczynił ośrodkiem i|ropejskiej, były praojczyżzną euro- 


Eg W 12. 


* | znowu 


pejskich form ustrejowych, nauki í 
sztuki, Dotąd pielgrzymują na Akro 
pol tysiące miłośników starożytnej 
Hellady, by podziwiać resztki bez- 
cennych zabytków klasycznego bu- 
downictwa. А u stóp starożytnego 
wzgórza powstało nowe miasto, od 


||roku 1835: stolica nowożytnej Gre- 
[ен — I naredu, który, jak niegdyś о 


swoją niepodległość, walczy dziś 
bohaterske o prawa ludu, 
wolność i ideały demokratyczne. 
Kiedy podczas powstania greckiego 


3 w 1881 r. liczyły Ateny 10 tys. chrze 


© ścijan i półtora tysiąca 


Widok Jerozolimy 


jak Jerozolima, Ateny, Konstanty- 
nopol, które ze względu na wiek 
swój pretendować by mogły rów- 
nież do miana miast wiecznych. W 
starożytności istniało wiele miast 
potężnych, z których pozostały dziś 
tylko ruiny. Dlaczego akurat Jero- 
zolima, Ateny, Rzym, Konstantyno- 
pol, niszczone wielokrotnie, odbudo 
wywały się, odradzaty — i żyją do- 
tąd, — to zawiła í długa historia, 
Złożyły się na to: położenie geogra- 
ficzne oraz splot okoliczności gospo 
darczych, politycznych, religijnych, 
narodowościowych, kulturalnych. 


Jerozolima 


Zacznijmy nasz krótki przegląd 
od najstarszego z nich. Jerozolima, 
grecka i łacińska Hierosolyma, he- 
brajska Jeruszalajim („siedziba po- 
koju“) sięga początkami 15 wieku 
przed Chrystusem. W r. 1887 odna- 
leziono w Tell-el-Amarna, w Egip- 
cie, tabliczki z pismem klinowym, 
gdzie wymieniona jest nazwa „Uru 
salim“, niewątpliwie odnosząca się 
do Jerozolimy. Wiek tych tabliczek 
określili uczeni na 1400 lat przed 
naszą erą. 


Pewniejsze wiadomości historycz- 
ne o Jerozolimie odnoszą się już (1) 
do czasów króla Dawida (wiek XI 
przed Chr.) i syna jego Salomona 
(około 972—933). Przed Dawidem | 


0 Brandysie - z pr 


Ze skromnej mojej powojennej 
biblioteki korzystają różni ludzie. 
- Rozglądają się w tyiułach książek, 
wyciągają poszczególne tomy, przez ! 
kilka chwil przewraczją kartki, prze | 
biegają czasami poszczególne zda- 
nia — z początku, z końca, dła skru | 
pulatności zagłądaja : da środka, | 
decydują się ciężko. Niektórzy po 
prostu zwracają się, żeby im coś 
samemu wybrać. Wybieram więc 
wsdług swego smaku, licząc się je- 
„dnocześnie z poziomem  czytelni- 
ków. 

Jeden z pożyczających, młody maj 
ster fabryczny, zwraca mi „Miasto 
nienokonane" Brandysa. 

— No. jak wam się podobalo? — 
zapytnie ciekawie. 

Niezdecydowany wyraz twarzy za 


pytanego jest już swojego rodzajn |: 


odrowiedzią. 
— dzczerze mówiąc — to tak i 
nie — ni tak, ai stak.. — odpowia- 


da ostrożnie. jakby się obawiając 
mnie urazić, (Nie jestem autorem 
książki, we ją wybierzłem!), 

— Chvybs nie trudna w czy- 
tanin? nróbnje gh pociągnąć ла | 
język — a 1 tematyka — żywo ob. 
chodząca nas wszystkich? — Napo- 


| Odłożytem tylko przez rozum, 


mykam о niedawnym zaszożyt- 
nym wyróżnienia autora. 


stolicą państwa izraelskiego. Stąd 
— „Miasto Dawidowe". Na Syjonie 
zbudował Salomon słynną Świąty- 
nie i niedaleko opodal — swój pa- 
łac. Świątynia salomonowa prze- 
trwała tylko lat 370. Zburzył ją Na- 
buchodonozor. Na tynt samym miej 
scu odbudowywano Świątynię jesz- 
cze dwukrotnie. Ostatnią zburzyli 
Rzymianie w r. 70 naszej ery. Od 
tego czasu straciła Jerozolima swe 


polityczne znaczenie, które po wielu 


wiekach odzyskuje dopiero obecnie. 
Według Spisu z 1922 roku liczyła Је 
rozolima 62.678 mieszkańców, w 
tym 34 tys, Żydów, 15 tys. chrześci- 
jan i 13 tys. mahometan. Obecnie 
leje się tam krew bojowników ży- 


dowskich o państwo niezależne. 
Dzięki nagromadzonym w ciągu 
wieków pamiątkom i wspomnie- 


niom religijnym, stała się Jerozoli- 
ma miastem świętym zarówno dla 
Żydów, chrześcijan, jak i mahome- 
tan. W dniu Wielkiejnocy zwracają 
się ku temu miastu oczy całego 
chrześcijańskiego świata. 


Ateny 


Najstarsze osiedle ateńskie 
Akropolis („miasto górne") powsta- 
ło w 2-im tysiącleciu przed Chry- 
stusem, Zburzone przez Persów, od 
budowuje się, a za czasów Perykle- 
sa (493—489 prz. Chr.) dochodzi do 


ostym człowiekiem 


' — Szczerze mówiąc, to- kledy 
pierwszego wieczora zabrałem się 
do czytania, do późnej nocy oder- 
wać się nie mogłem. Przeczytałem 
jednym tchem więcej jak połowę. 
że 
przecież і tak już połowę snu sobie 
urwałem, a trzeba było koniecznie 
przespać się przęd robotą. Mle książ 
ka przez cały dzień chodziła mi po 
głowie 1 nje mogłem doczekać się 
drugiego wieczoru. Tylko Że za 
drugim razem już mi tak nie szło. 
Straciłem ciekawość, Ten facet furt 
tylko łaził, medytował, gadał sam z 
sóbą — i do niczego się nie brał! 
Myślałem, że może pod koniec cho- 
ciąż się do czego weźmie į zacznie 
szkopów 1аё, Tyle przecież krzywd 
widział, a ślepy nie był, miał eczy 
wszystko rozumial. Cóż, kiedy i 
w powstaniu łazikował tylko i się 
przypatrywał. Bo że Warszawa — 
„miasto niepokonane*, to się najwię- 
cej okazało w powstaniu. 

— Może nie czuł przekonania. mo 
że i firycznieę Пе nie nadawał 
próbuję usprawiedliwić bohatera. 

— Myślę. że wielu się nie nada- 


jwało, ale wytrzymać nie potrafili 


— i robili со mogli, Zresztą — o 
samym powstaniu w książce nie du. 
#o, a myślałem z początku. że o tym 


muzułma= 
nów, w ciągu 100 lat osiągnęły licz- 
bę z górą miliona mieszkańców. 


Rzym 
Założony, wędług najdawniej- 
szych podań, w 753 roku przed 


Chr, pomimo zmiennych losów i 
przemian, pulsuje Rzym życiem od 
starożytności bez przerwy do na- 
szych czasów. Stolica Królestwa, Re 
publiki i Imperium Rzymskiego. 
potem papiestwa i cesarstwa Śred- 
niowiecznego, od roku 1871 jest sto 
licą zjednoczonych Włoch. W staro- 


Konstantynopol — Widok przez 


żytności za cesarstwa liczył Rzym 
około miliona mieszkańców, obec- 
nie znów zbliża się do tej liczby. 
Wyobraźnia ludów Europy nie zaj- 
mowała się tak żadną stolicą, żad- 


рейде najwięcej, że całe to gada- 
jnie i opisywanie — to wstęp tyl- 
ko. 


A tu konczy się — byle zbyć, ni 
tak, ni siak. Ла lubię takie ksiażki 
w Których się coś dzieje, Te różne 
rozmyślania mogłyby i być, ale że- 
by facet і rekę do czegoś przykia- 
dał. Niechby się wykazał! A bez te- 
igo to taka książka tylko człowieka 
rozbiera jak choroba. Ja lubię książ 


ila przykład i zapał do czegoś, Ale 
ten, który za dużo kombinuje, przy 
|mierza, zastanawia się, krytykuje — 
|sam migdy się do niczego nie weż- 
mie. I co komu za korzyść z takie. 
go gadania? -— Niechby sobie i roz- 
myślał, ale opisywać {епо nte po- 
trzebuje. Co kogo prywatne spra- 
wy obchodzą! 


Те „prywatne“ sprawy wywołały | 
Zauważył | 


uśmiech na mej бутту. 
ta mój rozmówca. 

— Śmiejerie cię, towarzyszu, ale 
to co powiadam — í od wielu in- 
nych słyszałem. Ludzie teraz czy- 
jtają chetnie í więcej jak przedtem. 
|Tylko że z ksłażkami jest kłopot! 
[Nie to, żeby ich nie było. — Że nie 
są odnowiedzialne. Powinnyby Бус 
takie jak „Dewajtis”, jak „Pan Wa. 
łodyjowski*. To nie znaczy, żeby 
Nase musiało być to samo. Oso- 


biście to ja już o tym co było. czy» | 
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Dziury w całym 

Krytycyem jest rzeczą cenną. 
Brak krytycyzmu jest równozna.- 
czny z głupotą, Chodzi jednakże 
o to, by krytykując, znać się na 
rzeczy i trafiać w sedno. O ta- 
kim, który nie trafia w sedm, 


7 |zwykło się mawiać, że trafią kulą 


nym zabytkiem ziemi, jak Rzymem, iw płot, Zdarza się to i krytykom 


który był przez długie wieki idea- 
łem wielu pragnień, tym, czym go 
Byron nazwał — „city of the soul“, 
miasterg ducha. Bo, jak powiada 
Chłędowski, Rzym ma podobną wła 
ściwość, jak największe dzieła lite- 
ratury świata, że można je zawsze 
czytać i zawsze się do nich wraca, 
gdyż pobudzają do myślenia, nasu- 
wają coraz to nowe spostrzeżenia, 
działają ożywiająco na ітаріпасје, 


Konstantynopol 


„Miasto Konstantyna" zawdzięcza 
temu cesarzowi dużo. Konstantyn 
podniósł je w r. 330 po Chr. do ran- 
gi stolicy Cesarstwa Rzymskiego — 
ale nie był jego założycielem. Nim 
około 660 roku prz. Chr. załeżyli w 
tym miejscu swoją kolonię Megarej 
czycy, istniał tam już tracki „Gród 
Byzasa", Stąd nazwa „Bizantion“, 
zmieniona później na Constantino- 
polis, która jako Bizancjum prze- 
szła z czasem na oznaczenie całego 
Cesarstwa Wschodniego. Konstanty- 
nopol, pomost między Europa i A- 
zją, zdobyty w 1453 roku przez Tur 
ków, z przyczyny chciwości i nie- 
zgody narodów europejskich pozo- 
staje po dzień dzisiejszy w turec- 
kim władaniu. Liczy obecnie wraz 
z przedmieściami do miliona miesz- 
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kańców. Od przeniesienie w r. 1926 
stolicy Republiki Tureckiej do An- 
kary, uchodzi za drugą stolicę tego 
państwa. 

B. Dom. 


taċ nie lubię, Było, minęło coś in- 
nego wymyślić by trzeba, bo teraz 
inne czasy і trzeba robić inne rze- 
czy. 

O tym by pisać należało, ale moc 
по, zajmująco — i tak, żeby ezło- 
wiek w to wierzył. Dawniej te ре. 
trafi, I chociaż wszystko się po- 
wmieniało — і czego innego się ой 
człowieka wymaga, te przecież czy- 
ta się to chętnie — i ten zapał tam 


kę, która do czegoś zachęca, że ta-itych ludzi przenosi się na dzisiejsze 
kim chciałoby się być! Żeby dawa- |eprawy. Może ja to niewyraźnie tiu. 


maczę, ale zdaje mj się, że tak myśli 
| czuje włełu ludzi pracujących, któ 
rzy się de czytania garną. Darujeje, 
że się tak rozgadsłem! Tego Bran- 
dysa to ja wcale nie lekceważę, 
owszem, książka jest piękna, powie- 
dzieć nie można — tyiko że to nie 
zupełnie jeszcze ta, co potrzeba. 

A teraz wezmę tę  „Placówke". 
Raz już czytałem, ale to піс! — A 
ile to 1 dziś u nas takich .placó. 
wek“, tylko innych! Gdzie są trud- 
ności i przeszkody, tam wszędzie są 
i placówki. Niechby ci, którzy pi- 
szą, opisali nam takich nowych SH. 
maków, tylko że nie nowinny to być 
„ślimaki”! 

Uśmiechając się. potrząsnął mi pa- 
rę гэту rekę па pożeznanie | wy- 
szedł, a ja spisułem te rozmowę, 
bo myślę, że nie jest ona rałkowi 
cię bez senso. 


ST. WOYNA-GWIAŻDZIŃSKI 
Е 


zawodowym, ale bez porównania 
rzadziej, niż t. zw. krytykom nie- 
powołanym. A tych jest nieprze- 
brane mnóstwo. Krytykują wszyst 
ko i wszystkich, najczęściej — 
czepiejąc się drobiazgów, doszu- 


kując się dziury w całym. Dro-' 


biazgi te lubi niepowołany kry- 
tyk uogólniać wyolbrzymiać 
ponad miarę. — Kiedyś, a było 
to jeszcze, kiedy grano „Burzę“ w 
Teatrze Wojska Polskiego, ktoś 
potępił w czambuł całe widowi- 
sko, be mu nie dogadzała gra jed 
nego aktora, Uważał ją za skan- 
daliczną i na tej zasadzie całe na 
prawdę niezwykłe przedstawienia 
skandalem. — Inny — 


i 


nazywał 
|krytykuje przedstawienie w tea- 
trze Lutnia“, bo mu się nie po” 
dobają statyści. Ściśle biorąc, nie 
są to statyści, tylko chórzyści, od 
których wymaga się przede 
wszystkim glosu i pewnego stom- 
Ша umuzykalnienią, Krytyk tego 
zdaje się nie dostrzegać, Kryty- 
kuje chór nie na podstawie tego 
ljak śpiewa, tylko jak jest ubra- 
ny. — jeszcze inny na wystawie 
obrazów krytykuje — ramy! „Ob 
razy niczego sobie jeszcze — po- 
wiada — ale ramy są obrzydliwe, 
Takiej wystawy nie śmieliby po- 
kazywać przed wojną!.., 

I tak idzie w kółko. W podob" 
ny sposób ропіеулега się pracę 
na wszystkich polach. Nie widzi 


się pozytywnych osiągnięć, do- 
strzega się same tylko usterki i 
stosunkowo drobne niedomaga- 


nia. 
Zastanawiałem się nieraz, skąd 
się to bierze, czy jest ło wpły” 
wem głupoty, czy złej woli? A 
może tylko braku kompetencji w 
danej dziedzinie? Bo zdarza się, 
Że ktoś, głupio krytykujący jed. 
no, nie wydaje się całkiem głupi 
w innych sprawach. Ale w sumie 
— na jedno fo wychodzi. Jeżeli 
ktoś jest tak zarorumiały, iż u- 
waża, że zna się na wszystkim, 
nie wystawia swemu rozumowi 
pochlebnego świadectwa. — Irmy 
|powiada: „Ja się na tym nie 
jznam, ale uważam... „Chciałoby 
się wtedy powiedzieć, że skoro 
się, bracie, to lepiej 
„mie uważaj” i siedź cicho. Lecz 
cóż! „Uważający'* zazwyczaj ci- 
cho nie siedzi. Obwarowawszy się 
[udaną skromnością, tym apodyk- 
życzniej 
dem. 
Znałem wielu 


nie znasz, 


wyskakuje z swoim są- 


takich, którzy 
wróczwszy z Wenecji, nie widzie- 
ii tam niczego, prócz nieczysto- 
ści w kanałach. Piękno „królowej 
Adriatyku" nie miało im nic do 
powiedzenia, nie zwrócili uwagi 
na bezcenne zabytki — widzieli 
tylko nieczystości, jakby tam 
pojechali tylko po to. żeby ich 
szukać. Tego głupota 
graniczy już z umysłowym zbo- 
czeniem. 


rodzaju 


Mickiewicz powiedział: „Jeśli 
na obrazie jest plama czarna. аї- 
bo w obrazie dziura, tedy ladą 
брі spostrzeże ale zalety 
znawca”, 


Quasimodo 


je: 
obrazu widzi tylko 
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ú 
szą wymowę dla Polaków, Wszak 
nasza Ojczyzna ałóżona została do 
grobu 1 przywalońa głazami pogar 
dy i zapomnienia, Zmartwych- 
wstała jednak i odrzuciła 
zaborczych  imperializmów. 
niej przeżyła opiwania 


Póź- 
ideałów, 


IELKANOC, czyli Święto Zmar jistotniejszym obowiązkiem Polski 
twychwstania ma szczególniej|i krajów z nią sprzymierzonych. 
Wiedzieć o tym 
dziecko w Polsce i wszyscy rodzi. 
ce dzieci, którzy nie chcą skazy- 
wać siebie i swego potomstwa na 
głazy niedolę і mękę nowej wojny. 


powinno każde 


W dniu Wielkiej Nocy, gdy wol- 


które przyświecały insurekcji Ko-|ni od pracy, którą budujemy trwa 


ściuszkowskiej, 


Gromadom Ludu |1086 państwa i jego dobrobyt, gdy 


Polskiego i Tow. Demokratyczne- |odpoczywając po pracy, zasiądzie- 


mu na emigracji 


klasy robotniczej ҳу okresie ru- 
chów rewolucyjnych i wojny świa- 
towej. Druga wojna przyniosła naj 
okrutniejszą okupację rozbestwio- 
nego hitleryzmu, głoszącego Pol- 
sce całkowitą zagladę. A jednak 
naród nie zwątpił i wydał nierówa 
ną walke ponurym siłom niemie- 
ckiej agresji 
MARTWYCHWSTANIE Polski | 


po przegranej|my w gronie rodziny i przyjaciół | 


— 


dalekiej przyszłości. 
nie pociągnęły za sobą niedoli ja- 
ką przeżywają narody Grecji, Hi- 


warunków zastawionym stole, u- 
przytoranić sobie musimy, żę zmar 
twychwstała Ojczyzna wymaga od 
nas jeszcze wielu ofiar, które zo= 
staną sowicie a ab w nie 


ofiary te 


szpanii i inne, znajdujące się w ла. 
sięgu państw  kapitalistycznych i 
ich imperialistycznej polityki ,po- 
trzebna jest zwartość narodu, a w 


B 
Te 


dujących narodowi partii robotni- 
czych. 
SWIETA Wielkanocne, święta 
odwiecznych tęsknot do Pięk= 
na, do Prawdy i Dobra, niech w 
roku bieżącym staną się probie- 
rżem dobrej i najlepszej woli do 
utrwalenia socjalistycznych zagad 
pokoju powszechnego oraz pano- 
wania zasad szacunku dla czło- 
wieka, wyrażonych w: zdaniu: — 
„Najwyższą istotą dla człowieka 


szczególności zwartość szeregów |jest sam człowiek", 
wojnie rosyjsko-polskiej i walkom |przy skromnie wobec powojennych lobu działających w Polsce i przo- 


Stanisława Woszczyńska 


Do walki o nowego człowieka 


stają uczestnicy kursów świetlicowych TUR 


W gmachu TUR w Łodzi odbyło 
się w ub. czwartek zakończenie V 
Kursu przysposobienia świetlicowe- 


i innych krajów, sponiewiera- |go wobec licznie zebranych przed- 


nych przez najazd niemiecki, wy- 
tworzyło nowy pogląd na świat lu- 
dów i narodów słowiańskich, naj- 
bardziej przez nikczemne zbrodnie 
wyniszczonych. Odrodzenie iść mu- 
siało w dwóch kierunkach — іо. 
logicznym i moralnym. Wojna, o- 
kupacja, straszliwe warunki, w ja- 
kich rosło młode pokolenie — 
wszystko to razem odbiło się na 
siłach żywotnych narodu. 

Początkowo ludzie, zmęczeni о- 
bozami, ciągią trwoga i koniecz- 
nością kłamania i oszukiwania 
Niemców, by móc przeżyć. wojnę, 
nie byli zdolni do podjęcia nor- 
malnej pracy. A. jednak i pod tym 
względem przyszło rychlej, niż moż 
na się było spodziewać — odro- 
dzenie. 

Dziś Polska i ludzie pracujący w 
Polsce zdobywają pierwszeństwo w 
wyścigu pracy, który objąć musiał 
Europę. Każdy człowiek, myślący 
kategoriami rozumu musi przy- 
. znać, że przez 38 lata, dzielące nas 
od wojny zostało dokonane tak 
wiele, że imponować naszymi 0- 
siągnięciami możemy pozostałemu 
światu, Dla dalszych i coraz lep- 
szych osiągnięć Polska, jak cały 
świat, potrzebuje POROJU. 


Nie potrzebuje go, jak widzimy, 
jedno tylko palistwo, za którego 
wolność i demokrację walczyli 0- 
bok synów tamtej ziemi bohatero- 
wie walk wolnościowych Francji i 
Polski, krajem tym są St. Zjedno- 
czone A.P. Państwo, Które naj- 
mniej ucierpiało podczas ostatniej 
wojny, a którego finansjerą robiła 
na rzezi narodów znakomite inte 
resy, miesza się w Sprawy euro- 
pejskie i swoją bezwzględną posta- 
wą imperialistyczną wnosi zamie- 
szanie do krajów Europy Zachod- 
niej. s 

PRZECIWSTAWIENIE się 0. 

wrogiej postawie. amerykań. 
skiej i krajów, użależnionych finan 
sowo. od krainy dolara, jest naj- 


stawicieli organizacji politycznych, | ślając 


rezydium, złożone z najbliższych |raczowa i ob. Hessenowa podkreśli- 


współpracowników 4 kierowników|l dodatnie objawy coraz 


pracy świetlicowej. W imieniu KC 
ZZ przemawiał tow. Siwek, podkre- 
dodatmie rezultaty Ścisłej 


zawodowych i oświatowych łódz-|współpracy TUR ze związkami za- 


kiego świata pracy. 
Uroczystość тава w.-prezes Zarz. 


wodowymi w szczególności na tere- 
nie pracy świetlicowej. Następni 


Woj. TUR tow. Cichocki, powołując mówcy tow. tow. Krzemińska, Du- 


W ostatnim czasie niarała sio w handlu oliwa nicejska, ' 
{| poważne 


aprzedawana јако produkt zagraniczny po wygórowanych cenach 


(ok, 500 da 800) уй zn buteleczkę 


Przoprowndzone ckspertyry wyknzały, % rzekoma „oliwa 


o pojemności 0,19 L). 


{пе 
Mispotecenych wartości”, 


bardziej 
wzrastającego zainteresowania się 
kursami, dobre przygotowanie słu- 
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Najdawniejsze 
pieśni wielkanocne 


Najdawniejszą pieśnią wielkanoc 
ną, która utrzymała się aż do na 
szych czasów i śpiewana jest przez 
lud w czasie rezurekcji, jest pocho- 
dząca według wszelkiego prawdo- 
podobieństwa z wieku ХІП pieśń 
„Chrystus Pan zmartwychwstan 
jest”. 

Z pieśni innych, poświęconych 
Zmartwychwstaniu, zasługuje na 
uwagę najbardziej może znana i we 
wszystkich kościołach w Polsce 
śpiewana pieśń w formie chorału 
„Wesoły nam dzień dziś nastał" — 
Nie wiadomo jednak, czy jest оз 
na pochodzenią polskiego, bo w 
chorałąch Bacha spotyka się rów» 
nież melodię identyczną. Możliwe 
jednak, że zarówno wielki Bach, 
jak też i polska tradycja ludowa 
czerpały z jednego nieznanego nam 
bliżej źródła. O starym pochodze 
niu tej pieśni świadczy nie tylko 
melodia, ale i tekst. 

Autorowie tych pieśni są niema 


пі, Pochodzili niewątpliwie z ludu, 
Oprócz tych pieśni, pochodzenią Ju- 


chaczy i rzetelny wysiłek ich pracy.|dowego, istnieją pieśni artystycz- 
Tow. Makarczuk, jako kierownik |ne, tworzone przez znanych kompo 


kursu, zreasumował wywody mów- 
ców i złożył sprawozdanie z cało- 
kształtu Kursu, podkreślając wysi- 
łek, który pozwolił w przeciągu 5 


m|tygodni trwania kersu osiągnąć po“ 


ważne rezultaty. Złożyła się na to 


„atmosfera tego, oto naszego tutaj |Komipozytor 


Domu, z którego promieniuje głębo- 


| kie przekonanie o wpływie kultural- 


nych osiągnięć, pogłębiania wiedzy 
i umiłowania pracy na kształtowa- 
się Nowego Człowieka I jego 


W imieniu słuchaczy przemawiali 
starosta i starościna Kursu. Prze- 
mówienia ich na dużym poziomie 
były najlepszym dowodem, jakie 
są osiągnięcia kursu, o 
czym świadczy fakt, że 50 proc, eg- 
zaminowanych otrzymało bardzo do- 


охе noty. 


Po części oficjalnej odbyło się 


a|.zebranie świetlicowe", poświęcone 


J|,WIOŚNIE LUDÓW” w związku z 


jjprzypadającą setną rocznicą rewo- 


nicejska'* jest w rzeczywistości niczym innym, jak olejem Jadal- 


nym rafinowanym — produkojł pastetwowej. 


Wykorzystano ta wysoką 


hezbarwność, przejrzystość, smak, ciężar gatumkowy, 


my, a butelka l-iltrowa oleju jadalnego ,„produkofi państwowej 
Kkosztujo w detalu TYLKO 575 ZŁ. Nie dajele slo oszukiwać. 


oleju jadalnego, rafinowanego =. produkcji państwowej! 


- 
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OLEJÓW 


Zwracamy uwagę, że oliwy 


Do gotowania, smażenia, pieczenia, przypraw — 


ŻADAJCIE WYŁĄCZNIE 


Р.О.Н, — CENTRALNE BIURO SPRZEDAŻY 
ROSLINNYCH i PRZETWORÓW. 


wartość tego ełsju: bezwonność, 


` 


nicefskiej w ogóle nie Importaje- 


PE o ZE ONY таар аин c n 


YU, ———wn—a—a— ЗА 


Wow firma polski 


„USTATN ї КТАП 


film о obozie 


Na ckrany kin w całym kraju 
wchodzi nowy film produkcji pol- 
skiej p. t „Ostatni etap“, Temalem 
jego jest obóz koncentracyjny w 
Oświęcimiu, a bezrośrednim miaj- 


nikach 
wej, 

niem, jaki jest ten film. Dia mnie 
najmiarodajniejszą 


w Oświęcimiu 

Po dotychczasowych słąbych wy- 
rodzimej produkcji filmo- 

kazdy zapytuje z zaciekawie- 


będzie opinia 


|kowską na czele. 


lucyjnego pożaru, który objął kraje 


jjówczespej Kuropy. + 


Na rakończenie uroczystości przy 
skromnej herbatce, w serdecznej 
atmosferze wśród świetlicowej ga- 


wędy, przeplatanej solowym i ze- 
społov śpiewem j deklamacją, 
słuchacze kursu, wykładowcy 1 za” 
proszeni goście spędzili wieczór, 


który na pewno pozostanie dla wszy- 
stkich nader miłym wsporanieniern. 

Zarówno podczas oficjalnej czę- 
ści uroczystości, jak w późniejszych 
przemówieniach słuchaczy przebija- 
ła szczere uczucie wdzięczności dla 
organizatorów kursu, wykładowców 
i kierownictwa z tow. Jadwigą Mar- 
Nie brak było 
i satyry na nader skromny budżet 
kursu i dowcipnych uwag o wykła- 
dowcach i sposobie podawania wia- 
domości, Wszystko nacechowane by 
ło właściwym umiarem, a nawet w 
sątyrze przebijały rzetelna przy- 
wiązanie do Domu i jego kierow- 
nictwa oraz szacunek dla ogromu 
pracy, włożonej, przez wszystkich 
opiekunów kursu a w szczególno- 
ści przez tow. Markewską, która, 
jak matka — mówili słuchacze we 
dnie i w nocy otaczała kurs najlep- 
szą macierzyńską opieką. (w) 


aaa 


boko, co' należało pokazać ргтейе|ёш!егсї bywają mieraz silniejsze 00| mem; na 
wszystkim, co było „najważniejsze” | tysięcy 


zytorów. Z XVI wieku mamy zau 
chowaną, napisaną przez znakomi. 
tego kompozytora polskiego Miko 
łaja z Krakowa „Pieśń о шпагі. 
wychwstaniu Pana Jezusa”. Inny 
Marcin Lwowczyk, 
zwany z łacińska Leopolitą, orga 
nista królewski na dworze Zygmum 
ta Augusta i Stefana Batorego, 
tżył w: swojej kunsztownie паріѕа- 
nej „Mszy paschalnej” tematów z 
polskich ludowych pieśni wielkanoc 
nych. 


o РА > ГЕ ; 
Poranki filmowe 
orgonizuje Tow. Przyjaźni 


Poisko- Radzieckiej | 

W związku z akcją popularyzacji 
filmów radzieckich, Towarzystwo 
Przyjaźni Polsko =- Radzieckiej u 
rządza w kinie Не!“ szereg poran- 
ków. 

Dnia 29. 8, br. „Dwaj Panowie 
F“ o godz. 12. 

Dnia 30, 8, br. „Wiosna“ o godz, 


5 


15. 
Dnia 31. 3. br. „Dzieciństwo Gor 
kiego“ o godz, 15. 

Dnia 1. 4, br. „O 6 wieczorem po 
wojnie“ o godz, 15. 

Dnia 2. 4. br. „Wyspa skarbów” 
o godż. 15. 

Dnia 3. 4, br. „AS wywiadu” o 
godz. 15. 

Dnia 


k“ 


kwiat 


4, br. 


o godz. 12. 

Bilety do nabycia w kasie kina 
na podstawie legitymacji członkow 
skiej Towarzystwa po zł. 35 (dwie 
osoby). 


„Czarodziejsł 


4 
=. 


który czekaliśmy dość 


karabinów maszynowych. |długo, że jest on zrobiony świetnie, 


— martyrologia, makabra i kosz-=| Wybrała więc Jakubowska jako te-| Aktorzy grają z niekłamaną pasja. 


mar, czy też co innego? I doszła do 
przekonania, że film nie mógłby 
spełnić swego zadania, gdyby dziś 
zwolennikom twórców Oświęcimia 
pokazano tylko obraz martyrologii. 
Są oni bowiem zatwardziali i nie- 
czuli, a co najgroźniejsze — mają 


mat filmu walkę przeciwko rzeczy 
wistości obozowej. Chodziło jej o 
unaocznienie faktów, które mówiły 
o bohaterstwie i niezłomnym aporze 
jednostek ginących, lecz nie podda- 
jących się fizycznej przemocy. 

Dwie Polki — Helena i Anielka, 


sposoby, żeby się od wszelkich Ко: | Rosjanii Eugenia 1 Nadia, Żydówka 


tych osób, które same przeżyły OŚ- 
więcim. Jedną z takich wypówie- 
dzi czytamy już w estatnim nume- 
rze tygodnika „Odrodzenie w ar- 
tykule p. t. „Nareszcie film“, pióra 
byłej więźniarki Oświęcimia, Kry- 
styny Żywulskiej. Pisze Żywulska, że 
najgorętszym pragnieniem zarówno 
zamęczonych w obozie, jak i tych, 
którzy ten obóz przeżyli, było opo- 
wiedzenie wszystkim „fudziom z 
wolności* prawdy o Oświęcimiu, by 
męka ich była ostrzeżeniem, bo nie 
chcieli umierać „na próżno”! My- 
sleli, że gdy „Świat się dowie”, nis 
gdy więcej nie dopuści do wojny. 


I jedną z tych, którym udało sie 
przeżyć i której została dana moż- 
ność przekazania 
о Oświęcimiu, 
Jakubowska, autorka scenariusza і| рокатаб świadomy bunt, zorganizo” 
reżyserka filmu „Ostatni etap". Me] 
wątpliwie zastanawiała się ona giç- 


scem akcji — Birkenau, kobieca 
część obozu. 


Czy poiskiemu widzowi trzeba 
przypominać Шо tłumaczyć, czym 
był Oświęcim? Czy jest ktoś u nas, 
kto mópgpiby choć na chwilę Zapom- 
nieg o tej niemieckiej katowni, 
gdzie przez lata całe szalała niczym 
niepohamowana, przeciwnie—wciąż 
pobudzana, usunkejonowana zbrod- 
nia? Gdzie Niemcy, wyzwalając z 
sitbie najgorsze instynkty, zamę- 
czyli ponad 4 i pół miliona ludzi? — 
To raczej ich popiecznikom i pro* 
tektorom nieustannie przypominać 
należy о przechodzących wszelką 
ludzką imaginację zbrodniach nie- 
miechich. Obóz oświęcimski, w któ” 
ry wsiąkło morze łez i krwi, stoi 
welai jeszcze — a film o nim ma za 
zadanie poroszyć usypiające sumie- 
nie świata, dopóki nic jest jeszcze 
za nóźno. 


zwycięstwa wiary w czlowieka i w 
Nm (sprawiedliwość społeczną, a nadla- 
ze | tujące w ostatniej scenie samoloty. 
zwiastujące 
ludziom prawdy |szmarów uchronić, gdyby udało im|sa urzeczywistnieniem tej wiary w 
jest właśnie Wanda |się rozpętać nową wojnę. Im trzeba| klęskę potęgi Niemiec i faszyzmu. 


wany opór — i dowieść, że bart du-|rytetem więźniarki 
cha, niezłomna wola i pogarda dla! „Ostatni etap" 


Marta, Francuzka Michelle, Jugo- 
słowianka Bessa і inne, zrozumiały, 
że jedyną nadzieją na to, by nigdy 
więcej nie powtórzyły się wydarze- 
nia Kryjące się za słowem „Oświę- 
cim” — konieczna jest eselidarność 


Podkreśleniem  .międzynarodowczo 
charakteru filmu jest skład zespołu 
jego wykonąwców: zdjęcia nakręcał 
znany operator radziecki В, Monaą= 
styrski, w rolach więźniarek wys 
stępują m, ia, francuską aktorka 
Hugette Fagot oraz Rosjanki Тана- 
na Górecka i Maria Winogradowa. 

Prapremiera „Ostatniego etapu“ 
odbyła śię niedawno w Pradze Охе“ 
skiej, w ramach odbywającego się 


аре" ТУИ ТУРУУ 


пут уур ар т 


f 


zę 


wszystkich w walce z niebezpieczeń | 


stwem niemieckim, Toteż 


{оза | 
rzyszki niedoli, zespolone npoczątko- [ї 


wo tylko odrutowaniem terenu, ро- |) 


wiązały 516 z czasem mocniej w ak- || 


cji zorganizowanego oporu, 


Film nie jest przeszarżowany. Nio || 
| |przygniatw nalłorzeniem scen prze 
aj | rażających, 


jest w nim jednak ja- 
kaś siła, która przygważdźa widza 
da krzesła, ale go nie łamie, 
mu bowiem możność być świadkiem 


nadchodząca wolność, 


Krystyna Żywulska swym auto” 
stwierdza, że 
jest nareszcie fil- 


daje | 8 
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tam festivalu. słowiańskiego. Ca 
prasa i krytyka czeska przyjęła film 
z najwyższym uznaniem, 

O realizacji i wykonaniu „Ostate 
niego etapu“ napiszemy osobno, 


Uczśa SwWiaśeczmai 
Trnava rozegra mecze z Widzewem i ŁKS-em 


Podczas świąt Wielkiej Nocy bę- 
dziemy gościć drużynę pierwszej li- 


gi czeskiej Trnawę. Słowacy roze- 
grają w pierwszym dniu spotkanie 
towarzyskie z Widzewem, w drugim 
— zmierzą się z ŁKS-em. 

Spotkania powyższe, których po- 
czątek wyznaczono na godz, 16,15 od 
będą się na stadionie ERS, 

Zespół gości reprezentuje oczywiś 
cie o wiele wyższy poziom pitkarski, 
niż ostatni przeciwrik naszych dru- 
żyn — Nusle W pierwszej lidze 
Trnava znajduje się w tej chwili na 
7-mym miejscu. Jest to zaszczytna 
lokata, jeśli się zważy przy tym, że 
tak rutynowany zespół, jak praska 
Sparta zdołała wywalczyć sobie za- 
ledwie piąte miejsce, mając o cztery 
punkty więcej, niż nasz świąteczny 
przeciwnik, 

Chcąc zaczerpnąć bardziej dokład 
nych informacji o Trnavie, przegląd 
nęliśmy gazety czeskie. W jednej z 
nich, najświeższej -— Czesi intormu- 
ją swych czytelników o porażce Nu- 
51е w Łodzi, usprawiedliwiając tak 
wysoką przegraną po bło= 
tem boiskiem, które — zdaniem ich 
— nie nadawało się do бту. W krót- 
kim komentarzu do tego meczu, nasz 
czeski kolega dodaje, że na Trnave 
spadł teraz moralny obowiązek reha 
bilitacji piłkarstwa czeskiego na te- 
тепіе Łodzi. 

Nie jesteśmy jednak zupełnie pew 
ni, czy Trnava potrafi dobrze wywią 
таб się z nałożonego na nia zada 
nia, Gdy stawka meczu jest wysoka 
łodzianie umieją walczyć ambitnie. 

Wprawdzie Widzew na meczu z 


Turniej jubileuszowy ŁOŻTS 
dla niestowarzyszonych 


i stowarzyszonych 


Łódzki Okr. Związek Ten. Stoł, 
powziął decyzję zorganizowania na 
zakończenie sezonu Wielkiego Tur= 
nieju indywidualnego, dla stowarzy 
szońych i niestowarzyszónych роб 
Rasłem „Turniej Jubileuszowy" Gak 
nam wiadomo ŁOŻTSŚ nie tak daw- 
по obchodził Jubileusz 20.lecia swe. 
go istnienia), Celem spopularyzowa= 
nia tenisa stołowego, ŁOŻTS po- 
stanowił dopuścić do turnieju rów. 
nież ping.pongistów niestowarzyszo- 
nych. 

Przewidziane są wartościowe na 
grody, które mają zaofiarować Wia 
dze Sportowe, m. Łodzi. Zgłoszenia 
na piśmie przyjmuje sekretarz Р.О. 
2.7.5. ob. Dressler B. ui. Kilińskie- 
go 180/37, do dnia 5,4. br, włącznie. 
Wpisowe wynosi 21 150— od za- 
wodnika, 
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esołych Świąt 
W telkiejnoc 


Nusle nie zdołał wykazać swych mo- 
żliwości, ale oczekujemy, iż w meczu 
z Trnavą postara się udowodnić, że 
nie jest łatwym do pokonania prze- 
ciwnikiem. 

Dzięki wstawieniu do drużyny 
Patkoólo, ŁKS grał przeciw Nusle o 
wiele skuteczniej, mÜ; w meczach 
ligowych. 

Należy ufać, że i jedenastka biało- 
czerwonych w meczu z Trnava ze“ 
chce przekonać swych licznych zwo- 
lenników, iż okres słabości już mi- 
nął, 

Jak gra Trnava? 

Trnava jest kłubem słowackim, 
Piłkarzy tegó zespołu cechuje wer= 
wa i żywiołowość. Podobnie jak naj- 
poważniejszy kandydat do tytułu mi 
strzowskiega Czechosłowacji — Вга 
tislava, Trnava stosuje obecnie sy- 
stem gry „WM, przy czym do pil- 
nowania skrzydłowych, na obrone 
wybrani są lotni i zwrotni piłkarze. 

Bramkarz — Stajer — należy do 
najlepszych w swym kraju, 

Na środku pomocy gra Marko, re- 
prezentacyjny zawodnik Słowacji. 
Marko grał w barwach  Słówacji 
przeciw teamowi Polski w Łodzi. Je- 
go partnerem w drużynie klubowej 
i reprezentacyjnej jest Benedyković, 
którego również widzieliśmy w Ło“ 
dzi. 


Kolegium: Będziów ŁOZPN 
KOMUNIKAT Nr 1 
x 0014 25 marca 1944 r. 


PEt 1. Obsada zawodów: 
inistrzowskich 
29.3 godz, 13, bolsko Tomaszów, TUN— 
Boruta kl. A., kol. Górski. 
towarzyskich 
283 godz. 16, Dolsko ŁKS, Widrew — 
Trnava, kol. Naporski. 
20,8 godz. 14, boisko ŁKS, przedmecz, 
kol, Bretsteln, 


29.3 godz. 16, boisko ŁKS, ŁKS—Trnavą 
kol. Homsnowski, ; 

29.3 godz, 14, bolsko ŁKS, przedmecz, 
kol, Ekler, 

29.8 godz, 11, bolsko Zgierz, Włókniarz 
— Zjednoczone, kol. Woźniakowski. 

29.3 godz. 11, boisko DRS, DKS — Rë- 
sursa, Koi. Zawierucha. DĄ 

29.3 godz, 15, boisko Aleksandrów, 
DKS — Avko, kol. Górecki Jan, 

Pkt. 2. Wyznacza się sędziów Imiowych 
na zawody: 

Widzew — Trnava, Kol. Turi I Gó- 
recki Stan. 

EKS — Trnava, kol Karpiński 1 Melka, 

Pkt 3, Ustala się jednolite ryczałty 
{Коза przejazdu, dojazdu do boiska 
i dietaj dla sędziów wyjeżdżających z 
Łodzi do prowadzenia żawódów w Okrę= 
gu, a mflańowicie: Ruda Рай. zł 250,—{ 
Aleksandrów, Konstantynów, Pabianice 
1 zglerz po żł „=; Ozorków zł 600,— 
Głowno, Koluszki, Lask 1 Rogów po 21 
1.290=; Kutno, Piotrków Tryb. Skier- 


niewice i Zd-Wola po zł 1.500; Sierudz 
і Tomaszów Maz, pó zł 1600— 1 obowią= 
zuję z dniem tkazania śię niniejszego 
komunikatu. 


| 


PZPN rozpoczął przygotowania or 
zanizacyjie do meczu Polska—Cze- 
ehosłowaćja, który rozegrany zosta- 
nie w Warszawie 18 kwietnia. Naj- 
ważniejszym zadaniem jest przyge- 
towanie miejsc dla około 35,000 wi 
dzów, z taką bowiem frekwencją na- 
leży się liczyć. W tyřa celu rozpo= 
częto odpowiednie prace na statio- 
nie Wojska Polskiego, na którym 
mecz zostanie rozegrany. 


Najniebezpieczniejszą i najsilniej- 
szą częścią drużyny Trnavy jest jej 


atak. 
W piątce ofensywnej pierwsze Nieco drogie są bilety na ten 
si:rzypce gra para Tibensky — Ma- | mecz, Ustalono, że trybuna dolną 


kosztować będzie 500 zł, trybuna 
górna — 400, miejsca przed trybuna 
mi — 300 i stojące 200 zł. Wynika z 
tego, że dolna trybuna przeznaczona 
jest dla tugz? doskonale zarabiają” 
cych, сћос mie koniecznie pracują- 
cych, Í 

Dziwi nas, że wśród czterech kate- 
gorii biletów nie znaleziono kart 
wstępu dla młodzieży. Miejmy jed- 
nak nadzieję, że PZPN umożliwi 
1 najmłodszym miłośnikom fatbolu 
oglądanie występu  reprczentacyj- 
nych drużyn. 


latinsky. Tibensky zajmując pozycje 
prawoskrzydłowego jest groźnym 
1 dość szczęśliwym strzelcem, Podob- 
пе kwalifikacje ma doskonale wy“ 
szkolony technicznie Malatinsky — 
prawy łącznik. Był on jednym z naj 
lepszych zawodników na obudwu 
meczach Słowacji z Polską (w Łodzi 
1 Warszawie), W Łodzi Malatinsky 
zmusił dwukrotnie Borucza do kapi- 
tulácji I Uptas i Szczurzyński mu- 
szą być ostrożni! 

Słowacy przyjeżdżają do Łodzi w 
składzie, w jakim ubiegłej niedzieli 
po zaciętej walce ulegli mistrzowi 
ligi czeskiej Slavii -2:8. 

Ujrzymy więc w bramce — Staje- 
ra, w obronie grać będzie Podhorec 
i Krizan, w pomocy — Stankowic, 
Marko 1 Benedikovic; I w napadzie 
od lewego skrzydła — Pastucha, 
Papp, Ulehla, Malatinsky, Tiben- 
sky. 


Święto pracy 1 Maja w bieżącym 
roku, jako część składowa uroczy- 
stości zawierać będzie Narodowe 
Biegi na przełaj, które odbędą się 
we wszystkich miastach i gminach 


całego kraju na wspólny sygnał 
Wa , startu przez radio. Celem biegów 
Przesunięcie meczów |jest: 


a) manifestacja kultury fizycznej 

iąsportu dla uczczenia Święta 
Tacy, 

b) danie wyrazu wkroczenia na 
drogę upowszechnienia kultu. 
ry fizycznej i objęcia nią całej 
młodzieży i szerokich mas pra 
cujących całego narodu, 

e) zapoczątkowanie szerokiej akcji 
popularyzacji ludowej kultury 
fiżycznej i sportu , 

d) otwarcie tegorocznego sezonu 
kultury fizycznej. 

Dla zrealizowania 
Biegów na przełaj powołano Cen- 
tralny Komitet Wykonawczy Naro- 
dówych Biegów, Wojewódzkie, Po- 
wiatowe, Miejskie i Gminne Komi. 
tety Wykonawcze. 

Na naszym terenie Dyr. Woj. U- 
rzędu Kultury Fizycznej po porozu= 
mieniu się z Komendantem Woj. 
Urzędu Służby Polsce i Okręgową 
Komisją Związków Zawodowych 
zwołuje na 31 marca o godz. 17 w 
Świetlicy Komendy Wojewódzkiej 
Służba Polsce przy uł. Curie-Skło. 
ej 30, zebranie inauguracyj* 
ne ji Narodowych Biegów, mna 
które zostali zaproszeni, przedsta 
wicięle ORZZ, SP, Wojska, Milicji, 
Organizacji. Młodzieżowych, Samo. 
pomocy Chłopskiej, kręgowych 
Związków Sportowych, Prasy, На- 
dia, Filmu, Szkolnictwa wyższego i 
średniego, lekary sportowych, Наб 
МЕ, í PW i innych. Na zebraniy 


ligówych 
WARSZAWA, (SAP). Wobec wy” 
jazdu reprezentacji piłkarskiej 
KRCZZ do Francji, zostały odwołane 
wyznaczone na dzień 9 maja następu 
jące mecze ligowe: Cracovia—ZZR, 
Warta — Ruch i AKS — Widzew. 


Warta domaga się 


odszkodowaniu 
WARSZAWA, — Grochów otrzy- 
mał pismo od Warty domażające się 
odszkodowania w kwocie ponad 60 
tys. zł, za nieprzybycie pięściarzy 
Grochowa do Poznania. 


Tempowski w Warszawie 


Jak się dowiadujemy, główny na- 
pastnik piłkarskiej reprezentacji 
Francji, Polak Bolesław Temnpowski, 
przybył do Warszawy. 


Cerdan zwycieża Krawczyka 


Mistrz bokserski Europy w wadze 
średniej Francuz Cerdan stoczył po- 
jedynek z emigrantem polskim Lū- 
cjanem Krawczykiem, odnosząc ро 
10-rundowej walee nieznaczne zwy” 
cięstwo punktowe. 


CZŁONKOM I PRACOWNIKOM 


Narodowych | 
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Drogo trzeba płacić 


za oglątanie meczu Polska - Gzechestowacja 


Bilety będą rozprowadzane w. 
przedsprzedaży na prowincję, tak, że 
łodzianie będą mogli zabezpieczyć 
się w karty wstępu już od 10 kwiet- 
nia, 


Czeszki w Łodzi. 


Bawiąca w Polsce Reprezentacja 
Czechosłowacji w koszykówce Ко: 
Месе} rozegra w Środę dnia 31 шаг. 
ca br. w Łodzi spotkanie z Repre- 
zentacją naszego miasta. Czeszki 
wystąpią w tym składzie бо przeciw 
Reprezentacji Polski. Skład Ройл 
oparty będzie na drużynie wice- 


| mistrza Polski Zrywie i przedsta, 


wią się następująco: Głażewska, Та. 
nicka, Gruszczyńska, Woźniakie- 
wicz, Łukasik, Juckiewiczowa, No- 
wakowa, Zakrzewska i Solarzówna, 
Łodzianki zgrupowane są па docho4 
dzącym Kursie í odbyły już dwa 
treningowe spotkania. Mecz odbę. 
dzie się w sali YMCA przy ul. Trau 
gutta 2 o godz. 19. 


Biegi Narodowe 1-90 Mala 


tym zostaną powołane do życia. — 
Wojewódzki Komitet Wykonawczy 1 
Wojewódzki Komitet Organizacji 
Biegów Narodowych oraz zostaną 
opracowane szczegółowe wytyczne 
przygotowania treningu i przepro- 
wadzenia Biegów Narodowych. Te- 
renowe Komitety Wykonawcze i Or 
ganizacyjne będą działać w najści. 
ślejszej wspólpracy z terenowymi 
Komitetami Obchodu Święta Pracy. 
Wojewódzki Urząd Kultury Fizycz- 
nej, Woj. Komenda Służby Polsce i 
Referat Sportowy ORZZ, apelują tą 
drogą do zaproszonych przedstawi, 
cieli na wyżej wymienioną konfe- 
rencję w dniu 31 marca o punktu- 
апе przybycie. ' 

Sprawa przygotowań organizacyj. 
nych Biegów Narodowych ра na- 
szym terenie zadecyduje o stopniu 
ich udania się i treningach biega. 
czy, którzy w nich wezmą udział 
Ambicją Województwa Łódzkiego 
powinno być uczczenie obchodów 1 
Majowych przez Sportowców w licz 
bie co najmniej 30.000. Biegacze po 
dzieleni będą na nestępujące klasy: 

I ki. chłopcy 14—16 lat na dy- 
śtansie 500 m, 

II. ki. dziewczęta 16 — 18 lat na 
dystansie 500 m, 

ПІ. kl. chłopcy 16 — 18 lat 
dystansie 1.000 m, 
IV. EL kobiety 
dystansie 1.000 m, 
V. Kl. mężczyźni wyżej 18 lat na 

dystansie 2.000 m. 
Biegi będą miały charakter dru- 


wyżej 18 lat na 


żynowy, Dla najlepszych drużyn 
przewidziane są nagrody, których 
wręczenie nastąpi w dniu święta 


PKWN 22 lipca. 
Dyr, Woj Urzędu WF i PW 
(Nonas AJ) w/z. (=) J. Okoński. 
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шей w Łodzi 


a лесната 


Feleton: red. dyżurnego 144-18 


DYZURY APTER: 


rkiewicza (Limanowskiego 1), 


ч ог kowska 193), 


їл 
*astorowej (Ła- 


tow Ба (Piotrkow- 
(Narutowicza 42), 
90 maf 3 LI hwili 
8), р оча | Od trzech blisko lat, od chwili 
Zundelewicza (Piotr- wyzwolenia rozpatrywana była spra 
wa tzw. przedsiębiorstw 
c Yg: szydekiej (Piotrkowska 165), Ghui- | 


chowsk 
(Rzgows 
Ska 21) 


riczą 6), Kowalskiego 
wśkiego (śródiniej. 
(Karolewska 48), Sto- 
Limanowskiego 80), Wójci- 
ipiórkowskiego 41). 


= 


ności publi 
zwłaszcza w wielkich miastach pol- 
iskich. Przed wojną takie przedsię- 
jbiorstwa, jak elektrownie, tramwa— 
[ўе miejskie, kolejkt podmiejskie, 
rzeźnie itp. były domeną zagranicz. 
nych koncernów i samorządy, jako 
że miały minimalny udział w akcjach 
(\ |*ych przedsiębiorstw, nie miały zbyt 
co wielkiego wpływu na ich gospodar- 
|kę 1 eksploatację. Konsument padał 


кгр РӘ (Piotrkowska 95), 
Rokicińska 53), Danczrowoj | 
Р 63) 40Wwińssiej - Kon TOWS. 
(Piac Wolności 2), Stanielewicza (Po 
ska 91). Sinieckiej (Ragówska 61), 
Dzisiejszej nocy dyżurują apteki; 


ię 


r- 


рр ТЕАТ R WOJSKA POLSKIEGO też majczęśc e. sich zachłannych 
mia 2 W in esUujszz тз 2 ni т 2 
ў ścią i śmiałą formą sztuka  apetytów fis егу zagranicznej, 
сё sel adacznica z zasadami“, | która nie Uczy z niczym, poza 
cria E. Axera, dekoracje Z, Strze* | was a i se 
leskiego. Udział biorą: B: Bonacka, J. własnym interesem. 


WA m А, Łapicki í P. Zukowski 
odzież w wieku szkoln і A WY. 

da prawa Wstępu na widownię, 1 | POSTULATY DUŻYCH MIAST 
TEATR POWSZECHNY Wiele samorządów, a w. ich rze- 
Dn. 29 o g. 19 min. 15 „Omyżka” —opo- | dz] 


wieść Bolesława Prusa na tle wypadków Ista 


у do -Vimsier 


do 


4 


i ystąpił 
a Przemysłu Handlu 


F CE w; 


roku 1853. Dramatyzacja E> Ахега. Re- і R 
żyserła L. Zamkow. Dekoraeje Z. Strze- | Min. Komunikacji o umiastowienie 
lęckiego. Obsadę tworzą: Miedziń | FẸ + 5 Ti 
Bronowska,. Puchniewska, Rachwal przedsiębiorstw użyteczności publicz 
Kozierska, Krawezykówna, Mancewi- | өү } i 
czówna, Latósówna, Pagowski, Pilarski, [nel czynnych na ich terenie. Roz. 
Stasze wski, Demek, Warmiński, Kłosiń- |strzygniącie tego dezyderatu nie by- 
Balkóws Kwiatkowski, Огаоп ү I 
РЗ. ło reto AD obec sytuacji, ja 
13 mn. 15 „Omyłka” ika wytworzyła się po EŃ 
jwspomnianej wyżej ustawy. Trze- 
Sak reann, КК ba było prz are przed- 
chodnia 43, tel. 140-09 WRA * ` у R: 
W sobotę i w niedzielę przedstawienia jsięb torstwa upaństwowić. Przy Ra- 


zawieszor y: poniedzieex (drugie świę | dzie Ministrów czynna była specjal. 


to) o godz, 30 1.19.30 dwa przedstawie- < š SSA 
nia „CoŚ 519 ZACZYNA“ огай skecz Nna komisja, na terenie której od- 
«WI EI „KI MECZ* Obsadź premierowa. WE KiS Karol АЫ | GZK LEZ 
Przelsprzedóż w kasie w zodz. 19—13 | РУУ aty się rozprawy, załatwiające 
t od rej. lsprawy odszkodowań. Wiele z nich 
Wkrótce premierą „Wipsenny pleg“, s š IS m. 4 А 
[zostato już zakończonych í w związ- 
TEATR ROMEDNI MUZYCZNEJ [ku z tym wyjaśniła się sprawa 
„LUTNIA* | EE т 3 
Piotrkowska 243, tel. 107.26 ;przedsiębiorstw łódzkich. 
W pomedziałek dnia 29 dwa przedsta- 
wienią, o godz. 15,30 1 1915 
„ZEMSTA -NIBTOPERZA" |KORZYŚCI Z UPAŃSTWOWIENIA 


operetka w 3-ch aktaęh I. Sraussa 


TRAMWATÓW 


Kasa teatru czynna od godz, 11-е]. 
an. 27 1 niedzióła ty 26 beata ОБО" | W pierwszym rzędzie zdecydowa- 
TEATR „SYRENA“ Trungntta L na zostala ostatecznie sprawa Kolei 
W ` poniedziałek dnia 20 D. m. drugi |Elektrye Łódzkiej j tramwajów 
SADORU 6 Lodz 161 IDM AMBA |podzhjejskich, 7 marca rb. w „Mow 


[aitorz ze Polskim“ urzędowo ogloszo. 


TEATR 


KAMERALNY DOMU 20LŁNIERZA no, że obydwa te przedsiębiorstwą 
1. szy f ki 31 . 4 4 | ^ 7 

DZIŚ „aib TECZYNNY, dnia ż0,przeszły„na własność państwa. Wo- 

аса WO: o Eodz. bec tego, samorząd rozpoczął zabie- 


Zon“ w 
kiego, w 
T Teresy ROSZ- 


zi o przekazanie mu obydwu tych 
przedsiębiorstw. Uzyskano już na to 
zgodę Ministerstwa Komunikacji i 
odrośna uchwała Miejs, Rady Na- 
(rodowej jeszcze w styczniu zawędrou 
(wała do Kancelarii Rady Państwa, 
gdzie spotkała się z całkowitym po. 
parciem. Obecnie trzeba tylko czę- 
kać na formalne zatwierdzenie tej 
decyzH przez Radę „Ministrów, by 
Łódź stała się faktyczną własciciel- 


imaeh 


Hanna Bielicka. fe- 


Duszyński Hali 

Guzek, Adam 
Zofia MT0Z0W f Tadeusz 
Ewa Szumańska. Ludwik Ta- 

Jacek Woszczerowicz. 

12, tel, 173-02. 


Міко? jewski, Michał 


hmiał 
ski 1 
«38a Czynna оа 


ADRIA — ul. prh 


Marszałka Stalina 1: 


mionia Pastoralnae (15.5, 16.30, — 
20.50, w niedz 14.30). 
BAŁTYK — ul, Narutowicza 20: 
„Nicholaus боеру". (16, 1850, m 
ranciszkańska 31: 
Ni роботі mogą odejść” (16,30, 
г niedz. 13). 
‚ Daszyńskiego 2: 
Aktualności Kraj. 1 Zagr.| W Łodzi odbyła się ogólnokrajo- 
13, 14, 15). : > 
wa Кор! przewodniczących 
edzie do Waszyngtonu" 
s рле Ee JS e i referen kobiecych od- 
HEL egionów 2/4: zi Prac. Przemysłu 
*eradziona sława” (17, 168, 21, w Aktyv di związ- 
15). sbrawozd: JĄ m үү 
WSE Ran Жыйын: h spraw ozdania z dotych 
Więczna Ewa" (18, 20, w niedz 15). | CZ ASÓW wych osiągnięć ruchu zawodo” 
POLONIĄ — ul. Piotrkowska 67: wego na i odci nku pracy kobięt oraz 


ini Miniver'" (16, 18.50, 21, w miedz. 


przedyskutowały wiele , problemów 
dotyczących życia kobiety pracują- 
cej w nowej polskiej rzeczywistości. 

Sprawozdawczynie podkreślały, że 


Zeromskiego 14/76: 


19, 21, niedz, 15). 


21, |kobieta winna korzystać z osiągnie- 
ROMA — Ш tych dzięki ustrojowi nowej Polski 
„Dziewczę 18.30, |praw, a ruch związkowy dołoży 
20.30, w rie wszelkich starań, aby z tych praw 
RERORD ul z 
| aaMężezyżni 1630, 1820, | Biała korzystać. Zgromadzone 
20.30, w ni 5). stwierdziły, ł4 w dziedzinie spraw 
STYLOWY — ul. Kilińs kiego 123: kobiecych musi nastąpić całkowite 
„Pod dachami Paryża* (18.30, 38.30 sharmonizowanie współpracy refe. 


20.30, w niedz. 14,50), 


ŚWIE — Bałucki ynek 5: 
„U kresu drogi" 
dziele 15). 

TĘCZA — ul. 


(11, 19, 21, W _nie- Złędzi zimie kieszonkowi 


Piotrkowska 108: 


| 


‚Роа dachami Paryża” (15, 17, 18, 21 Kazimierz Sztubka, zamieszkały 
w niedz. 18). су Piramo 
ЖАТАТ С ul. Sienkiewicza 40: przy ulicy ER mowicza 4, wyszedł 
„Ciche wesele" (17, 19, 21, w nie-|W dniu 'lązvm do pracy, заг 
sapa myk imie drzwi Okami- 
Мо 1 "ИГИ 
16.30, 21, w nie-lje Się e dla 21002101 zamki 
3: 2 nie ipto Gdy Szlubkka powróci! 
waqasa 10: fdo. domu, zaśtał drzwi otwarte, a 
mieszkanie ogrąbiote z najoenniej- 
1 7 7 4td le] 16 1 x - * 2 
„Rodzina Froment. 116.40, 1690, 2030, |S2yCh rzeczy. Nieznani sprawcy 
w niedz. 15), wynieśli z domu kilka par obuwia, 
ZACHĘTA — ul: Zgierska 28: ] i . māte- 
U progu lajemnicy" deao, 18,30, 0078819, płaszcz eraz 9 mtr. e 
20.20, w miedz. 14.30). тізі, 


ke tramwajów miejskich i dojazdo- Piotrkowskiej od ulicy 


KURIER POPULARNY 


Korzyści z umiastowienia KEE i 
ŁWEKD będą bardzo wielkie, gdyż |lc 


| 


—- 


Emtesruwemcjea Łodzi ЕШ zadesa 


105 przedsiebiorstw konces 


Tramwaje przejdą na własność miasta — Elektrownia zostanie upaństwowiona 


> 


7 
ў 
ү 


j 


tabor, którego nie mamy zbyt wie. pomocy 
, wreszcie uzyska się duże oszczęd- |mo owystarczalne i 


ZACZAROWANY 


zł 600,— 


LICZYRZEPA — DUCH | dok 


Petersowa Z. 


110, - 


NASI BR AOISZE OWIE 


Szelburzg-Zarembina Е. 


{ 


W ostatnim czasie coraz częściej 
rozlegają się w Łodzi szargi miesz |£ 


zalegają ulice łódzkie. Brak oświet 
lenia daje się we znaki nie tylko 
na peryferiach, ale nawet na uli. 
cach śródmieścia, nie wyłączając 
Piotrkowskiej. Dla przykładu przy 
toczyć można fakt, że na odcinku 
Stalina do 
Placu Reymonta, na 53 zainstalo- 


Krajowa konferencia aktywistek 
polskiego przemysłu włókienniczego 


rentek spraw kobiecych przy związ- 
kach zawodowych z referentami so* 
cjalpymi odpowiednich zakładów 
pracy, czy też zjednoćzeń. 

Poza sprawami, dotyczącymi wy- 
łącznie kobiet pracujących w prze- 
myśle włókienniczym, zgromadzone 
omawiały zagadnienia natury ogól- 
nej, współzawodnictwa pracy w 
przemyśle włókienniczym, wyborów 
do rad zakładowych oraz problemy 
polityki międzynarodowej. Dokona- 
no wyborów nowych władz rady 
kobiecej przy zarządzie głównym 
Zw. Zaw. Prae. Przem. Włókienni- 
czego. Na czele nowoobranej rady 
stanęła tow, Fijałkowska: 


Winna była matka 

Przy zbiegu ul. Kilińskiego i Stali 
na potrącony został przez samo- | 
chód 11-letni Zenon Роп, Chłopiec 
przechodząc z matką przez jezdnię 
(chciał się zatrzymać, by minął ich 
nadjeżdżający samochód. Kobietą је 
dnak chwyciła syna za rękę i wy- 
biegła niespodziewanie wpadając nie 
mal pod која. Samochód hamując 
gwałtownie, skręcił i potrącił chłop 
ca, który padajac doznał poważnych 
obrażeń. Wezwane Pogotowie Le- 
karskje udzieliło rannemu pierwszej 
pomocy. 


á tomie w Ci 


Brak żarówek do iamp ulicznych 


zł 450 — 


[мапу ch lamp paliły się do tego ty 
godnia tylko eztery. Nie lepiej] 


na ul. dr Próchinka, 6 Sierpnia itp. 

Zainterpelowana w tej sprawie 
Dyrekcja Elektrowni Łódzkiej wy- 
jaśnia, iż nie posiada dostatecznej 
ilości 500-watówych żarówek, jnki- 
mi przeważnie oświetlane były alt. 
ce. W tym tygodniu elektrownia 
zawiadomiła oficjalnie władze miej- 
skie, iż nie może się wywiązać ze 
swoich zokhowiązań jedynie z po- 
wodu braku żarówek, gdyż kwe- 
stia oszczędności w dostawie pra- 
du elek ttrycznego absolutnie nie 
wchodzi już w rachubę. 

W ścisłym związku z tą sytua- 
ją, prezydium miasta podjęło na 
terenie stolicy interwencję w spra- 
wie zaopatrzenia naszego miasta w 
żarówki dla potrzeb  oświetlenio- 
wych, Wskazano przy tym, że spra 
wa ta wiąże się z bezpieczeństwem 
publicznym na mieście w godzinach 
wieczornych. 

Należy zaznaczyć, że w tej chwi- 
li w całej Łodzi oświetlona jest 
tylko jedna szósta część miasta, — 
Wszystkiego pali się 3,000 lamp, 
a do niedawna paliło się nie więcej, 
jak półtora tysiąca lamp. Aby zro- 
zumieć jakie są braki w dziedzinie 
oświetlenia, trzeba dodać, że dla 
pełnego wykorzystania wszystkich 
punktów oświetleniowych, rozmie- 
szczonych na długości 300 km, ulic 
łódzkich, potrzeba nam 9.000 lamp. 


W tej chwili, już po uwzględnie- | 


nin nieznacznego transportu ame. 
rykańskich żarówek, otrzymanych 
ostatnio przez elektrownię, światło 
świeci się na przestrzeni 75 km. 
ulic, 


ONOWANJU 


; 


zewnętrznej się. sa- 


nie 


апа 


trzeba się bg- 


koncesjo- będzie można po zjednoczeniu NOAA przez utworzenie wspólnych |dzie uciec do podwyższania taryfy 
nowanych, przedsiębiorstw użytecz- jdwu tych przedsiębiorstw. w jedno, |warsztatów mechanicznych, со od- za przejazd. 
ej, jakich jest wiele| lepiej wykorzystać materiał ludzki, [bije się dodatnio na dochodach. Bez 


Z drugim łódzkim przedsiębior. 
stwem — z Rzeźnią — рана przed 


iram- 
zosta” 


sie anal logi cznie, 
wajami, Rzeźnia przeka 
mnie samorządowi łódzkiemu, 
cza, że prawie cały kapitał inwes- 
towany w tę instytucję był i przed 
wojną miejski. 


stawia 2 
zana 


zwlasz= 


O STALY DOCHÓD 
Z ELEKTROWNI 


Omiennie wygląda los łódzkiej 
Fiektrowni, która umiastowioną być 
już nie może. Na podstawie ustawy 
z 4 lipca 1947 r. wszystkie przed 
siębiorstwa energetyczne w Kraju 
zostały upaństwowione przeszły 
pod centralny ząd Zjednoczenia 
Energetycznego. Punktern 
dia powzięcia takiej decyzji był ar- 


а 


wyjścia 


gument, że od gaspa? taig- 
biorstw ener; rcznych zalezy roz. 
wói przemysii 

Nie pomogły tu twierdzenia na- 
szego miasta, iż posiadało ono 20 
procent akcji Elektrowni. 

Obecnie uj ( 
do узб ie 
mu ; dóchodu od 
оба. кунш Z podobnym 
wnioskiem wystąpił samorząd War= 
szawy i, decyzją rządu. stolicy przy- 
znano stały 10 prac. dochód -od elek- 
trowni. Wpływ ten posiada dla go- 


spodarki samorządu stołecznego du- 
że znaczenie, 

Łódź spodziewa 
jej zostanie także przychylnie 
traktowany, co wpły” 
wie na poprawę sytuacji finansowej 


miasta. 


się, że postulat 
po- 


ме niewątpi- 


(ste) 


krajowej są bar- 
się 


= 


|е produkeji 
dzo nietrwałe i często zdarza 


kańców z powodu ciemności, jakie przedstawia się sytuacja ra takich |że po kilkudniowym zużyciu, przem 
przecznicach tej głównej ulicy, jak 


palają się, 

Jak słychać, Zarządowi Miejskie 
mu w Łodzi, który zająć się ma 
bezpośrednio zaopatrzeniem Elek 
trowni w żarówki, obiecuje się do- 
starczyć dla potrzeb Łodzi 30.000 
wielkich larap rocznie. Taka bo- 
wiem ilość jest nam potrzebna, a= 
by w całym mieście było w nocy 
jasno, 


Uroczystości żałobne 
w Parku Poniatowskiego 


W związku z przeprowadzoną ak 
jeją uporządkowania mogił żołnie- 
rzy radzieckich, позна ych w walce 
o wyzwolenie kraju, di okonana zo- 
stałą аав ja zwłok zolnierzy 
|radzieckich z ostatnich jeszcze kil- 
ku mogił, znajdujących się na te- 
renie naszego miasta. 


Uroczystość złożenia ekshumowa 
nych zwłok na cmentarzu w Parku 
im. Poniatowskiego odbędzie się d. 
31 b. m. o godz, 11 min. 45. 


Prezydium MRN wzywa organi- 
zacje polityczne i społeczne, aby 
dla zamanifestowania uczuć уаде 
czności i przyjaźni, jakie społeczeń 
stwo żywi dla zwycięskiej Armii 
Czerwonej, wzięły udział w powyż- 
szej uroczystości przez delegowa= 
nie pocztó ууу sztandarowych i zł0żem 
nie wieńców na grobach żoln 


Zginął chłonak 


W dniu 13 bm. wyszedł z domu 
do szkoły 9-letni Andrzej Cichosz 


"zy. 


Główną bolączką, która wciąż (Zgierska 70). Dziecko бо dnia dzi 
„psuje krew“ elektrowni, jest to, siejszego nie powróciło do rodzi. 
że wielkie żarówki 500 czy 750-wat ców. Poszukiwania w toku, 
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a= = WIG ri 
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J. Grzelak 19 


Łódź, ul. Stanisława Nr 2 


(m cu zaj 


(9857) 
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Wytwórnia Wyrobów Papierowych * 
Wacjaw i Tadeusz н 
BB-u БИЕ Е BEAN: 
š 


Łódź, Zawadzka 16, tel. 219-30 „$ 


ŁÓDŹ, — ul. 


Koncesjonowane Przedsiębiorstwo 
Kanałizacyjno- Wodociągowe 
i Centralnych Ogrzewań 


oraz naprawa pomp słudziennych 


P. PK А“ 
„BEI r" 
SKŁADA SERDECZNE ŻYCZENIA 
WESOLYCH WIAT 


SWYM ODBIORCOM, DOSTAWCOM 


ORAZ PRACOWNIKOM. 
(9398) 


NAWIALNIA RIGI 


M. CYNKER 


Łódź, ul, 


Wszystkim naszym odbiorcom składamy serdeczne życzenia 
świąteczne 


Jaracza 40 


9384 


Fr. Glowacki i S= 


TKALNIA MECHANICZNA 


Łódź, ul. Kilińskiego Nr 83. tel. 120-31 


3 


Bracia KINDERMAN 
i R09ZGZEWSKI 


Ай Mechoniczna 


ŁÓDŹ, ul. 


WSZYSTKIM NASZYM KLIENTOM 
składamy 
NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZBDNIA 
z okazji ŚWIĄT WIELKANOCNYCH 
Biuro Transportowo.Ekspedycyjne 

_ „WISLA“ sp. z о. 0. 


Załatwia: Transporty kolejowe — Roz- 
ładunek i załadunek wagonów — Skła- 
dowanie — Przesyłki 
Własny tabor samochodowy i konny — 
Własne magazyny. 
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ZESPÓŁ FREY ЛИ Zà FR 2 WY ss 


POMOCNICZA SPÓŁDZIELNIA | 


ШК CECHU WOJEWÓDZKIEGO RYMARZY 


z ©. ©. 
Łódź, ui. Piotrkowska 36, 38. 161. 178-00. 


9356 
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f WŁÓKIENNICZYCH f 

I f ŁÓDŹ, ul. PIOTRKOWSKA Nr 73 — Tel. 144-68 f 
f Z OKAZJI SWIAT SKŁADA SERDEOZNE $ 

5 ŻYCZENIA CZŁONKOM I ODEIORCOM f 

f SPÓŁDZIELNI, р 

; A RADA NADZORCZA į ZARZĄD f 
$ (9399 Rg) ; 
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HURTOWNIA CERATV 


Sp. £ 0. 0. 

LÓDŹ, ul, PIOTRKEOWSKA 71' 
Telefon 257-52. 
DYWANY, CHODNIKI, 
POKRYCIA MEBLOWE. 
CERATA - РЕВМАТОІР 


WYROBY: JUTOWO-LNTAN 'WESO £ EGO 
ruwa ALLELUJA 


MECHANICZNA 


Fabryka Pończoch 


s E La у ФӘ ** 


Mieczysław Karczewski 
i S-ka 
LóBŹ, WÓLCZAŚSKA Nr 127 
Telefon 204-29, 


* | naszym klientom zasyła 


Wytwórnia Firanek 


| 6. STANISZEWSCY 


ŁÓDŹ 
ul. Łagiewnicka 84 


WÓLCZAŃSKA 216 
Telefon 145-88 


(9368) (9344) 


PRZEDSIĘBIORSTWO ROBÓT 
TOROWYCH i BUDOWLANYCH 


„BOCZNICA“ 


N: wi N (9374W 
ВА NE GE WARSZAWA) ul. TARGOWA Nr 20-a. — 
Telefon 74-47. 
бе оа Oddział 2.002, WIĘCKOWSKIEGO 27. 
Telefon 136-33. 
(8347) (9356) 
WYTWGRNIA CHEMICZNA ` 
ŁÓDŹ, ul. KILISSKIEGO Nr 18 
PRODUKUJE: 
MYDŁO TOALETOWE „ABO“ 
Luksusowy 
PROSZEK do PRANTA „ABO“ . 
ШШШ ШШ ШШШ yt TA dy a 


PAROWANIA | DRUKARNIA TKANIN 


ШЕЁШШШЕШЇПП ЇШЇП ООСАР TR ТИТА 


„POMORZAN K A `` 


Wł CZ. i H. B-cia SZADKOWSCY 
ŁÓDŹ, UL. ŻEROMSKIEGO NR 148. TELEFON 201 - 83 
ШИШ АЕ ЛЛ ЛЕКТАШ 


9358 
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Усайд КРУ е RA ү Гы өйө гөз желле Че ы: ERA АЕ сатаа 
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Й 

f 

f 

i Spółdzielnia Inwalidów Wojennych R. P. 
И Z odp. udz. w WARSZAWIE 

É 

ý Oddział w ŁODZI, ul. PIOTRKOWSKA 51, — Tefefon 190-01, 112-29, 124-18. 

f 

Й PROWADZI: TKALNIE, SZWALNIE, DZIAŁ SPOŻYWCZY, 

р DZIAŁ WŁÓKIENNICZY, DZIAŁ ŻELAZNY oraz PIEKARNIE. 

ў 

И Bogaty asortyment towarów w sklepach tekstylnych. 
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Tkalnia Mechaniczna 


Чел] 
a 
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Пай Mechaniczna 
materiałów wełnianych 


. WASILEWSKI i S-ka 


Łódź, ul. Piotrkowska 80 
Skład: ul. Wawrot 13, tel. 133-00 
9363 
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›МЕТКАЇ‹ Tkalnia Mechaniczna 
$. Kałuszewski i J. lirbańczyk , 


w Łodzi, ul. Zachodnia 6 | 


Wytwórnia bielizny i pończoch 


„ATENA! 


Łódź, ul. Narutowicza № 25 


FARBIARNIA I WYKOŃCZALNIA 


г „ZDROWIE“ 


FABRYKA WATY 


Sp. z e. ©. 
Łódź, ul. Konstantynowska Nr 28 
dawniej 11 listopada 182 tel. 168-22 
9292 
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WIDOKOWKI ŚWIĄTECZ- 

NE í IMIENIOWE bogaty. 

wybór 
poleca 


сыз 


OKRĘGOWA 
га SPOLDZIEBLNIA 
OŚWIATOWA 


ŁÓDŹ, ul. PIOTREOWSKA 149 
Telefony: 
2, 


= RZGOWSKA 7 
А? NDRZEJ A STRUGA 14 
Produkcja własna: KLEJ 
PĘDZELKI, — ATRAME NT 
(Czyt. 269 /1836) 
Wa w. UK OW WOW SK W. Way aK awa DOOR Wi wA 
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POLECA 


Łódź, ul. Wschodnia 76 
tel. 176-76 
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Fabryka Wyrobów Gumowych 
dawn. A. Richter 


Dzierż. Dr 0. Schmidt i S-ka / 


Łódż, ul. Swiętokrzyska Nr 5-7, 
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URZĄDZENIA| 


|PRZECIWPOŻAROWE 


„IBHSKACIE” 


INSTALACYJNO | BLUSARSKI 
EDWARD STTAREK 
LOBŹ, ul. PIOTRKOWSKĄ 206. 
Telefon 118-51. 


Bank Gospodarstwa е: Я ©. LODÈ. 
Rachunek czekowy Nr 100: 


ИИШНИНИНИНИНИНИИНИНИННИ 


Wytwórnia 
Art. Chemicznych 
„ШЕ Ж 
AŁEKSANDER RAMLAU 


ŁÓDŹ, ul. Więckowskiego 
(Śródmiejska) 39 
* Konto: Bonk Sp. Zarobkowych 834 


9349 
HHIWWSNHHIHIHIHIHIIHHIHMHIRHIH 


Alleluja 
Oabiorcom i Dostawcom 
życzy 
Hurtownia 
Gutaateryjno- 
Włókiennicza 
lon Zajączkowski i Syn 
Łódź, Pioirkowsku 138 


Tel. 114-63 
PAP 3257 


NAUKOWY = 
INSTYTUT RZEWFESLNICZY 
Łódź, uf. Łqirowa 4, | Peł. 198-58 
GRUCEAMIA 

w POCZETECH KWLET NŁA: 


үү үсе” Фа kandydatów na mistrzów | 


етуу. 
4 amiei агыл e dla wązeł- 
pa Wg “с egramiaiem 


1 modefowania dia kan. 
r= a, ík w: пау 
4. Wuzgy поні хамо 
д) 6-raiestęozmy е РЕ strzowski, 
b) G-miesięcany stolarski 1 ctesłel- 


© 3- -miestęczty „kurs krojn, ssy- | 
ela 1 „Era, owania dia użytku 
dómi awego. 


Współzawodnietwo pracy 


Dnia 24 b. m. KEREWROWNIA 
ZGIERSKA weswała do Współ- 
sawodnictwa Pracy ELUKTROW- 
NIĘ w PIOTRKOWIE. 

RADA ZAKŁADOWA 
ELEKTROWNI VGIERSKIEJ 


EAC W NADU 


tel. 120-13 


4 
А. „ZRZEC 
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WŁÓKIEKNIEZO - GALARTERYJKA 
BOLESŁAW BRZEZI NSKI 


towary włókiennicze pro- 
dukcji febryk peńsiwo- 
wych i prywatnych. 


hinminninmanniin 


ZIANIE ишини 
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| Związek Zrzeszeń 


SONEN 9 


Prywainego 


МАК 


Wiókienniczego 


Dada: 


7, siedzibą 
W ŁODZI 


ul. Narufowieza 2 
TELEFON 209-90 


reprezentuje przemysł włókien- 
niczy prywałny całej Polski. 


PETTEN STN NRN 
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TKALNIA 
MECHANICZNA 


Józel Zajączko 


Łódź, ul. Nawrot 92 
9286 
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Spółdzielnia Robót Inżynierskich 


„BUDOPOL" 


z odpowiedzialnością udziałami 


ые 
= 
ü A. 
Е 
BNRUNZNERNZENZZROZAWOWEWZM 


S 


Łódź, ul. Sienkiewicza 52, tel. 161-72, 146-39 


Wykonuje wszelkie roboty x zakresu budownictwa lądowego, 
wodnego, budowy nowoczesnych dróg 1 mestów 
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"Wytwórnia Tkanin 


w charakterze wzotów 


Łódź, Lipowa 72 
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К 


Z okazji urodzenia się córeczki tow. 
WELDZIE RYSZARDOW! i jego żonie MARII 
życzenia 


Fany s zdrowia i WES OŁYCH ŚWIĄT 


Pasyśeją Pracownicy 
Meozdzieśmi i ekspedycji 


KURIERA POPULARNIEGO 
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Fabryka Firanek 


LEŚNOWOLSKI 
i FINKELMAN 


Łódź, Kopernika 36 tel. 270-66 


AEE BAREN maqa warm AERE arsana 


m Wrocławski i S- ka | 
: WYTWÓRNIA APARATÓW 


dla Przemysłu Chemicznego 


5р. z о. о. 


Łódź, ul Oria 13, tel 126-28 Ü 
9870 š: 


Supemnmminymanammrnamumumanadi 


PER r EEEE 


Wesołego Alieluja 


życzy swoim odbiorcom i dostawcom 


A. Szydłowski i S= 


Hurtowa Sprzedaż 
Метиёамёнга £ Galonteorfł 
Łódź, ш. Piotrkowska Ne 80, tel. 159-63. 


(9375 w.) 


WYTWÓRNIA WIECZNYCH PIÓR 


Rz OREDO? и 


| 

| 

| A. ROBAK i E. NABIAŁEK | 
Łódź, ші. Cmemtarma ГМ». 

| (9561) 


| KALNIA MECHANICZNA 
M. GLUBA 


Łódź, ul. ks. lg. Skorupki Nr 17/19 


9352 


„FARBOLIN” 


WYTWÓRNIA CHEMICZNA 


Łódz, ul. Mislerorakiego Nr 8 


„Wesotego Alleluja“ 


swoim Klientom życzy firma 


KARÓL KUJAT 


Tel, 156-63 | 


Konfekcja 
i Galanteria 


Łódź, Piotrkowska 100 


w s us PIZA 
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CENTRALA ZBYTU PRZEMYSŁU PAPIURNICZEGO 
w LODZI, ul. WIĘCKOWSKIEGO Nr 38 


WYTWÓRNIA 


= 


TRYKOTAŻY 


-—=—— + 


zaanga iu je 
natychmiast: 


2 SAMODZIELNYCH KSIĘGOWYCH, 
3 WYKWALIFIKOWANE. MASZYNISTKI. 


Zgłoszenia z podaniem i życiorysem oraz zaświadczenie z ostat- 
niego miejsca pracy, kierować do Wydziału Personalnego Centrali, 


NA 


H. KINDALSKI 


7 ENANAR RRR 
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toan || FABRYKA WSTĄŻEK I TASIEM + 


ul. Gdańska Nr. 131 | 4 
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Łódź, ul. Dowborczyków 25, 
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Slusarniq Tel. 203-45 
Mechaniczna Шшшшиишишишшици ыз у онеш 
IM Fryc FABRYKA WYROBÓW 
5 TRYKOTOWYCH 
oO p „IŻ 


ul. Gdańska 150 


Reperacje maszyn 
Ынах da te 


A RIVO LAU 


Łódź, ul. Południowa 10, tel. 193-87 
je a arisa REESE DE 

ишвипиякилнанияниннияяниняниянияяиян аннин киниин 
Fabryka 


Pokryć Meblowych ee ТАКА RD е 


Sp. z о. odp. ` 
Łódź, Wólczańska 127, tel. 168- 42 


Poleca dełalistom i łapicerom pokrycia meblowe i tkaniny dekoracyjne 
MUKEZENENZUNUNZKNENONNKADEUNUNOBAJUNONNZONANOWANCNELUBNZZOCANWEM 
I 


9572 
шамшшшыва 


ЕТЕНЕ вА иинннаая натинаи ANON ано иаа нинин 


Mechaniczna Ткаїша Jedwabiu 
нант 


„TKANINA JEDWAB 


Sp. z ©, ө. 


Wesofego 
Алге йел ja 
swoim klientom 

zasyła 


BOLESŁAW 
JANKOWSKI 


ARTYKUŁY: ŻELAZNE 


Łódź, Wólczańska 125, tel. 219-37 ` 
Т ТТТ ТТТ 


FABRYKA WYROBÓW 


KORKOWYCH 
MATERIAŁÓW IZOLACYJNYCH I CHEMICZNYCH 


ROSICKI, KAWECKI i SS 
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością 1 (IR K RO ME FN man 


W ŁODZI, UL. ORLA Nr 17/19 
9354 ЕЗШЕ MI Z up АШ T TEE 
Жл ш R I DL R == I. "aaa чы ы 


Łódź, ul. Plotrkowska Nr 91 
- Te. 107-66. 


MECHANICZNA 
Tkalmia i Sire 


maaa Pa "0 ИИИНИН 


calniz 


{ 3 Łódź, ul. Gdańska 133 
„Wesofych Swięć* — 


tel. 171-14 
Swoim Odbiorcom i Czitonkęm 9871 
* У АУ 
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OKRĘGOWA SPÓŁDZIELNIA 
OŚWIAFOWA 
Łódź. ш. Piotrkowska 149, tel. 169-50. 175-78. 


(Czyt. 265 71890) 
roo 
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TECHNICZNA 


OBSLUGA 
ROLNICTWA 


wykonuje wszełkie naprawy 
traktorów i maszyn rolniczych 


[SZYBKO] [TANIO | | SPRAWNIE 


Kształci traktorzystów we własnych 
OŚRODKACH SZKOLENIOWYCH 


UDZIELA porad fachowych dołyczących obsługi 


i konserwacji maszyn i narzędzi rolniczych. 


DUŻY WYBÓR CZĘŚCI ZAMIENNYCH 
w 200 warsztatach na ferenie całej Polski. 


Zarząd Centralny w Łodzi Al. Kościuszki 46 


xe) Ў 


BIUROWE 
KREŚLARSKIE 


Duży wybór wiecznych piór | 

| Amerykańskie pióra do przekitki 
POLECA 
a 
| 


SKŁADNICA 
POPULARNA 


Łódź, ul. Piotrkowska 51 | 
| Tel. 116-32 | 


Е OO OO OOOO OZ 


Hurtownia „łókiennicze-Konfekcyjna 


„WŁOKIENNIK" 
K. KAISERBRECHT i S-ka 


Łódź, ul. Piotrkowska 36 
5392 


PNE зарла ватана аараан 


fkalnia Mech. i Wytwórnia Nici 


| 
| s» DZIE — IFAG* 


H. DZIEDZICZAK | CZ. FAGAS 
Łódź, ul. Wschodnia 24, telefon —10I-06 


9386 
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KURIER POPULARNY Str. 15 
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TYLKO KROTKI CZAS! 1-szy REPREZENTACYJNY i 
7 Pod Dyrekcją 
JĄ na PLAOU LEONARDA (dojazd wszystkimi tramwajami) 
b OTWARCIE 28 MARCA — lazy DZIEŃ ŚWIĄT 
a POCZĄTEK CODZIENNIE o godzinie 19,15. BIN- DONA 
16 w soboty, niedziele i święta o godz. 14,15 i 16,15. 
ME Wipala хада йе w afiszach, Szczegóły w afiszach. 


a Transporty Samochodowe 


wykonuje 
po cenach 
przystępnych 


ŁÓDZKA SPÓŁKA 
TRANSPORTOWA 


Łódź, Piotrkowska 24 
Tel. 260-18 


£N=A-DFC©: 


WIELKA SOBOTY, 31 MARCA 


12.04 Dziennik południowy, 12.23 Arie 
1 pleśni klasyczne w wyk. H. Ottoczko; 
12,50 Muzyka z płyt, 19.00 Muzyka popu- 
larna, 14,06 F. Mendelssohn — Sonata ор. 
58 na wiolonczelą 1 fortepian, 14.30 Au- 
dycja ба dzieci, 1445 Nazyka z piyt, 
15.30 „Wielkanóe" — &0йусја słowno” 
muzyczna dla dzieci, 16,0 Dziennik, 16.20 
Rezerwa, 16.30 „Nieborów — pogadanka 
1, wegnorą, 10.45 „Przy sobocle po robo- 
cie", 18.00 Rezurekcja z katedry па 
Wawelu z biciem dzwonów Zygmunta, 
19.00 „Ulubione utwory Schuberta, 19,45 
„Ołclec zadźumiońych* — fragmenty po 
ematu J. Słowackiego, 20,09  Dzięnnik, 
20.15 „Na muzycznej fall" 20.45 „Jak zo- 
stałam pisarzem“ — felieton, 21.00 Kön- 
ceii Krakowskiej Orkiestry Р. R, 2155 
„2 naszej radiofonit', 22.00 S. Rachma- 


£" 


ńinow — Sutta na dwa fortepiany, 23,00 
Ostatnie wiadomości, 22,15 Progrem na 
jutro, 2220 Muzyka lekka, 24400 Zakońż- 
czenie audycji 1 Hymn, 


NA NIEDZIELĘ — WIELKANOC, 
23 MARCA 


6.00 Rezurekcja dla Polaków tagranicą 
z Kościoła Gamizóńowego w Łodzi, 
Muzyka popularna, 8.20 Program па 
dziś, 8,80 Muzyka lekka, 8,50 Pogadanka 
Zwiążku Polskich Rodzin Radiowych, 
9.00 Muzyka, 9.50 Felieton literacki, 40.03 
Muzyka polska z płyt, 11.00 Nabożeństwo 
z Kościoła Św. Krzyża w Warszawie, 
12.80 „Wiełkanocny przekładaniec mu- 
zyczny', 13.30 „Podróż wióltańocha Pa- 
na Påska — fragment pamiętników J- 
Chryzostoma Раза; 13.40 Muzyka ludo- 
wa, 14.25 „Pan Jowialski' słuchowisko 
A. Fredry, 15.25 Recital fortepianowy Б. 
Szpinalskiego, 15.45 Wapomni enie o gen. 
Karolu Bwierszczewskim, 16.00 Muzyka 
polska, 10.40 „Wiosenna wędrówki cu- 

rowego barani: са“, słuchowisko dia dzie 
el; 17.00 „Podwieczorek przy rniktofo- 
ме", Wykonawcy: Zofia Sykulska 1 Mi=- 
chal Slaski — śpiew, Ławrusioewicz — 
gitara hawajska, Wacław Jankowski — 
piosenki, Orkiestra B-ol Łopatowszich, 
Fr. Leszczyńska — alsompaniań: пеп, Kas 
zimierz Rudzki — konfer. 10.20 „Małe 
żeństwo z musu audycja rozrywkowa 
według komedii Moliera, opracowanie 
radlywe 1 reżyseria Zbigniewa Kopałki, 
18.40 Muzyka taneczna ź płyt, 1045 „Nó* 
wé książki” źelieton literacki Н. E, Mi- 
chalskiego, 20.00 „Melodie filmowe 1 бре 
retkowe*, 21.00 Audycja literacka, 21.20 
Koncert Orkiestry Tanecznej Р, R. p/d 
gana Cajmera, 22.20 Mużylce, 23.00 Ostat- 
nie wiadomości, 23.25 Muzyka taneczna, 
24,00 Koncert życzeń, 100 Zakończenie 
audycji 1 Hyman, 


PONIEDZIAŁEK WIELKANOCNY, 
29 MARCA 


7.00 Sygnał czasu 1 pleśń „Kiedy ran= 
ne..." 7.05 Muzyka por PC 5.00 Dzien 
nik, 4.10 Program dnia, 0,20 Mużyka, 2,00 
Nabożeństwo z Kościoła Garnizon OWeZÓ 
Korpusu Bezpieczeństwa. Wewnętrznego 
w W-wie, 11.60 .„Między 9675 і Gdań- 
skiem“ add, reg ionalna, 1100 Program 
na dziś, 11405 „Na widowni tygodnia'—= 
pos. Henryka Bile, 11.15 Nowo nagrania 
płyt marki ,„Mewa”, 11:40 Y спао Salè- 
rek ma głów”, 11.50 Wiadomości dia Ra- 
diowęzłów, 12.04 Koncert poświęcony 
twórczości Karola Szymanowskiezo w 11 
różnicę śmierci, W przerwie Radfolero= 
nika 1 najciekawsze aud. przyszieź 
godnia, 12.05 Muzyka, 1505 „O Mi 
sławie Limanowskim“  felietón, 

„SmigUs= «dyngus", 14,25 „W kuźni" za” 
Бабка radiowa Ww оргас. + Piotrowskie= 
80, 1445 Chwila Biura Studiów, 14,40 
„O wiosno, kto cję widział.,.* siuchowi= 
fka oryginalne, 15.25 Popularne utwory 
skrzypcowe w wyk. н, Rowalskiego, 
1540 Rożevwa, 15.55 „Na swojską utg" 
Gra Polską Ka ареја Ludówa р/а F. Dziera 
żanowskiego, 1640 „Powróciły bociany” = 
айй. sł=muz. dia dzieci, 17.00 „Ochrona 
pracy Kobiet* póga, 1705 Podwieczorek 
przy mikrofonie', 10.20  „Dostojne öd- 
wiedziny' audycja rozrywk., 18,40 „Mes 
ladia Wiata, 10.10 „Twórczość Bolesta= 
wa Leśmiana" žel, 19.25 instrumentalna 
muzyką polska (płyty), 19:45 ,Niebleska 
koperta” — humoreska w/g Howarda, 
20.00 Dziennik, ‘20.25 Wiadomości sportó= 
we, 2039 „Francja przemawia, йо Pol- 
ski”, 2100 „Parafrazy walców w Wyk. 
WŁ Szpflmana ЕЕ ftortepi an. 1,15 Koncert 
Kozy уко 23,00 Muzyka taneczna, 
22.50 Wiador sport, ogólnopolskie 1 яа» 
greniczńnó, 23.00 Ostat. wiadorā., 28.20 
Muzyka, 24.00 Koncert życzeń, 1.00 Za- 
койоти programu i Hymn, 


(Pr, 144) 


FARBIARSIA l WYKOŃCZALNIA 
POŃCZOCH 


St Wybieralski i J. Musiał 


Łódź, ul. Śródmiejska Nr 22, tel. 192-89 


(9382) 


Farbiarnia „TEKSTYL” 


PRZYJMUJE DO FARBOWANIA: 
DZIANINĘ. JEDWABNĄ í BA- 
WEŁNIANĄ — PŁASKĄ t WOR- 
KOWA — WA'TOLINĘ — ORAZ 
FIRANKI DO WYKOŃCZENIA. 


TEL, 184-51 
(9385) 


ZJEDNOCZENIE PRZEMYSŁU 
MASZYN WŁÓKIENNICZYCH 


Łódź, Plac Zwycięsiwa 2 


ZATRUDNI: 
INŻYNIERA - MECHANIKA 
na stanowisko kierownika inwestycji, 
TECHNIKÓW 
na stanowiska kierowników produkcji, 
BALRULATORÓW WARSZTATOWYCH, ` 
KBSDĘGOWYCH BILANSISTÓW, 
BSIĘGOWY CH, 
oras TECHNIKÓW BUDOWLANYCH. 


ZGŁOSZENIA wraz z podaniem 1 2у e asa kierować do Wy- 
działu Personalnego: 
(9388) 


fru ONES a 


PR ESNIE сйн na 


ODDZIAŁ w ŁODZI — ul, MONIUSZKI Nr 11 
Tolefon 108-86, 112.92, 


HANDLOWA 
DRZEWNEGO 


Poleca MEBLE: 
STOLARSKI 
TAPICERSKIE 
BIUROWE 
KOMPLETY BIUROWE 


KRZESŁA STOL. 4 GIĘTE 
GALANTERIĘ DRZEWNĄ. i ZABAWKI. 


rzyjmuję zamówienia na URZĄDZENIA WNĘTRZ, STOLARKRĘ 
BUDOWLANĄ, BEOŻKI 4 wszelkie artykuły wchodzące w zakres 
PRZEMYSŁU DRZEWNEGO. 


Dla świata pracy sprzedaż na 12 rat miesięcznych, 


Adresy punktów 
SPRZEDAŻY: 
Magazyn głównyt 
ŁÓDŹ, PIOTROWSKA 257 


Берут 

ŁÓDŹ, GDAŃSKA 113 

ŁÓDŹ, JARACZA 43 

ŁODŹ, ZGIERSKA 31 

ŁODŹ, KOSCIUSZKI 9 (ZABAWKI) 
LODZ, PIOTRKOWSEKA 28, 


937 
OTO 4 


PROWENT AOR ZA KA GOA ROYA AA OWO ROA W TO W ААА 


TEATR »SYRENA« Traugutta 1 


Dziś i futro, w niedzielą — бешт nieczynny. 
W PONIEDZIALEK, drugi dzień świąt — DWA BAZY o godz, 16 i 19.30 
barwna GEOTESRA dypioniatyczno - satyrgtżna Z. Gozdawy £ W. Stępnia 


>, A BB EP AAS АДО 


DOWCIP AKTUALNY — PIOSENKA — TANIEO. 
Udział Могхе cały zespół „Syreny”, bałot 1 orkiestra, 
W próbach komedii „DOBRZE SKROJONY FRAK“. 
Kasa czymm w póniedziałok, dnie 29 bm, cały dzień, — "Telefon 7732-70. 
CNC A арага араага ONA 


ИШИНИНИНШИИИШИИИНИИИИННИНИШИИШТНИНИПИИИНИИИИИ ШИН! 


GOA TE AGENT RH 


ES ca 


ОБОРЕН KONFERCYJNY Nr 2 


w LODZI ul. Wólczańska Nr 50 


PROWADZI 


ODDZIAŁ KONFEKCJI MIAROWEJ 


DAMSKIEJ i MĘSKIEJ 
dia pracowników przemysłu włókienniczegó i pokrewnych. 
Ceny zniżone. 


Po zlecenia należy zgłosić się do Wydziału Ogólnego Ośrodka Nr 2 
ul, Wólczańska Nr 50, wraz z legitymacją służbową. (9398) 


Str. 16 


"RP", — 


Wia domości kulturalne! 


80-LECIE MAKSYMA GORKIEGO 

W związku z 80 rocznicą urodzin 
Maksyina Gorkiego, w miejscowości 
Górki pod Moskwą, gdzie wielki pi~ 


Бат? spędził swe ostatnie dni, o- 
twarta została ROS pamiątelk, 
rękopisów i książek Maksyma Gor- 
kiego. 


10-LECIE LWA TOŁSTOJA 
W zwiazku z przypadającą w r. 
bież, 120 rocznicą urodzin znakomite 
“ go pisarza rosyjskiego Lwa Tołstoja, 
Państwowe Muzeum Tołstoja w Mo 
skwie przygotowuje szereg wystaw 
poświęconych różnym etapom życia 
wielkiego pisarza oraz wystaw rę- 
kopisów, listów i pamiątek po Lwie 
Totstoju. 


TYLEO DOBRE KSIĄŻKI 
dia dzieci i młodzieży 
Powołany został do życia Wydział 
Literatury dla dzieci i młodzieży, 
działający w ramach Departamentu 
Literatury 1 Książki Ministerstwa 
Kultury i Sztuki, Spekulacja na li- 


chocie wydawniczej i bezkrytycz- 
nych przedrukach utworów dla dzie 
ci i młodzieży zostanie ukrócona. 
Tylka dobre książki powinno się da 
wać do rąk młodszych i najmłod- 
szych. То też zadaniem nowoutwo- 
rzonego Wydziału będzie podniesie- 
nie poziomu literatury dla dzieci 1 


Czyje spodnie? 
Przy zbiegu ulic Nowotki i Szter 
Enga, na przystanku : tramwajo. 
wym znaleziono paczkę zawiera 
jącą spodnie, Właściciel proszony 
jest o zgłoszenie się do П kom. MO. 


Kasa czynna od godz. 12, 


? › a лүн тетүү! sj 
Г - “Ал, 
Г" 


_KURIER POPULARNY 


Pożar w odlewni 


W fabryce Maszyn i Odlewów 


młodzieży przez odpowiedni dobór |zelaza przy ul. Piotrkowskiej 70 


książek przeznaczonych do druku 
oraz kierowanie akcją wydawniczą 
w tej dziedzinie. 


TRADUTTORI TRADITORI 

„Tłumacze to zdrajcy” głosi 
włoskie autorskie przysłowie, gdyż 
liche przekłady często wykrzywiają 
myśli i zmniejszają powab orygina- 
łu. Bolączka ta dobrze jest znana 
i u nas. Walczył z nią latami Boy w 
zakresie przekładów z literatury fran 
cuskiej. Tłumaczenia zresztą starze» 
ją się i trzeba je odnawiać, jeżeli 
dzieło obce na to zasługuje. W celu 
zaprowadzenia ładu w tej dziedzinie, 
utworzono Wydział Przekładów w ra 
mach Departamentu Literatury, któ- 
ry czuwał będzie nad doborem "dzieł 
tłumaczonych z języków obcych na 
język polski, nad poziomem przekła= 
dów oraz nad uzgodnieniem pracy 
wydawców i tłumaczy, która dotąd 
mocna szwanktowała. Zdarzały się 
bowiem jednoczesne kilkakrotne 
wydania jednej książki przez parę 
firm wydawniczych, inne natomiast 
bardzo poszukiwane rzeczy, dotąd 
daremnie wyczekują na wydawcę. 


SPIS PRZERŁADOWOÓW 


Jugosławią, Węgrami, Czechosłowa- 
сја; Rumunią i Bułgarią — z jezy- 
ków: Berborchorwackiego, węgier* 
skiego, czeskiegó, słowackiego, ru- 
MUASKISEO 1 bułgarskiego. W opra- 
cowaniu znajdują sig również mate- 
гјаіу statystyczne z zakresu dotych= 

czasowych przekiadów 2 literatur 
wspomnianych krajów na język pol- 
Ski 1 odwrotnie. 


TEATR KAMERALNY DOMU ŻOŁNIERZA, ш. Daszyńskiego 34 31 


7-ко dnia świąt 29 marca, o godz, 19,15 


jedno przedstawienie komedii „Moliere's 


SZKOŁA ZON 


, Telefon 128-02. 


p aa TAA AAA, 


TEATR „OSA“ 


Wkrótce premiera „WIOSENNY BIEG*, 
Przedsprzedań w kasie w godz. 10 —1$ f od godz. 14-ej. 
Var WC, ОСЧ W A OWE CA R WTA O ERO WARCE МАА УНАМ AEO OOOO 


ZACHODNIA 4$ 
W PONIEDZIAŁEK, 29 bm., o godz, 16,30 í 19,30 — DWA przedstawienia 


„COŚ SIĘ ZACZYNA” 


огох SKECZ 
„WIELKI MECZ* y A, DYMSZA, 


zaimięst produkcji muzycznych orkiestry Eci. YOPATOWSKRIOII 
wyjtżiżających na gościnne wystepy do Czechosłowacji. 


Telefon 140-09 


| OT часа аНЫ ЫЧ ЧЕГ 


TEATR KOMEDI MUZYCZNEJ 


„Ет А“ 


ul. PIOTEKOWSKA 243. — TEL. 107-25 


W PONIEDZIAŁEK, anis 29 bm., dwa przedstnwichia o godz, 15,30 i 15,15 


»ZEMSTA RIETOPERZA« . 


OPERETKA w 3 aktach J. Strnissz. 


W rolach głównych:-W, 
M. ALASKI — Н. WILCZYŃSKA — 


BOTARSKA — R. CHORZEWSKI — J: RENDA, 
D. LUBOWSKA — M. LASOWY — M. MARTÓWNA — W, SZCZAWIŃSK. 


W. WALTER — Е, WASILEW SKA. 


Rasa teatru czynna od godziny 11-01. 


SKRZYNIE 


TRANSPORTOWE 
i EXPORTOWE 


urządzenia SKLEPOWE 1 HURTOWNI 
oraz wszelkie WYTWORY DRZEWNE 


= produkuje: 


Firma P. 


Lipiński 


"LÓDŹ, Ш; POŁUDNIOWA Nr 78/80. 


OGŁOSZENI 


Podaję do wiadomości wszystkim wła- 
łelcielom {posiadaczom} samochodów, że 
w Starostwie Grodzkim Śródmiejsko- 
Łódzkim — Oddziale Samochodowym — 


17.4.48 — H 25800 — H 25849 
19.4.48 — Н 25850 — HI 55895 
20.4.48 — H 25900 — H 25949 


21.4.48 — H 25950 — H 25059 


Są to prace mad przeprowadze” 
niem ewideńcji tłumaczy z języków 
obcych na język polski, w szczegól- 
ności ҳаб — w związku z zawarciem 
przez Polskę umowy kulturalnej я 


wybuchł w dnin wczorajszym g grošz- 
ру pożar. Od pieca do topienia źe- 
za zapalił się dach budyniu fa- 
bose i w mgnieniu oka cały 
kompleks fabryczny stanął w plo- 
mieniach. Dzięki natychmiastowej 
akcji ratowniczej, podjętej przez 
fabryczną straż ogniową, pożar u- 
gaszono przed przybyciem Miej- 
jaa Straży Pożarnej. : 


ROZPORZĄDZENIE PORZĄDKOWE 
PREZYDENTA M. ŁODZI 
z dniu 25 marca 1948 róku о zakazie 
strzelaniny w czasie śwląt Wielkiej Nocy 
Na podstawie art. 108.р. 2 rozporządze- 
miu Prezydenta Rzeczypospolitej z dnia 
15,1.1558 roku o organizacji 4 zakresie 
dziatania władz udministrvacji ogólnej 
(Dz. URP. nr W, poź. 553 z dria 25.VIU 
1506 r. — z3rządzam co następuje: 
61 


W okresie świątecznym zabrania się 
Rtrzelaniny zaróv z broni palnej jak 
ї za pomocą straszaków, petard oraz 2а- 
bek przyrządzonych z kalichioricum lub 
innych materihłów wybuchowych, 


+2. 

Składom aptecznym (drogerłom) i In- 
nym sklepom zabranila się sprzedaży 
chloranu potasowego (kalichloricum == 
s6l Bertholeta) | wszelkich substancyj 
o własnościach wybuchowych. 

Postanowienie powyższe mię dotyczy 
sprzedaży tych subatancyj osobóm upra- 
wnlonym do nabywania ich na podstawie 
właściwych przepisów. 

Chloran potasowy (kalchloricum—s0L 
Bertholsta) 1 wszelkie substancje, posia- 
dającs własności wybuchowe, OSA być 
wydawane z aptek jedynie ra receptami 
lekarzy. 

43 

Winni przekroczenia rozporządzenia ni- 
niejszego karant bada w. drodze admini- 
stracyjnej grzywną do zł 5,000,— lub 
aresztem do алі 14 — albo obu tymi ke- 
rami łącznie o ile dane wykroczónię nie 
pociągnie za sobą ostrzejszych skutków 
przewidzianych przez inne ustawy. 

Za naruszanie przepisów 8 I przez nie- 
pełnoletnich lub niewłasnowolnych ciąży 
odpowiedzialność na rodzicach Graz 050- 
bach sprawujących nag nimi opiekę. 


34 
Rozporządzenie ni jniejsza wchodzt w 
życie na terenie m. Łodzi z dniem ogło- 
szenia 1 obowiązuje dó бта 30 marca 


1948 roku. 
PREZYDENT MIASTA 
(~) EUGENIUSZ STAWINSKI 


OGŁOSZENIE 

Na podstawie zarządzenia Ministerstwa 
Komtmikacji, Departament Samochodo- 
Wy nr X.3a—B—03 167/47 z dnia 12.12.1947 
rogu zawiagamtam-vszystkich posladaczy 
rowerów í motocy kli do 100 cm, iż Iegis 
tyrnacje wyżej wymienionych środi: ÓW 
lokomocji; zar ejestrowanych w 1947 ro- 
ku, są ważne па rok bieżący 1948. 

Natomiast wszystkie rówery 1 moto 
суе Чо 100 cm, nowonabyte, jak 
i wszelde zmiany oraz przereżestrowa- 
ша, winny być zgłoszone do rejestracji 
w Oddziale Samochodowym, ul. Piotr- 


Бочка 54, 3 ро, pokój nr 149, 
Łódź, 


dnia 28 marca 1948 roku. 
STAROSTA GRODZEI 
GRODMIEJSKO-ŁÓDZKI 
ŁAW WALAĄSIE 


айа noużych sił - 
йрт í dofosłymi) 


OGŁOSZENIA DROBNE| 


Lekarze 
Dr moa SENEO KSAWERY sprrjsb- 
sta chorób skórnych, оесћег2а, wene- 


rycznych przyjmuje „1. Ktlińskiego 132 w 
godz. 12--2 1 4-5. Tel. 285-53. 232— 


DE MIKOŁAJ BORNSTEIN — choroby 
obiece, ul Traugutta 9, IN p. powrócił. 
Dr ZOFIA ROŁSUT choroby kobiece, 
Akoszeria — przyjniuje Łódź, Piotrkow: 
ska 0— 3, tel. 212-20 godz, 15—18, 2 Wy- 
jatkiemń świąt 1 sobot. 


HER — specjalista? we- 


DOKTOR RE 

nerycznę, skórne, piclowe zaburzenia. 
Południowa 28, druga — siódma wieczo- 
rem. чл 


GARINET DENTYSTYCZNY WNaksymi- 
Bana Prezera ze Lwowa. Specjalność: 
nowoczesna protetylta zębów Gdańska 
%8-8 "róg Zawodzkiej), tel 168-00. 


Kupno i sprzedaż 


WYTWÓRNIA Gałanterii Mełalówej M. 
welner i S-ka Łódź, Piotrkowska 112 ku- 
puje srebra każdej ilości |! —358 


Nauka i wychowanie 


NA MATURĘ gimazjalna, licealną 1 do 
różnych egzaminów przygotowuje pro- 
1E30T, Sanocka 34 ni 87, 


|ny 


* (em) 


* 
> 


Nr 86 1871] 


lðjcobójsiwo na Chojnach 


$mutny finał rodzinnej sprzeczki 
W aniu wczorajszym we wczes- reszcie. Dochodzenie prowadzi ті. 
nych godzinach rannych mieszkań- | licja. 


cy domu przy ulicy Czerwonej 20| — 


na Chojnach zaalarmowani zostali 
rozpaczliwym wołaniem o pomoc, 
wydobywającym sie z mieszkania 
Stanisława Krakowiaka. Przybyli 
na ratunek sasiedzi zastali strasz- 
widok. Na łóżku leżał trup 
mężczyzny z okrwawioną głową, 
po pokoju biegał jak oszalały Bra 
kowiak Jan. 

Jak sie okazalo zamordowal on 
własnego ojca, 74-letniego starca, 
z którym poprzedniego dnia miał 
jakąś sprzeczkę. Ро całonocnym 
pijaństwie wrócił nad ranem do do 
mu i uderzeniem siekierą w głów: 
pozbawił ojca życia. Zwłoki zabez- 
pieczono, mordercę osadzono w a- 


NTERREZTAWEKYCKUKUOAŃWYWCZYNYFAWENNENKKINEURENNNKUNNNKONNK| 


°| 


lokalu Komitetu 


w aniu 5 kwietnia b. r. rozpoczyna się 
kurs eliminacyjny dla aktywistów dziel 
nicowych ОМ TUR. Wykłady odbywać 
sic będa w godzinach wieczorowych w 
Miejskiego OM TUR 
Корегмка 8. Termin zgłoszeń 


przy Gl. 


upływa 1.4. b. r 


+ 

W czwartek, dnia 1,448 r. o godzinie. 
18, odhędzie się odprawa przewodniczą” 
cych L sekretarzy kół dzielnicowych, fa- 
brycznych i szkolnych. Obecność оһо- 
занне: A 
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CENTRALA 


Każda spółdzielnia precy wie, 


SZEROKI ZBYT PRODUROWANYCH TOWARÓW 
ZAPEWNIA JEDYNIE $ WYŁĄCZNOUU 


CENTRALNE ZJEDNOCZENIE 
SPÓŁDZIELNI PRZEMYSŁOWYCH B.P. 
DZIEKI POSIADANIU 


WŁASNYCH PLACÓWEK HANDLOWYCH 
£ DOMÓW TOWAROWYCH, 


a kazdy konsument wie, - 


NAJLEPSZA GWARANCJĄ PIERWSZORZĘDNEJ 
TOWARU 
SPÓŁDZIELNIĘ PRACE 


w CENTRALNYM ZJEDNOCZENIU 
SPÓŁBZ ELNI PRZEMYSŁOWYCH R.P. 


OENTRALA w LODZI, ul. ZACHODNIA Nr 68. 
Telefon 118-59, 132-88; 


WUKUZANAKUFRUKKEANSYUYĄZPRYWNYNOWNUKUWN. 
NXAARZUBNAZKANKIDWETANNANNNKANNKNAZUEE 
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A ZBYTU PORCELANY, FAJANSU 1 WYROBÓW 


SZKLANYCH w ŁODZI, ul. Dra A. PRÓCHNIKA Nr 5 
ogłasza PRZETARG NIEOGRANICZONY 
na WYKONANIE większej tości KATALOGOW; 
wyrobów przemysła ceramicznogo ; szkłarskiego, 


Biiższych informacj udziell Wydział Sprzedaży Centran, 


w 


którym można także otrzymać í podkładki do kosztorysów, 
Oferty w zaiakowanych kopertach z napisem „Przetarg na wy” 
konanto Katalogów, należy kierować do Centrall "ући Porcelany, 
Fajansu i Wyrobów Szklanych, Wydżiał Sprzedaży dos dnia 12. 4. 
1948 r., godz, 10 rano. — Tegoż dnia nastąpi komisyjne otwamcie 


ofert o godzinie 11 rano. 
Centrala zbytu Porcelany, 


strzega sobie. prawo wyboru oferenta bez względu na wy 


Fajansu i Wyrobów szóonych za~ 


ikt prze- 


targu, jak również prewo unieważnienia przetargu baz podania 


powodu 1 odszkodowania. 


MEBLE 


DOBRZE ZAOPATRZONE 


RGŻNE 
Sp. 
w 

fek 


(PAP 455) 


TANIO ODDAJE 

„BUDOWA* ul. PIOTREOWSKA 15% 
podwórzu), "Telefon 902-84, 209.76 
również wykonuje wszelkio ROBOTY 


BUDOWLANE, — Dla kupujących na pro- 
wincję odstawa wiasna, fachowa i puii- 
tualna, | 


NA ŚWIĘTA SKLEPY 


KRAJOWEJ SPÓŁDZIELNI SPOŻYWCÓW KOLEJARZY 


Plotrkowska 
Kopernika ~ 42, 


Spożywcze: 


Tekstylne: 


121, Sienkiewiczą 4, Srebrzyńska 65, 
Gdaństca 12, 
Piotrkowska 121, Piotrkowska 63, Piotrkowsi 


А1, 1-go Maja 16 
ka: 41. 


ZASPOKOJA NAJWYBKEDNIEJSZE WYMAGANIA, 


CZŁONKOM t SYMPATYKOM 


SKŁADAMY NAJSERDECZNIEJSZE ŻYCZENIA 
WIELKANOCY. 


Z OKAZJI SWIAT 


O AN IF. 
Balaktor naczelny: 
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Nr 86 (871) ° 


Wielkanocne „Swięcone“ jest ой. |niecznie domowej 


powiednikiem 
wilii choinki jednocześnie, bo w 
myśl staropolskiej tradycji stół 
wielkanocny nie tylko się zastawia, 
ale i ódpowiednio przystraja, Cho- 
inkową zieleń zastępują tym razem 
bazie, „wilcze pazury“, borówkowe 
łodygi oraz wczesno-wicsenne do- 
niczkowe kwiaty — hiacynty i pry- 
mulki, Do ubarwienia stołu przy 
czyniają się nadto — rzęsiście lu- 
krowane baby, wymyślnie ilumino- 
wane mazurki, kraszanki i pisan- 
ki. Na te estetyczne szczegóły ba- 
czy specjalnie młodzież, zwłaszcza 
płci żeńskiej. 

Starsza generacja natomiast — 
wrażliwsza jest na treść, niż na 
forme święconego. Bo hiacynt — 
hiacyntem, lukier — lukrem, ale 
ważne jest przede wszysikim — 
jak się udała te- 
goroczna szynka 
kiełbasy — czy 
nie za słone, cie 
lęcina — czy od- 
powiednio таша. 
rynowana, czy 
głowizna nie za 
| twarda, a indyk 

na zimno — czy 
aby dostatecznie kruchy? Do ob- 
rzędu „święconego”* należało daw- 
niej i prosię, upieczone w całości, 
a smakowicie nadziane. Sosy — 
swoją drogą: miajonezowy — do 
jajek, a tradycyjny tatarski — do 
wędlin i zimnago mięsiwa. 

Do wszystkiego tego potrzebne 
jest i odpowiednie podianie. Więc 
mniejsza lub większa bateria bu- 
telek różnego kształtu i koloru 
jest pozycją na świątecznym sto- 
le nieodzownie potrzebną i tylko 
fuszer mógłby ө niej zapomnieć, 

Sekacze, baby, placki i mazurki 
— te radosne meki naszych gospo- 
dyń — należy z reguły chwalić, 
choćby się i niezupełnie udały. 

Nie chciałbym was, mili. Czytel- 
nicy, przedwcześnie rozdraźniać, 
ale według niego zdania, pod Świę- 
cone jajeczko 


najlepiej nadaje 
się kieliszek do- 
brego koniaku, 
pod wędliny — 
dwa kieliszki Śli 
wowicy lub star 
ki, a pod białe 
mięsiwa — do- 
wolna ilość wi- 


Śniówki, byle nie za słodkiej, ko- | 


ШШ 


ZAPISZ SIĘ NA UDZIAŁOWCA 


„WIEDZY, 


ZAPISY PRZYJMUJĄ 


WSZYSTKIE KOMITETY PPS. 


` 


Burżuje jedzą i piją... 


łej, Młądzieży, ze względu na świę 


Tradycyjne obżarstwo wielka- 


À t od- roboty, na do-Ina, lub po całym małym kielisz- |niej, poprzedzającym te święta 40- 
bożenarodzeniowej |brym spirytusie i należycie odsta. [юш miodu. 


dniowym postem. Ale Polak po 
wieczne czasy będzie lubiał dobrze 
zjeść i wypić. Dlatego wysoko 80- 
bie ceni wszystkie tradycje, z je- 
dzeniem i piciem związane. Nie- 
szczęsuy prawodawca, który by 
mu tego chciał zabronić! Rezumo- 
we argumenty też się w tym wy- 
padku nie na wiele przydadzą, 
Przed jednym tylko warunkiem 
kapituluje się z musu: przed dro- 
żyzną i brakiem pieniędzy — a 
zwłaszcza przed brakiem kredytu. 
Wiademo, że z pustego i Saiomon 
nie паіеје! Redukuje się więc in- 
dyka i owo prosię, z bólem serca 
niekiedy wypadnie się wyrzec szyn 
ki, koniak i wino okazują się dziś 
poetycką przesadą — ale od kieł. 
basy, placka 1 wiełkanocnej baby 
nikt juź mie może odstąpić — no 
i ой tej chociażby półlitrówki mo- 
nopołowego napoju! Ale raz w rok, 
około Wielisiej Nocy, wolno nam 
o reszcie pomarzyć. 


— Burżuje w święta jedzą i pi- 


ta, dać można po pół kieliszka wi. поспе usprawiedliwione było daw-|ją — i niedoczekanie ich, żeby tyl 


Symbole i zw 


Palmy, baranek z czerwoną cho- 
rągiewką, jajka, zającziki — to 
najwięcej dziś znane i najbardziej 
rozpowszechnione symbole wielka- 
nocne. _ 

Święta Wielkanocy, jak wiado- 
mo, przejęły dużo z dawnych tra- 
dycji pogańskich, sięgających za- 
mierzchłych czasów, więc też i w 


dzisiejszej symbolice świątecznej 
mieszają sie i krzyżują pojęcia 


chrześcijańskie z pogańskimi, któ. 
rym nadano nowe znaczenie. Ko- 
ściół przejął i zachował dużo z ulu. 
bionych tradycji ludowych, dosto- 
sowując je tylko umiejętnie do 
swego kultu. 


Ludy pogańskie,  obchodzące 
święto wiesny, witały wschód słoń 
ca tańcami, pochodami, zapała- 
niem ogni, topieniem w wodzie lub 
paleniem kukły, wyobrażającej zi- 


(пе, Sporo z tego przeszło do Eo- 


ściełnej, rezurekcyjnej procesji. 


Chrześcijański baranek wielka. 
nocny przejęty został z tradycji 
żydowskiego baranka paschalnego, 
który w Nowym Testamencie stał 
się symbolem Chrystusa, a przy- 
dana barankowi chorągiewka, sym 


bolizuje triumf zmartwychwstania. 


Palmy, јак sama nazwa wskazu. 


lia, przedostały się do nas również 


ze Wschodu. Przeniesiono tylko 
nazwę — na bazie poczciwej naszej 
wierzbiny, budzącej się do nowego 
życia po długim śnie zimowym. 


W niektórych stronach utrzy- 
mał się jeszcze zwyczaj smagania 
„palmami“ ludzi, a zwłaszcza mło.. 
dzieży. Z chłostą połączone bywa 
oblewanie wodą. I to są pozostało- 


Dyngus czyli śmigus 


Kiedy starsi oddają się zapamię |dyngus na wsi. Tam leje się już 


tale uciechom wielkanocnego sto 
łu, racząc się obficie jadłem į na- 
pojem, kiedy „Święcene* traci sto 
pniowo swój uroczysty wygląd | 
goraz bardziej przypomina pobojo 
wisko, młodzież z uciechą wycze- 
kuje drugiego dnia Wielkiejnocy, 


na całego, w dosłownym powiedze- 
nia tego znaczeniu, Im większy Ка- 
waler, tym większą та sikawkę! 
Instrument jest z drzewa, walcowa- 
nego kształtu i mięrzy nieraz do me 
tra długości. W ten sposób uzbrofo- 
na rułodzież męska, czatuje pojedyfń- 


który przynosi z sobą atrakcję nie |cze lub gromadnie za węgłami do- 
lada — dyngus! Na ten dyngus, mów, wypatrując eczy na wszystkie 
śmigusem także zwany, cieszą się |strony, czy nie napatoczy się gdzie 
chłopcy į dziewczęta już na wiele |odpowiednia ofiara. Во wejść o- 
dni рг2ейіска, Podczas kiedy płeć |twarcle do chaty nie jest bezpłecz- 
piekna poprzestaje raczej na garn nie, gdyż za zamkniętymi drzwiami 
cziu lub szklance, młodzież me- |czają się niewątpliwie dziewczęta i 
ska  przygotownie mniejsze, lub |co młodsze kobiety, a wtedy garn- 
większe sikawki, lub jak to bywa jezek wedy abo nierzadko í cały 
po miastach, wytworniejsze i bar- Кин czeka śmiałka bez pardonu. 
dziej skomplikowane  „śmigusów- | Zdarza się zresztą, że і czatującej 
Кі", nchodzace та wyraz dowcipu |za węgłera meskiej ekipie zleci też 
i dystynkeji w sferach 7 wyższym jees na głowy z poddasza lub przez 
wykształceniem salonowym. Bo zdradziecko uchyjone okno. 

eó) za Śmiech i uciecha, kiedy z| Dziewczęta z piskiem і wrzaskiem 
baionierki lub szpilki гой krawatu |bronią się przed oblaniem wodą, a- 
wytryska w twarz lub za жога flir le nie obrażają się, kiedy zwyczajowi 


tującej pamienki cienki strumień |stanie się zadość. Zresztą, nie być | 
wody! s - złaną, nie należy wesle do dobrego 

— Dobry kowałek sztuezki, fakty |tonu. Prawda, że czasem dostanie się 
cznie! też za dużo, Ro kiedy się młodsi pa- 


Mniej wytworne formy posiada |robcy rozkokoszą, to już bez miary! 


yczaje w 


ielkanecne 


ści dawnego po- dawnych pogańskich wierzeniach, 


mu 


ureków, chorób i innych grożących 
niepowodzeń. Stąd po dziś w nie- 
których okolicach umieszcza się 
palmy na dachach dla ochrony od 
pioruna, lub na polach zatyka je 
się w ziemię, jako ochronę przed 
gradem. Noszono także rozkwita- 
jące gałązki w obrzędowych pocho 
dach, używając do tego niekiedy 
całych drzewek, Stąd wziął się 
niewątpliwie i nasz tradycyjny 
„gaik“, obnoszony dotąd jeszcze w 
niektórych okolicach przez gro- 
madki „chodzących ро dyngusie”. 


Słynne nasze tradycyjne jaja 
wielkanocne już za czasów pogań- 
skich uważane były za symbol ży- 
cia. Odgrywały one i wówczas du- 
żą rolę w obrzędach wiosennych. 
Farbowane w jednym kołorze nazy 
wały się malowankami lub kra- 
szankami — ozdabiane wielobarw- 
nym, nieraz oryginalnym i bardzo 
ładnym ornamentem, zwały się pi- 
sankami, Tak је nazywamy i dzi- 
siaj. Kraszanka i pisanki były rów 
nież wważane za środek ochronny 
przeciw złym mocom, a zarazem 
służyły za podarunki ŚwiątecZne. 
Pospolite też były różne gry i za- 
bawy z jajami, s których wyciąga- 
no wróżby. 

Zagadkowy dziś dla wielu хаја 
czek wielkanocny, 


Przyłapaną ofiarę ciązną gwałtem do 
wiadrami. 


przy innych oka | bywał też symbolem 
zjach, w innych |pokutującego grzesznika — i @а- 
porach roku. —|tego w czasach 


#| moc odpędzania |świat zawdzięcza 
złyen duchów і |twychwstania. 


wyobrażał w 


dzawki lub stawu i wrznaca do wo-|bie 


7 |gańskiego kuitu,|w połączeniu z jajami, porę ocze- 
£ występującego i|kiwanej wiosennej płodności. Lecz 


strachu lub 


chrześcijańskich, 


Przypisywano te |również w połączeniu z jajami, stał 

obrzędowi|się symbolem nowego Życia, które 

cudowi zmar- 
L. 


Kino „БИНА“ 


ko oni do tego mieli prawo! — 
oświadcza stanowczo ob. Zielonka, 
prezes Bloku Demokratycznego na 
Szej kamienicy, 


— Baby i placki być muszą! — 
oświadczają kategorycznie obywa- 
telki Zielomisowa i Lufowa, 


— Święta racja! — przytwierdza 
tow. Lufa — znakiem tego i tem 
głębszy literek męskiego naszego 
rodzaju ominąć nie powinien! 


І tak zgadzamy się wszyscy. 


— Wszystko rozumiem, ale tego 
jednego nie jestem pewna, czy na 
Wielkanoc zające faktycznie mo- 
szą te jajka? — zapytuje obywa- 
telka Zajączko:. 


— О wiele to robią, to chyba 
tylko ze strachu — odpowiada ob. 
Zielonka — bo zając wielkanocny 
wyobraża pokutującego grzeszni- 
ka, 


W NIEDZIELĘ DNIA 38 MARCA 
PREMIERA! 


Poczętek soansów: w dni powszednie 12, 18, 14, 15, 


w miedziełe 1 święta 12, 13, 


PROGRAM AKTUALNOŚCI 


RRAJOWYOH i ZAGRANIOZNYCH Nr 5 


P. K. F. NM 13/48 
SMOK WAWELSKA 


PTASIA WY 
CENA BILETÓW NA WSZYSTRIE MIEJSCA PO 3% Zi 


KINO 


POLONIA 


SKROPLONE POWIETRZE 
SPA à 
(Pr 147) 


KINO 


POCZATEK SBANSÓW — w dni powszednie: 16, 18,30, 21, 
— w miedz, i święta : 18,90, 16, 18,30, 21. 


W NEKDZIELĘ, 
dnia 28 MARCA 


PREMIERA 


NAJNOWSZEGO FILMU PRODUERCJI POLSRAIEJ 


„OSTATNI ETAP" 


(OSWZĘCIM) 
SCHNARITUSZ: Wanda JAKUBOWSKA, REŻYSERIA: Wanda JAKUBOWSKA, 


Garda SCHNEIDER, 
BDJĘCIA : Borys MONASTYRSKI. 


W ROLACH. 


MUZIKA: Roman PALESTER. 
GŁÓWNYCH: 


Barbara DRAPIŃSKA — Hugnuatte РАОШҮ — Tatiana GÓRDCEA — Maria 
WINOGRADOWA — Wanda BARTÓWNA — Barbara FIJWWSKA — Anto- 


mima GÓREORA 


"~ Батага DZIEWOŃSKI ~ 


Каліста PAWŁOWEKI. 


PRODUKCJA i EKSPLOATACJA: Р. Р. „FILM POLSKI. 


W dawnej Polsce dyngns był zwy 


studni, gdzie już śmigus odchodzi |czajem uprawianmym przez wszystkie 
д Nierzadko, drącą się w|warstwy społęczne. 
|niebogłosy 1 wynywającą się rozpa-|nosi on charakter zapasów obojga |czaj „chodzenia ро dyngusie", Obec- 
czlówie niewinstę, niesie się do sa- |plci, niegdyś mężczyźni obłewali ko- nie, zbieranie wielkanocnych darów 
ty w drugi dzień Wielkiejnocy, to uprawiają Już przeważnie tylko mło- 


Kiedy obecnie 


(Рт. 148) 


| Оа oblania wodą można się było 
wykupić tarami, jak o tym świadczy 


[ро dziś dzień utrzymujący sie zwy- 


dy, a przynajmniej tapla do ostat- |Jest w poniedziałek, a kobiety męż- |dsi chłopcy i dziewczęta, którzy cha 


niej suchej nitki, 


а = 
AŻ 


WZ a 
тш б 


=> => 


czyzn — we wtorek, 


azajae gromadkami od doma do do. 
mu, przymawiają się o poczęstunek, 
śpiewając tradycyjne dyngusowe pie 
śni: 

„Przyśliśwa ta pe dynzuste, 


formę mniej wykwintną, 


Zaśpiewajmy o Jezusie; 
A Yen Jezus zmartwychwstaje, 
Dajcie nam to jedno jaje“ 
Amsbitniejsi „dyaguśnicy" produktu 
ją się z sztucznie zrobionym kogut- 
kiem, który porusza się lub obraca, 
dzięki swoiście pomyślanemn mecha- 
nizmowi, a dziewczęta obnoszą przy 
strojony kelorowymj wstążkami lub 
papierkami „gaik": 
„Gaicku zielony — pięknie nstro- 
jony, 
A któż ci go nstroil? 
Nsudobne dziewczyny gaicek zielony 
Piękwie wystroiły”... 
» Da izby nas puśćcie, 
Bo my po 6migusie; 
A dajcie eo macie dać, 
Bo nam tutaj zimno stać — 
Alleluja!" 


K 
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Nauka w walce z przestępczością 


8 | | 7 
Rad 
Jedną z najbardziej znanych po- 


staci naukowego świata Moskwy 
"jest profesor Michał Gernet, któ- 


rego nazwisko zdobyło szeroką ро- |па badaniach wielkiego kryminolo- 


KURIER POPULARNY 


UN NAA —Ñ 


ów 
С 


lec 


łożą przestępczości. Z publicznymi 
wykładami na ten temat młody je- 
szcze wówczas — w roku 1903 — 
потопу wystąpił w Brukseli i w 


ność zasłużonego naukowca pomo- 
gła wydatnie zarówno władzom jak 
i nauczycielstwu które opierając się 


„pularność wśród światowych уплу |ga, mogły pójść po właściwej dro. | Paryżu. W jego ojczyźnie ta strona 


ców kryminalistyki. 


nych zjazdach naukowych, repre- 
zentując na nich nankę radziecką, 
niejednokrotnie też jego eksperty- 
za okazywała się decydującą w za- 
asada procesach kryminal- 
nych. 


W TOWARZYSTWIE ŻONY DO 
PRACY 


Dzień w dzień, bez względu na 
pogodę, sędziwy badacz odbywa 
swoją drogę z mieszkania do zakła 
du naukowego. Postać starca, n- 
branego w staromodny, przypomi. 
nający ubiegłe stulecia płaszcz, 
wzbudza zainteresowanie przechod- 
niów, tym bardziej, że od wielu lat 

niezmiennym towarzyszem uczone- 

go jest jego żona, odprowadzająca 
codziennie profesora ustaloną tra- 
są. 

Piętnaście lat temu profesor Ger 
net wskutek przewiekłej choroby 
i wielu komplikacji stracił wzrok. 
Nie udało się zapobiec zanikowi 


"nerwu ocznego, ale radziecki świat 


naukowy uczynił wszystko, by je- 
den z jego czołowych przedstawi. 
cieli nie odezuł swego tragicznego 
kalectwa. Troskiwa opieka lekar- 
ska i dbałość o warunki pracy i ży- 
cia pozwoliły i pozwalają uczone- 
mu na dalsze prace, w których wy 
niku profesor ogłosił szereg waż 
nych publikacji z dziedziny histo. 
rii prawa, 


NAUKOWA KARIERA MŁODE. 
GO PRAWNIKA 


2 Gernet brał|dze w walce z przestępczością |dziatalnošci 
udział w wielu kongresach, w licz. |wśród nieletnich. 


prawniczej znalazła 
możliwość pełnego rozwoju dopie- 
ro znacznie później po rewolucji 
ZAINTERESOWANIA SYNA październikowej. Gernet jest jed- 
DAWNEGO ZESŁAŃCA nym z założycieli Radzieckiego In- 
Profesor Gernet zajmował się od Istytutu Badania Przestępczości, 
dawna badaniom społecznego pod. | Najbardziej interesującymi spo- 


Koła reakcyjne USA zabiegają o Wallace'a 


Miłość płajtoniezna 


Jak powstały teatry pasyjne 


Zaraza w ЖУП wieku 


skłoniła mieszczan w Oberammergau do urzadzenia przedstawień religijnych 


Kontynuatorami / średniowiecz- 
nych misteriów, odgrywanych po- 


Profesor Gernet dawno rozpo- |czątkowo w kościele, a później w 
czął swoją drogę naukową. W z0-|teatrach szkolnych, są współczes- 
ku 1897 kończy z odznaczeniem Ü_ |ne teatry pasyjne. 


niwersytet Moskiewski. Tuż po u- 


Najpoważniejszy z nich to wiel- 


kończeniu studiów młody prawnik jki teatr pasyjny w Oberammergau 


poświęca się badaniom naukowym. 
Jego specjalnością stają się bada. 
nia nad przestępczością nieletnich. 
Poświęca szereg lat na studia nad 
tym przedmiotem, Ale dopiero w 
czasąch radzieckich profesor zdo- 
był odpowiednie warunki dla swych 
badań i pełne uznanie rządowych 
czynników. Władze radzieckie bo- 
wiem przykładają wielka wagę do 
sprawy badań wśród dzieci. 


Profesor Gernet brał żywy udział 
w pracy organów oświaty ludowej 
w sprawie tworzenia podstaw praw 
nych ochrony nieletnich. Jego wy- 
kłady uniwersyteckie poświęcone 
zagadnieniu przestępczości dziecię- 
cej, ściągające licznych słuchaczy, 
miały nie tylko teoretyczna, lecz i 
praktyczne znaczenie: przez dokła 
dne naświetlanie społecznej i psy- 
chologicznej strony zagadnienia 
Gernet pomagał czynnie w walce z 
krzewiącym się tuż po zakończeniu 
wojny domowej, złem. Рила. 


Urlop wielkanocny 
Фа internowanych hitlerowców 


Władze okupacyjne w strefie á- 
merykańskiej postanowiły udzielić 


w Bawarii, Początki jego sięgają 
roku 1634, Gdy w roku poprzedza” 
jącym tę datę zaraza zdziesiątko- 
wała ludność tego raiasteczka, mie- 
szkańcy jego ślubowałi, że zgroma 
dzać się będą corocznie na placu 
publicznym, сеет przedstawienia 


„bolesnego dramatu. Chrystusa i je 
go zgonu na krzyżu. 

Mieszkańcy dopełnili święcie swe 
go ślubu i corocznie urządzali na 
miejscu publicznym przedstawienia 
pasyjne. 

W połowie XVII wieku powstała 
specjalna trupa aktorów, zbliżo- 
nych do odtwórców śŚredniowiecz. 
nych misteriów. Trupa ta z biegiem 
czasu stworzyła odrębny teatr, któ 
ry corocznie ściągał olbtzymie rze- 
szę widzów nie tylko z okolicy, lecz 
1 z zagranicy. W latach 1590, a 


Tydzień Ziem Zachodnich - 
odbędzie się w dniach 11-18 kwietnia 


W dniach od rr do 18 kwiet- |życia  kulturałnego. Fundusze, 
па rb. Polski Związek Zachodni |jakie rok rocznie zbiera się w cza 


organizuje w całym 
Łodri „III Tydzień Ziem Za 
chodnich*. 

Tegoroczny obchód „Tygod- 
nia“ odbędzie się pod hasłem: 
„Ziemie Zachaądnie to siła i dobro 
byt Polski — umocnienie pokoju 
świata”, oraz pod hasłem odbu- 
dowy polskości tych Ziem. 


W czasie trwania „Tygodnia“ 
odbędą się w Łodzi akademie i 
zgromadzenia, poświęcone proble 
matycę naszych Ziem Odzyska- 
nych, rozwojowi ich przemysłu i 


kraju i wisie „Tygodnia“ obrócone będę i 


w tym roku ne rozwiniecie na Zie 
miach Odzyskanych akcji oświa- 
towej, kulturalnej i wydawniczej, 
na wyposążenie zorganizowanych 
Domów Społecznych w pomoce 
kulturalne, sa zorganizowanie 
bibliotek, kursów języka polskie- 
go dla ludności rodzimej i dlą 
reernigrantów osiedlonych na 
Dolnym Śląsku. Oprócz tego fun- 
dusze ze zbiórek publicznych 
przeznaczone są па zorganizowa- 


nie kolonii letnich dla dzieci Po- |dowę potężnej elektrowni wodnej, 
lorii Zagranicznej, (£) 


ra 


BURZA 
za 15 tdstarów 


TO MA do dyspozycji samolot 
% 85 centów może wywołać burzę 
śnieżną. Za 15 dolarów może zafun= 
|dować sobie burzę, połączoną z règ“ 
sistą niewą. Doświadczenia tego ro 
jdzmju przeprowadzono ostatnio w 
Australii, nad dotkniętymi suszą te 

renami rolnymi. 

Pik, Ellison, szef tanatejszej wiać 
orołogiczane stacji doświadczalne 
W WAŁOE Z NIESPRAWIEDLI-fęyzpir stę ату азн powietrze ` 
WOŚCIĄA NATURY si w skłębieną chmurę sypnął garść 
ў kulek z tzw. „suchego lodu", niczym 


W ostatnim dziesięcioleciu, jużyjaziecko, karmiące ziarnem kuty. 
jako niewidomy, Gernet MN расон z cimury oddziel się 
wuje i wykańcza swoje kapitalne ӘУ сатпу oaz. 9 spadł 
p 2 3 4 f ie esisvy . 
źródłowe dzieło historyczno-praw-f w ае minat później роко" 
ne: „Historią carskiego wiezienia спіс zrzucił na druta, bliźniaczą 
Dwa wielkie tomy tej pracy są Чы, КЧР kilkanaście. kilograwaów ku- 


wą sławę 


śród prac historycznych Gerneta 
są jego dzieła, poświęcone karnej 
polityce rządów carskich I psycho- 
logii więziennej, Nawiasem powie- 
dziawszy, profesor Gernet jest Sy- 
nem dawnego zesłańca polityczne. 
go. 


wydrukowane, W swej książce uczog!ek „suchego lodu“, ро у atas 
; е аи PY YE pa dopuścił się samolotem pod nia. Na” 
ay ujmuje dzieje MORRI Whi'iyehmiast maszyna została zasypana 
carskiej Rosji w ścisłym związku icęstym śniegiem, który po upływie 
ze Społeczno - rewolucyjnym ru. Śkilkunastu minut zmienił się w ge- 
chem rosyjskim na przestrzeni wiefsty, zimny deszcz, W całej okolley 
lu lat. nie było tego dnia żadnych opadów, 
nie ulega więc kwestii. że POS 
i jej j snieg, „które spowodował pik, EHi- 
у Е pa $ e DEBON ST były winikiom zaaplikowania ` 

e BEROU, DIA NA 8 WY-llohmurom porcji „suchego lodu“, 
trwałością i nie przerywa SWEJ Spod Suchy łód jest bardzo tani, Eilo- 
łecznej działalności. Podobnie јак гала kosztuje 10 centów. a 150 kg 
w wielu wypadkach tak i tu u-jwystareża do spowodowania deszczu, 

із A i w, ja 1 £ 
strój radziecki pozwala człowieko ÜB ystarozajacego Gia 


uratowania za” 
Х x werożonych długotrwałą suszą pól na 
wi na zwycięstwo w jego walce Zfopszarze 19 km kw: Uczeni europoj- 
niesprawiedliwością natury. soy zamierzają zainstalować w Al- 

: pach stację generatorów, któro hā- 
pełniałyby suchym lodem chmury, 
celem wywołania opadów śnieżnych, 
ttekroć potrzebna bedzie wieksza 
| wody do nawodnienią wyspko 
lub 


L. К. 


nołożonych pastwisk, leżących 


niżej pól uprawnych. 


Кє ua ЖҮАР 
NIA зл 


Anglia interweniuje 
w Pal | 


szczytu swego rozwoju. Ze względu 
na powtarzający się corocznie mo- 
tyw przedstawień, włądze miejskie, 
które ten teatr zorganizowały, za. 
rządziły, by przedstawienia pasyjne 
urządzać co 10 lat w ezasie od ma- 
ja do września. 


Podobny teatr pasyjny istnieje 
we Francji, Francuski kanonik Pe- 
tit, który oglądał przedstawienia w 
Oberaramergau, powziął projekt 
stworzenia podobnego teatru we 
Francji. W roku 1904 zorganizował 
on podobny teatr w.Nancy. Na 
wzór bawarski wybrał aktorów spo 
śród swych parafian i zadecydo- 
waż, że przedstawienia odbywać się 
będą również со 10 lat. Ks Petit 
zgrupował około tego teatru około 
500 wykonawców, w tej liczbie wie- 
lu zgrzybiałych starców i kilkulet. 
nich dzieci, 


zwłaszcza 1900 i 1910 stanął on u 


Podobny teatr istnieje wreszcie 
w małym miasteczku Beaucourt ko 
ło Belfastu, skupiający około 300 


Entliczki Pętliczij — Anyielskie 
bombeczłj — na kogo — wypuluą 


wykonawców. . па — tego — beet 
Połez ' ki mgła т itil 
| 4 (ezna шге гоша WODNA 


powstaje mad W otga 
Na prawym brzegu Wołgi w o- 
kolicy miasta Górki rozpoczęto bu 


ochrony niżej położónych terenów 
przed żatopieniem zbudowany 20- 
stanie wał ziemny dług. 100 klm. 
W toku budowy elektrowni trzeba 
będzie wydobyć 12 milionów i юзу. 


która pod wzgledem swej mocy u- 
stapi jedynie elektrowni Dnieprow. 


urlopu znacznej części internowa- 
nych hitlerowców na okres świąte 
спу. ~ 

Urlop rozpoczął się w Wielki 
Czwartek i trwać będzie do 1 kwiet 
nia. Wszyscy internowani hitlerów 
ey zwolnieni zostaną na zaręczenie 
słowne. | 

Zarządzenie to obejmie ogółem 
biorąc przeszło połowę internowa- 
nych hitlerowców. Nie będzie ono 
dotyczyła internowanych zaszerego 
wanych do najbardziej obciążo- 
nych oraz odbywających kary obo- 


skiej, 


Kino „IĘCZA” Kino „STYŁOWY” 


POCZĄTEK SEANSÓW: POCZATEK SEANSÓW: 
W dni powszednie 15, 17, 19, 21 W dni powszednie 16,30, 18.80, 20.30 
W niedziele i święta 13 W niedziele i święta 14.80. 
W NIEDZIELĘ DNIA 28 MARCA R. R. 
PREMIERA! 


Pod dachami Paryża 
FILM PRODUKCJI FRANCUSKIEJ 
W ROLACH GŁÓWNYCH: ALBERT PREJEAN — РОГА ПЛЕНКУ 
REŻYSDRIA: RENE CLATRA - 
OPRACOWANIE i EKSPLOATACJA: Р, Р, FILM POLSKI (Pr, 146) 


Jednym z głównych obiektów no 
wej elektrowni będzie potężna Һе. 
tonowa zapora wodna długości 336 
m, oraz tama dług. około 13 kim, 
Zapora podniesie poziom Wołgi o 
10 m wyżej stanu powodziowego i 
spówoduje powstanie jeziora na ob 
szarze blisko 1.800 kim. kw. Dla 


—- M 


Lu 


MIEJSKI KOMITET POMOCY ZIMOWEJ — Na ogólne żądanie PUBLICZNOŚCI UDZIAŁ BIORA SOLI6OL: 


Zespół ZYGMURTA KARASINSKIEGO — wystąpi ponownie dwa razy KAZTMIBRA KALISZDWSKA, 
w drugi dzień Świat 29 marca br., e godzinie 16 5 20 ARCE Каары сазе ЧЫЛ SA 
w SALI „YMCA“ — TRAUGUTTA 8. aż A CJABLUS RAK 


- TAKTÓW JERZY KOMOROWSKI, 
zu pracy i więzienia na podstawie| — w PROGRAMIE 3 000 MUZYKI WŁODZIMIERZ PATUSZYŃSKI, 
JAZZOWEJ IMRE SZENES. 


wydanych juz wyroków. 


= —— — Дааа m а s 


раб. 20 milionów mtr. sześc. grun- 
tu, ułożyć milion mtr. sześc, beton 
nu i żelazobetonu 6raz zmontować 
12 tys. ton konstrukcji meialo_ 
wych i mechanizmów. 

Prace przy. budowie -elektrowni 
będą prawie calkowicie zmechani- 
зотапе. Pierwszy zespól elektrowni 
ni oddany zostanie do użytku w ro 
ku 1953. 


S АИРИ 


EWAGA!! UWAGA! 
Wtorek, dn, 30 marca, o godz, 7,50 wiecz. 
RMA inte p I B SI Meg 
j + Nowycii 92 SS - — 49 

& S FEE [ЯГЪ 

TAKTÓW MUZYKI JAZZOWEJ 
PRZEDSPRZEDAŹ biletów w kasie зай 
„YMCA" TRAUGUTTA $, w godz. 10—2 
i бй 3 do 7,80 wiecz, — W poniedzinisk, 


29 marce kasa na przez cary dzień, 
ki ask: zg 
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Zygmunt Fijas 


Ostrożnie z konsumpcja!!! 


Pośród zbiorów Stacji Pogoto- | Wrócił, jak powiedział, na „stare 
wia korespondencja zajmuje jedno|śmieci'. A ponieważ babcia jest 
z ezołowych miejsc, Poniższy list, |teraz ze wszystkiego niezadowoło- 
pochodzący ze smutnych kolekcyj|na, bo ją w kościach drze, i na 
tej riewesołej, a jakże pożytecznej |cielęcinę przeze mnie marynowaną 
instytucji jest tak charakterysty- |mówi, że nie można jej przełknąć 
су dla atmosfery świątecznej ilbez pomocy palców, więc nie zdzi- 
jej ofiar, że nie możemy powstrzy- |wisz się, gdy Сі powiem, co za 
mać sie od wydrukowania go. Do-|awantura z tego wynikła, Маши. 
kument ma brzmienie następują- |sia skoczyła na babcię, że się jej 
ce: nigdy nie nie podoba, że dla niej 
ciągle potrzeba do polędwicy ki. 
Лоѓа, albo mechanicznego Świdra, 
że dlą niej jajka będą nieświeże, 
no w ogóle, znasz mój dom... Z 
kolei babcia skoczyła na mamusię 
i poczęła wymawiać, że ją się na 


Kochana Jadwisia! 


Już od roku nie odpowiadam na 
Twój list, ale byłam na Ciebie za. 
gniewana z powodu Twego przepi- 
su na tort. Przez całe zeszłoroczne 
Święta myślałyśmy, że pomyłliłaś 
sobie nasz dom'z wytwórnią pasty 
do iroterowania podłóg i dlatego 
przysłałaś nam ten rzekomo nie- 
szczęgny przepis. Niestety, jak się 
przy obecnym wiosennym Sprzą- 
taniu okazało, padłyśmy ofiarą Ка- 
taru i pomyłki mamusi. Mamusia 
bowiem wmieszała do masy torto- 
wej cały słoik zaprawy do podłóg, 
więc możesz sobie wystawić nasze 
zdenerwowania i nasze zamiesza- 
nie. No, a Stacja Pogotowia miała, 
ma się rozumieć dodatkowe kłopo- 
ty z nami, à 


Zapytujesz, kochana, czy u nas 
wszystko porobionse na Święta?... 
Owszem, wszystko.. Wuj tylko 
jest ze wszystkiego niezadowolony, 
bo znowu pojawił się na jego twa- 
rzy wielki wybór fąfli. 


Igmaś, który jest zawsze 210811. 
wy, powiada, że fąfle te przypomi. 
лаја mu czasy radosnej twórczo 
ści, a jeden, o którym myśleliśmy, 
że zamieni się w wole pamięta 
jeszcze czasy zaborów. 

Ach, nie wiem, czy wiesz... Nau 
rzeczony Isi, ten co nam przynosił 
tulipany z restauracji, będzie się 
z Isią Żenił, Już wrócił do kraju. 


ciami, że ona tutaj nic nie ozna. 
cza, że ona już nie może w ogóle 
wytrzymać, ale nie nie mówi, że 


mawiać, że jeśli my sobie tego ży 
czymy, to опа w ogóle nie wyj- 
dzie z łóżka przez całe Święta... 


te strony na zawsze, że uda Się ra 
zem z babcią w jakieś nieznane 
okolice i tam znajdzie schronienie 
na Starość, 


Na to ciocia wystąpiła z gwal- 
townym i dobrze skomponowanym 
przemówieniem w obronie mamusi 
i zaznaczyła, że o ile jej osoba w 
czymkolwiek zawadza, to ona go- 


i rzekomo nieświeżymi jajkami. 

Akurat na Święta musiałyśmy 
mieć taką świąteczną awanturę! 

А. cou was słychać ? Czy piekłyu 
ście? Opisz wszystko, bo jesteśmy 
szalenie ciekawe. 

No, ale muszę kończyć, bo teraz 
ha mnie kolej z myciem, Wszyscy 
już są pomyci, nawet nasze smar- 
kacze, tylko ja jestem wciąż taka 
zaniedbana. 


P.S. Już się umyłam i znowu 
mam chwilkę czasu dla ciebie, Ko- 
chana Jadwisiu, przed chwilą sta- 
nął między nami ciekawy zakład. 
Napisz do mnie zaraz i powiedz, 
zy na „babkę a la minute" droż. 
dże podgrzewa się do 30 stopni, 
czy do 38, jak chce Binia? 

Jestem bardzo ciekawa, co Ty na 
to. Ale kończę, bo mamusia już 
daje znak. 


| 


Twoja Niusia 

Jak informuje doczepiony do li. 
stu protokół, zakłady były nie- 
wa (ważne, gdyż drożdże w takich tem- 

| |peraturach zawieszają swoją dzia- 
łalność, „babka a la minute" ist- 
nieje tylko w Sstarczej wyobraźni 
złośliwej babei, zaś nieświeże jajka 
w połączeniu z zakalcem uzyskały 
tak trucicielskie własności, że cała 


— JAK PANI ZAŻYJE TĘ PI- 


GUŁEĘ, ТО 
PRZYTYJE... 


NA PEWNO PANI 
waniu żołądków. 


Życie ułatwione domaga się od 
swoich wyznawców coraz inten- 
sywniejszej fantazji i pomysłowo. 
šei, 

Jeszeze półtora roku temu moż- 
na było odezepić wagon konserw 
rybnych, zostawić go przez roz- 
targnienie na bocznicy, mrugnać 
okiem pod adresem obleśnie u- 
śmiechniętej figury w gabardino- 
wym płaszczu — i portfele upaja- 
jąco szełeściły tysiączkami. 

Ale czas działa na niekorzyść u- 
łatwionego. Rok temu ob. ob. 
Grzanka i Kaczorek potrafili za- 
inkasować w pewnej szczodrej in- 
stytucji (może w Filmie Polskim ?) 
znaczne sumy za szczegółowo opra- 


Jan Huszcza 


nej panowie Grzanka i Kaczorek 
zgłosili również chęć zorganizowa- 
nia domu, Tym razem dla pracow 
ników zakładów kosmetyki dam- 
skiej, Ale tam usłyszeli, że, nieste- 
ty, ktoś ich w tym uprzedził, Wła- 
śnie czekają tam od trzech miesię.. 
cy na depeszę, radośnie donoszącą 
o rezultatach. Już nawet sporza- 
dzono pierwszą listę wczasowiczów. 
cowany projekt kanału Łódź — Ko| Więc przyjaciele postanowili 
luszki — La Manche, zmienić kierunek inicjatywy, przez 
Potem jednak poszły drobniejsze | skanalizowanie jaj w sektorze dzie- 
okazje, jak np. pó dziś dzień nie | wiczej, jak dotąd, działalności юш. 
zrealizowana budowa studni arte-|turalnej. 
zyjskiej w Kabotyniu Lackim. А w sektorze tym, wiadomo, co 
To oni również, jako nieznani w|chwyta: księgi pamiątkowe! 
następstwie sprawcy, podjęli się zaj Każdy sprawnie funkcjonujący 
niezbyt wygórowana opłatę zorga-| wydział kultury i sztuki w każdym 
nizowania domu wypoczynkowego | mieście lubi mieć w dorobku ozdo- 
dla poborców podatkowych, w dol-|bną księgę pamiątkową. Niejeden 
nośląskim uzdrowisku Zręby Małe,|z was widział zapewne pękate dzieł 
dostarczając zainteresowanym na-|ło albumowego formatu, zawiera- 


ty 


K 


wet fotografii tego domu, Etóraljace podobizny wszystkich wyż. 
przęszpiłono do asygnat kasowych iSzych urzędników,  zesznurowane 
w charakterze dokumentów uza-| jedwabna nicią o złocistym poly- 


sadniającego wypłatę (А propos:|sku, dziełko pt. „Powiatowe mia- 
może kto wie, gdzie sa te Zręby|Sto Klełpiny - ludzie ~ instytucje - 
Mate, gdyż mimo usilnych za-łosiągnięcia'... 


t 


biegów. mimo anelu do kartogra-| Ta właśnie księga stała sie 
fów — dotad nie ustalono położe- |punktent wyjścia dla naszych nie- 


nia geograficznego tej podobno lstrudzonych pionierów. Nabyli je- 


stare lata przezywa starymi śmie. | 


i 


| 
| 


towa odejść wraz z całą wedlinalrfie z rąk zrozpaczonego 


KURIER POPULARNY _ 


Nieporozumienie 
małżeńskie 
Jęden z dyrektorów przemysłu 
włókienniczego ożenił się ze „zwy 
kia" pocztową panienką okienka. 
Pewnego razu oburzony о coś na їо- 
nę, przygania jej szpetnie: 


z 


— Gdyby nie ja, tdiotko jedna, 
przyjmowałabyś jeszcze telegramy 
na poczcie! 

— Tak — odpowiada chłodno b. 
telegrafistka — ale wtedy byś się 


przynajmniej Mezył ze słowami! 


Bokser 


Bokserowi Р, doniesiono, że ma w 


| Warszawie sobowtóra, który korzy- 


stając z podobieństwa do mistrza na 
ciąga jego wielbicieli na wódkę i po 
życzki pieniężne, 

— Міесһ-по mi tylko wpadnie w 
ręce! — mruczy ponuro Р, — Daję 
wam słowo, że podobieństwo jego 
twarzy do mojej zniknie pētniece.. 


Sukcesy sportowe 


Sprawozdawca sportowy o$owiadą 


опа zupełnie przestanie z nami roz iz entuzjazmem w redakcji ( nieby- 


walej formie lekkoatlety MQEzki: 
— Przebiegł w doskonałyń czasie 

5 kilometrów, a potem jeszde prze- 

skoczy? płot wysoki na metr jiedem- 


Na to tatuś zagroził, że opuści | dziesiąt.,. 


ze słu 
салде! 


— Sztuka — mruknął jed 
chających — Przy takim 


Żona 


Do komisariatu wpada 
1 drżący jegomość. 
— Panie — woła, pokaz 


wburzony 


c foto 
a 


mi 
a! 


Dyżurny milicjant b otogra- 
tżonka 


dłuż- 


i, przyglądając się jej pr 
szą chwilę pyta: 
— Po со? 


Zbłaźnił się 


Jakub I, król angielski, sz 
regoś dnia na spacer ze sw 
bionym błaznem.  Błaren 
prawej stronie, obok króla. 
długo nie zwracał na to uwag 
szcie nie wytrzymał: 

— Nie zmiosę tego, by blaze 
obok mnie po prawej stronie! 

Blozen przeszedł na lewą s 
mówiąc: 

— Och, mrle to zupełnie nie 


rodzina musiała się poddać pompo-| — KOGO CZUĆ, 


perły uzdrowisk dolnośląskich?), удеп jej egzemplarz 
W innej znowu okolicy central. teczki, wykupili bilet Kolejowy i 


PANA? 


Z 


zapakowali do 
ruszyli w podróż po gwałtownie od 
radzającym się kraju. 

Nie będziemy, oczywiście, wda- 
wać się W Szczegóły, 5 óły, jak 
wiadomo, tylko rozsadza 
zycję. W każdym bądź талів, pano 
wie, występując w roli utalentowa= 
nych autorów powiatowej księgi 
pamiątkowej Kieipin, w ciągu krót 
kiego stosunkowo czasu zdołali 
przekonać osiemnastu naczelników 
w osiemnastu wydziałach osiernna- 
stu miejscowości o pożytkach ро. 
dobnego wydawnictwa, 

I dopiero w dziewiętnastym z 
kolei zarządzie miejskim panów 
Grzankę i Kaczorka przyjęto dość 
szczególnie. Może dlatego, Że па- 
czelnik był na urlopie, a przyjął 
ich sam burmistrz, cziowiek pa pe- 
wno w potrzebach kultury f sztuki 
słabo zorientowany. 

— Księgę pamiątkową cheieliby 
panowie opracować ? wnikliwie 
wpatrzyła się w nich siedząca za 
biurkiem otyła głowa miasta, 
kształtem swoim przypomina jaca 
огоху. burak pastewny Е wysta- 
ry rolniczej. 


— Właśnie, właśnie... 
nie podkreślili = 
dwaj inicjatorzy. 


ст 


1 
L 


rę 


Y 
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MNIE CZY 


ŻYCJE ЕЕ АТИ ТФ 
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W PRACOWNI RZEŹBIARZA 


— Czy mogę prosić panią do kina jak skończę ? 


Piórka z ogona 


Święta spędzamy rozmałcie: 

1) jeśli na łanie natury, to bierze- 
my ze sobą wódkę, 

2) jeśli w domu, 
stół wódką, 

3) jeśli u znajomych, to, niestety, 
także przy wódce... 

Nie jest to zbyt wielkie urozmal 
cenie, ale tak się jakoś, psziakrew 
przyjęło! 

Można na Święta „wyjechaó”, tzn. 
zamknąć się w mieszkaniu, wywie- 
szając na drzwiach kartkę: „z powo- 
du dwudniowego remontu wiąścicie- 
le wyjechali da Tuszynka*,, 

Ale tak postępują tylko 
1 samotnicy, 

Do najważniejszych obowiązków 
należy składanie wizyt  świątecz- 
nych. Pierwszy dzień Wielkiejnacy 
jest po to, żeby wszystkie znajome 
domy odwiedzić I wszędzie wypić 
zdrowie gospodarzy, 

Tizeba wielkiego doświadczenie 
i równie zdecydowanego samowy” 
rzeczęnia, żeby istotnie nikogo nie 
nominąć, Ludzie słabej woli i gio- 
wy już zazwyczaj około dwunastej 
w pondnie są wykończeni і zasy- 
pioją na parapecie oklennym które- 
toś z zaprzyjaźnionych omów, nie 
wypełniwszy towarzyskiego obowiąz- 
ku do końca. 

zasnąń gdzieś to jeszcze nic. Go- 
тте}, gdy ktoś usiłuje przedtem 
wierzgać nogami, albo kąsać obrus, 
potrącając na krześle babkę (żywą) 
1 strącając ze stolu babkę (wielka” 
Bocnaą). 

W taki mniej więcej sposób spe- 
dmią ludzie dwa dni Świąt, dwa z 


KETENO NEE rwwuamscyiiwaq—em T 


E 
Tumowe chcą panowie podpi- 
67 — pytal dalej burak рабе. 
1у$ 

A wiało od nie 


to zastawiamy 


skąpcy 


go jakimś chło- 
jnym chłodem 
gnihrza, a może innym, Zresztą 
Кре nie zwrócili na to uwa- 


— Urżpwę! — przytaknęli. 

— No,ja — się — w — zasa- 
dzie = zgadzam — członkując Jo- 
riski z dziwnym uśmie- 
chem powiedyał burak, — Niech 


рап@ е zaczekągją, a ja sekretarce | 


wydam odpowiednie dyspozycje. 
Wgsłał i przeszedł do sąsiednie- 
go pokoju, zostawiając 2а00%010- 
nycH š obrotu sprawy przyjaciół. 
2да ścian przez kilka minut бо. 
biegał ożywiony przeszept. Wre- 
Szcie burak pastewny wrócił, ale 
w towarzystwie jeszcze dwóch је. 
gomośgjów,* Wszyscy mieli niedo_ 
ry wyraz twazry. A burak położył 
эй Ü rzańką | Kaczorkiem duży 
żóltego 


— О umowa! 
tego... Rm... pódbisza... 

Trójka zgodnie 
chem, 

Pamówie zaś skwapliwie Spojrze- 
pierwszej chwili 
ogarqieło ich cóś jak gdyby odręt- 


papieri i powie- | 
т? | 
Niech кке 
wybuchla śmie- Ji Kaczorka z jakże upragnioną по. 


wina: 


niecierpliwością od dłuższego czasu 
oczekiwane dni wiosenne Wielkiej- 
nocy. 

Zaś we wtorek powielkanocny za= 
glądnją do kalendarza i z ołówkiem 
w ręku obiiczają, ile też dni zostało 
jeszcze do następnej Wielkiejnocy. 
GŁOS OPINII: Jak wiadomo, Sio- 
|zeczna Rada Narodowa pozmieniała 
nazwy całego szeregu ullo warszaw” 
skich, pozbawiając w ten sposób 
Stolicę jej historii. Prasa — zarów= 
по pisma codzienne jak 1 tygodnio= 
we — jednogłośnie zaprotestowała. 
Zdawałoby się, że sprawa będzie od- 
razu przesądzona, że Siolcezna Ra- 
da ulegnie powszechnemu głosowi 
rozsądnej opinii 1 czym prędzej od- 
woła swoją nieszczęśliwą uchwałę, 
Dzieje się jednak inaczej: St. Rada 
Nar. zacięła się w uparze i milczy. 

Czyżby głos opinii — renrczentu= 
jącej rozsądek — nie miał żadnego 
znaczenia? Przy okazji należy przy= 
pomnieć, że przyzwyczajenie do beze 
krytycznego a częstego zmieniania 
nazw uiic pierwsza wyszydzała sa- 
tyra nasza. I to nie dziś i nie wczo” 
та}... Out, 


Koledzy 


Początkujący literat P. równoważy 
braki talentu nadmiarem, tupetu. 

Spotxkajac kledyś w towarzy” 
stwie świetnego poetę T, wyciąga 
doń rękę z okrzykietni 

— Serwus, kolego! 

— Kolego? uśmiecha się T. 
przyjmując dłoń — To pan też ma 
katar? 


wienie, Potem przetarli oczy. PO- 
tem spojrzeli dokoła. Próżno jed= 
nak było się łudzić: przed nimi zas 

nast umowy leżał zwyczajny, от 
dynarny list gończy. Z listu mars 
[two patrzyły na nich własne twa- 
|rze. 

To za pośrednictwem odpowied= 
nich władz wzywała obu przyja- 
lciół do powrotu mumicypalność 
|Kabotynia Lackiego. 

Widocznie bardzo jej spieszyło 
z realizacją owej studni arte. 
yjskiej. Nadojadła widocznie, zu 
| palnie przecież znośna woda ze 
Stawu, 

Wezwanie bardzo naszych przy” 
jaciół wzruszyło, gdyż, nie сека 
jąc na właściwą umowę, wstali 1 
chcieli natychmiast sie pożegnać. 
Ale burak i ówi dwaj przystąpił 
do nich z brutalną perswazją: 

— Wolnego, przyjaciele !... 

Na tym nasze informacje, dotym 
ezące losów ob. ob. Grzanki i Ка. 
czorka, niestety, urywają się, 

Możemy jeszcze tylko dodać, że 
po dzień dzisiejszy z okien osiema 

tu wydziałów kultury w osiem. 
| iejscowościach wychyla się 
Iosiernüastu. naczelników. Spojrze« 
ia mają teskne, wypatrujące. Wy 
je się im, że lada chwila ujrzą 
od strony aka 
szpalerów panów Grząnkę 


ai 
oi 


< 


acych sie 


owych 


„Pierwsze egzemplarze ksiegi pa 
miatkowej już wyszły z druku, 
obywatelu naczelniku...*, 
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CZĘŚĆ I 
I Rozdzial I 


Zmierzch wieczoru letniego. 

I wysokie mury amerykańskiego miasta handlowe- 
go, liczącego przeszło czterysta tysięcy mieszkańców, 
takie mury, które zachwiać się mogą tylko w baśni. 

A na ulicy, szerokiej, względnie nieco spokojniej- 
szej, grupa z sześciu osób: mężczyzna pięćdziesięcio- 
letni, niski, krępy, któremu spod czarnego, filcowe- 
go kapelusza wysuwały się kosmyki potarganych 
włosów, bardzo pospolita figura, niósł małą, przeno- 
śną fisharmonię, jakiej zwykle używają uliczni ka- 
znodzieje i śpiewacy. Przy nim kobieta, może o 5 lat 
młodsza, wyższa, nie bardzo otyła, lecz dobrze zbu- 
dowana, krzepka, o pełnej twarzy, w ubraniu niewy- 
twornym, prowadziła za rękę małego, siedmioletnie- 
go chłopczyka, w drugiej ręce trzymając Biblłę i kil- 
ką książek z hymnami. Z tyłu za nimi trochę dalej 
ба nich szła piętnastoletnia dziewczynka, przy niej 
chłopak dwunastoletni i mała, dziesięcioletnia dziew- 
czynka, Wszystko to szło posłusznie, lecz bez entu- 
zjazmu, śladami starszych. 

Było gorąco 1 jakaś słodka niemoc w powietrzu. 

Przeszli tę wielką arterię miejską i skręcili w dru- 
ga, podobną do kanionu, zapchaną ciżbą ludzką i kil- 
koma szeregami różnorodnych wehikułów, Dźwięcza- 
ły tam dzwonki, tłum przesuwał się szparko, powozy 
torowały sobie drogę w tych nieprzerwanych stru- 
mieniach, Nasze towarzystwo nie zwracało na піс 
uwagi i dążyło wytrwale naprzód, wymijając prze- 
chodniów. p 

Doszedłszy do rogu, skąd szła nowa arteria komu- 
nikacyjna, niby aleja między dwoma rzędami wyso- 
kich gmachów, mężczyzna postawił fisharmonie, Ко- 
bieta otworzyła ją zręcznie, podniosła pulpit, rozkia- 
dając na nim płaską książkę z hymnami. Biblię po- 
dała mężczyźnie i sama stanęła przy nim, a tymcża- 
sem mały chłopczyk rozstawił składane krzesło przed 


instrumentem. Mężczyzna — widocznie ojciec, ирет 


nił się spojrzeniem, czy wszystko jest w porządku 
i oświadczył: 

— Żaśpiewamy naprzód hymny chwały. żeby kaž- 
dy, kto chce poznać Pana Zastępów, mógł przyłączyć 
się do nas, Zacznij, Estero, 

Nie troszczył się wcale, czy będzie miał słuchaczy, 
czy nie, 

Na te słowa starsza dziewczyna, obojętna і apa- 
tyczna, smukłą swą i nierozwiniętą jeszcze figarkę 
usadowiła na rozkładanym krześle i zaczęła przewra- 
cać karty książki, przydeptując pedały instrumentu. 

Mątka jedna zaoponowała: 

— Myślę, że lepiej byłoby zaśpiewać dwudziesty 
siódmy: „Jak słodki jest balsam miłości Jezusa". 

Zaczęli się ukazywać coraz liczniejsi przechodnie 
z różnych kategorii społecznych, a mijając muzykal- 
ną rodzinę, mierzyli ją ciekawym wzrokiem, lub 
przystawali, czekając co będzie dalej, Właściciel fis- 
harmonii nie opierał się dłużej żonie i zwróciwszy 
się do słuchaczy; odezwał się: 

— Zaśpiewajmy więc wszyscy razem dwudziesty 

siódmy: „Jak słodki jest balsam miłości Jezusa..." 
( Młoda dziewczyna zaczęła wygrywać melodie na 
instrumencie, wydającym ostre, chociaż strojne tony, 
i swój wysoki sopran połączyła z niskim głosem matki 
i wątpliwym baryionem ojca. Starszy chłopiec 
i dziewczynka wzięli książki, złożone na fisharmonii, 
i wraz z najmłodszym braciszkiem zawtórowali pi- 
skliwymi dyszkantami. 

Podczas tego śpiewu pogodne, obojętne audyto- 
rium uliczne wpażrywało się w śpiewaków, przykute 
osobliwym wyglądem tej rodziny, wznoszącej wspól- 
ne pienia bez względu na bezmiar sceptycyzmu i obo- 
jętność ludzką. Byli tacy, których interesowała postać 
potulnej i jakby niepasującej do otoczenia starszej 
dziewczynki przy fisharmonii, innych zdecydowanie 
niedołężny wygląd ojca, którego wypełzłe niebieskie 
oczy i zmiętoszone, lecz czyste, ubogie ubranie mos 
сліеј niż słowa mówiły o beznadziejności życia. Z ca- 
łej rodziny jedynie w matce znać było pewność prze- 
konań i posłuszne poddanie się losom, co jakkolwiek 
mogło być ślepe i błędne, zapewniało jej spokój 
i ułatwiało bytowanie. To niezachwiane przekonanie, 

‚ ® jakim spełniała tu swoją misję, zasługiwało na sza- 
'cunek. Ręka, trzymająca książkę, opadła, oczy pas. 
trzyły w przestrzeń, i możnaby o niej powiedzieć: 
Oto jest istota, która mimo może blędnych poglądów 
czyni to, w co święcie wierzy. Jakaś silna, wojująca 
wiara w mądrość i łaskę tej wszechmocnej i czujnej 
potęgi, którą sławiła, malowała się w każdym jej ry= 
„sie і geście. 

„Miłość Jezusa zbawi mię, całego, 
Miłość Boga Ojca kroki me prowadzi“. 

Śpiewała głośno, nieco nosowym giosem, stojąc 

między wysokimi murami sąsiednich gmachów, 
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Lecz starszy chłopiec niechętnie stał między nimi. 
Kręcił się niespokojnie, spuszczał oczy i mruczał ci- 
cho pod nosem słowa pieśni. Wysoki, zanadto wybu- 
jały na swój wiek, miał niezwykłe ciekawą głowę 
o twarzy jasnej, włosach ciemnych, bystrym spoj- 


rzeniu, w którym malowała się silna wrażliwość. 
Był jakby urażony, a może nawet cierpiał nad sytua- 
cją, w jakiej musiał brać udział. Jakkolwiek nie znał 
wcale rozkoszy ziemskiego, wesołego życia, podświa- 
domie tęsknił do niego. Znać było z wyrazu jego 
twarzy, że wolałby uniknąć całej tej szopki. Był је- 
szcze tak młody, umysł miał wrażliwy na piękno 
i przyjemności, których zaznał tak mało, a wiedział, 
że te nie miały nic wspólnego z obcą i chłodną wiarą, 
przepełniającą duszę rodziców. 

Życie domowe, w jakim ten chłopiec rozwijał się 
moralnie i fizycznie i rozliczne ‘stosunki z ludźmi, 
którzy nawiedzali ich dom, nie mogły go przekonać 
o prawdzie i potędze tej siły, w którą jego rodzice 
tak wierzyli i na рган o konieczności tej wiary. Wis- 
dział, że kłopoty Tnatertalne nękały ich bezustannie. 
Ojciec ciągłe prawie czytał Biblię i przemawiał na 
mityngach, gdzie się dało, a najczęściej w domu mi- 
syjnym, który jednocześnie służył całej rodzinie za 
mieszkanie. Podczas tych zebrań zbierali pieniądze 
od współwyznawców lub miłosiernie usposobionych 
osób, które zdawały sie wierzyć w celowość filan= 
tropii. Ale rodzijj zawsze ograniczali się we wszy- 
stkim, odmawiajsj sobie wielu wygód i przyjemności, 
takich nawet, jefe nie były obce najbiedniejszemu 


człowiekowi. 
I mimo to та i ojciec stale głosili miłość i ła- 
ske Boską mifjistanną dla wszystkich ludzi. Coś 


w porządku. 

yrzejąć słusznością tej nauki, ale mu- 
tke, której siła moralna i żarliwość 
'cz charakteru przemmawiały najbar- 
uszy. Pomimo pracy przy gospodar- 
i stałego uciążliwego zajęcia w misji, 
zawsze była WPsola, a przynajmniej pogodna i zwy- 
kle mawiała 38 przejęciem: 

— Bóg nam dopomioże — albo — Bóg nam wska- 
że droge — wtedy, gdy zjawiła się troska o ubranie 
lub pożywienie. 

Niestety ani on, ani jego rodzeństwo nie mogli się 
doczekać, żeby Bóg choć raz jeden wskazał właściwą 
drogę, jakkowiek zwykle bywała nagląca potrzeba 
Jego łaskawej interwencji. 

I dziś, węcrując z rodzicami przez ludne ulice wiel- 
kiego miasta, czuł w głębi duszy gorące pragnienie, 
zeby rodzice jego zaprzestali robić z siebie widowi- 
sko, a przynajnmiej żeby on do tego nie musiał na- 
leżeć. Inni chłopcy tego nie robią... Ileż to razy, ża- 
nim zaczął chadzać razem z rodzicami, słyszał, јак 
jego rówieśnicy wyśmiewali przy nim ojta za to, że 
publicznie z emfaza głosił swoje wierzenia I przeko- 
nania religijne. Pamięta gdy miał zaledwie lat sie- 
dem, że ojciec miał zwyczaj zaczynać każdą rozmowę 
od zdania; „Chwała Panu" a ulicznicy biegali za nim 


siał szanować 
a głównie sło 
dziej do jego 
stwie domow] 


i wołali: „Chwała panu Griftitshowi!* A czasem py= - 


tali się Суда: 

— Те, czy ty jesteś bratem tej, co gra na kata- 
гулоб? Czy ona nie umie nic innego grać? 

Ро со ten ojciec ciagle chodzi z tą katarynką i ga- 
da „Chwała Panu“? Nikt przecie tego nie robi... 

Ciągle porównywał siebie i swoich do innych iu- 
dzi, i to go bardzo trapiło. Ani ojciec, ani matka nie 
byli podobni do niego. Nie umieli o niczym innym 
mysleć, tylko o sprawach religijnych, a teraz zrobili 
z tego interes. 

ес i dziś na tej wielkiej ulicy, przepemionej tiu- 
mem i pojazdami, czuł się zawstydzony. 

Wspaniałe samochody, pędzące przez ulicę, nie- 
śpieszący się przechodnie, dążący do jakichś niezna- 
nych mu przyjemności i zabaw, które zaledwie prze- 
czuwał, roześmiańe pary, gapiące się dzieci, całe to 
ruchliwe życie dawało mu do myślenia, że jest to coś 
odmiennego, lepszego, piękniejszego niź on Sam, 
a przynajmniej niż jego życie. 

A w tej płynnej ciżbie, wciąż nową fala przepły- 
wającej obok rozśpiewanej rodziny, trafiali się tacy, 
którzy zdawali się spostrzegać błąd psychologiczny, 
na dzieciach popelniany i trącali się iokciami, pod- 
nosili brwi dość obojętnie i uśmiechali się wzgard!i- 
wie, komentując często ze współczuciem zbędną tu 
obecność dzieci. 

-— Widuję tutaj tych ludzi prawie có wieczór, 
a w każdym razie dwa, albo trzy razy tygodniowo — 
mówił jakiś młody człowiek, który spotkawszy się 
ze swoją dziewczynką, prowadził ją do restauracji, 
— Odprawiają tu zawsze 
stwo czy coś podobnego. 

— Ten starszy smyk nie bardzo ma ochotę tu ster- 
czeć. Wolałby się wymknąć... Już ja to dobrze widzę. 
Do czego to podobne, żeby zabierać ze sobą takich 
brządów. Albo ón co z tego rozumie? — odezwal się 


jakieś wariackie nabożeń- ' 
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jeden z tych próźniączych pasoożytów, jakich pełno 
jest w wielkich miastach, zwracając się do sympa- 
tycznie wyglądającego przechodnia, który też zatrzy= 
mał się na chwilkę. 

— Pewnie! — odparł tamten, przyglądając się cie- 
kawie twarzy chłopca. `` 

Istotnie, malujące się w niej niezadowolenie nasu- 
wało przypuszczenie, że stosowano tu z pewnym 
okrucieństwem, jak również bezcelowo przymus 
spełniania obrządków religijnych, tak niemiły do 
wykonywania w miejscu publicznym. Umysłom bar- 
dziej refleksyjnym i w dojrzalszych łatach zapewne 
nie zaszkodziłoby to zupełnie. 

W tym wypadku istotnie tak było. 

Co do reszty dzieci — dwoje młodszych było je- 
szcze zbyt małe, żeby mogły zrozumieć o co tu cho- 
dzi, a starsza dziewczyna nie wyglądała na bardziej 
myślącą; bawiło ją, że zwracała na siebie uwagę, że 
mówiono o jej śpiewie, wiedziała bowiem od rodzi- 
ców, że ma zdumiewający głos, Nie było to wcale 
prawdą. Nie miała pięknego głosu, a rodzice nie znali 
się wcale na muzyce. Sama była blada, wątła, głębo= 
kim umysłem nie grzeszyła i była bardzo zadowolo- 
na, gdy widziała zwrócone na siebie spojrzenie. 


‘Rodzice zaś uważali się za powołanych do udosko- 
nalania świata, więc teraz, gdy zakończyli śpiewa- 
nie hymnu, ojciec zabrał głos i zaczął dowodzić o roz= 
koszy wyzwolenia się z wyrzutów sumienia przez do- 
stąpienie Łaski Bożej przez miłość Chrystusa i o mi- 
łosierdziu Bożym względem grzeszników. 

— Wszyscy ludzie są grzesznikami wobec Boga 
— mówił. Jeżeli nie żalują za grzechy i nie uznawa- 
ją Chrystusa, Jego miłości i przebaczenia, nie mogą 
nigdy zrozumieć szczęścia 
Och, moi mili. Gdybyście tylką mogli pojąć, ile, ile 
spokoju i zadowolenia płynie ze świadomości wewne- 
trznej, że Chrystus żył i umarł dla nas i że jest przy 
mas o każdej porze dnia i nocy, o świcie і zmierzchu, 
aby nas krzepić w strapieniach i trudach, jakie nam 
życie zawsze daje. Tyle nas osacza sideł : wilczych 
dołów... A jakże kojąca jest świadomość, że Chrystus 
jest zawsze z nami; doradza, pomaga, dodaje męstwa, 
goi nasze тапу i wszystko dla nas czyni... Jakiż spo- 
кој, jakież zadowolenie, jaka pociecha i chwała z te= 
go płynie. ' 

— Amen — zakończyła uroczyście zona, a córka 
Ester, czyli jak ją w domu zwano Esta, obejrzawszy 
się na publiczność, powtórzyła za nią. 

Clyde i reszta dzieci patrzyła przez ten czas w żie- 
mię, czasami na ojca, rozmyślając, że może to jest 
prawdziwe i ważne, ale chyba nie tak ważne i cie- 
kawe jak to, co daje życie. Tyle już o tym słyszeli, 
lecz w ich młodych i wrażliwych umysłach życie 
miało większą wartość niż ulica i hala misyjna, 

Po odśpiewaniu drugiego hymnu pani Griffiths 
głosiła mowę o znaczeniu misji, prowadzonej przez 
nich i o służbie dla Chrystusą w ogóle, po czym za- 
śpiewano trzeci hymn; rozdano broszurki o pracy mi- 
syjnej i zebrano dobrowolne datki, co uczynii Asa 
— ojciec. Fisharmonię zamknięto, krzeslo złożono, 
Biblię i książki z hymnami wzięła pam Griffitsh, 
iisharmonię przewiesił ojciec na rzemiennym pasku 
przez ramię i całe misyjne towarzystwo zebrało się 
do kościoła. 

W trakcie tego Clyde zapowiedział stanowczo, że 
nigdy więcej w tej szopce nie weżmie udziału. To 
szaleństwo! Jakże ойі wszyscy głupio przy tym wy< 
glądają! Idiotyzm! Tym słowem określił to, gdyby 
umiał wyrazić całą odrazę do tych bzdurstw, w któ- 
rych musiał uczestniczyć, a nie гору tego za nic, 
gdyby to od niego zależało. 

Po co go trzymać przy sobie? Co mi z tego przyj- 
dzie? Jego życie nie może pójść ich drogami. Inni 
chłopcy. nic podobnego nie robią... Przemysłiwał sta= 
nowczo o buncie, żeby uwolnić się od tej pańszczy» 
my: Niech żyją sobie jak chcą, Esta im towarzyszy; 
ona to lubi, a młodsze rodzeństwo jest jeszcze za ma 
łe, żeby się miało tym przejmować. Ale on... 


Zdaje się, że dziś z większym skupieniem słachali 2 


niż zwykłe, mówił Griffitsh do żony podczas dragi 
powrotnej. D 4, ; | 

Łagodna noc letnia usposobila go da bardziej wy= 
rozumiałej oceny stanu ducha zazwyczaj chojętnych 
przechodniów. | 

—A tak. Dwadzieścia siedem broszurek rozebra- 
no dzisiaj, a w czwartek tylko osiemnaście. 

— Miłość Chrystusa musi wszędzie zapanować = 
dodawał otuchy sobie i żonie. — Radości i troski ży” 
ciowe wielu jeszcze ludzi trzymają w swych szpo- 
nach, ale gdy przytłoczy ich cierpienie, wtedy ziarno 
zapuści Korzenie, J Е 

— Jestem tego pewna. Ta myśl zawsze mnie pod- 
trzymuje. 
z nich zmusza do zmiany błędnej drogi, która króczą, 
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Cierpienie i zrozumienie grzechu wielu. 


